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- Na licytację dla mojej mamy wystawiam moją elektryczną 
hulajnogę - napisał w grupie „Ratujemy Martę” jej syn Filip 
Grębowicz. I zachęca. - Szybka i zwrotna. Cena wywoławcza: 
120 zł. Odbiór w Janikowie. 
Poszła za... 6500 zł. Komentujący nie kryli wzruszenia 
i podziwu: - Filip jest niesamowity! Jak zobaczyłam tą 
licytację, to ze wzruszenia się popłakałam. Filip, jesteś 
młodym mężczyzną o wielkim sercu! Kocham cię, babcia. 
Serce pęka z dumy!
- Dziękuję wszystkim z całego serca! - odpisał Filip.Wylicytowana cena tej hulajnogi „od syna” zwala z nóg

Marta Adamska-Grębowicz (tu z córką) - dla niej to pospolite ruszenie

Co zrobić, aby rowerzyści uświadomili sobie, 
że nie chroni ich zupełnie nic, poza rozsądkiem 
i znajomością przepisów?

Żeby więcej nie było 
takich wypadków...
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Rząd obiecuje, że będzie tylko lepiej, ale są też wyliczenia, które mówią o stratach. 
Pytamy więc samorządowców, jak będzie u nas. Odpowiedzi są różne.

Polski Ład - co mówią nasi samorządowcy?
s. 20

s.7

s.22

Wszyscy ratują Martę!
Żeby ratować swoją mamę, syn wystawił na licytację 
hulajnogę, ale to dopiero początek pospolitego ruszenia na 
ratunek Marcie z Janikowa, której życie wyceniono na 250 tys. zł
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JELCZ-LASKOWICE 
Sesja RM 

Podczas ostatniego 
posiedzenia przedstawiono 
informację dotyczącą 
oświaty. Temat zszedł na 
stypendia dla uczniów

- Chodzi o stypendia za wy-
niki w nauce - zaczął wiceprze-
wodniczący Rady Miejskiej 
Ireneusz Stachnio. - W przed-
stawionym dokumencie mamy 
powołanie na uchwałę z 2018 
roku w sprawie lokalnego 
lokalnego wspierania eduka-
cji uczniów miasta i gminy 
J-L. Zanim zadam pytanie, 
przypomnę pewną rzecz, zwią-
zaną z tą uchwałą. Jeszcze za 
czasów burmistrza Kazimierza 
Putyry na komisji oświaty wal-
czyliśmy o to, aby stypendia 
za wyniki w nauce były przy-
znawane wszystkim dzieciom, 
które mieszkają na terenie na-
szej gminy. Nawet tym, którzy 
uczą się w szkołach poza jej 
terenem, czyli w Oławie lub 
we Wrocławiu. Skoro dziecko 
tutaj mieszka, jego rodzice pła-
cą tu podatki, to stypendium 
powinno się należeć, szcze-
gólnie w przypadku uczniów 
szkół podstawowych. Przepro-
wadzając zmiany w uchwale, 
ograniczono ją do uczniów, 
którzy chodzą do szkół z te-
renu gminy. Wyeliminowano 
resztę. Teraz nie wiem, czy 
było to celowe działanie czy 
czysty przypadek. Na poprzed-
niej sesji określiłem to jako 
niechlujstwo... Z informacji, 
jakie zasięgnąłem w Urzędzie 
Wojewódzkim, usłyszałem, że 
zmianę wprowadzono w tekst 
jednolity, więc musi ona zo-
stać. Czy było to celowe dzia-
łanie odbierające dzieciom 
możliwość uzyskania stypen-
dium? Czy czysty przypadek, 
a może błąd? Jeżeli przypadek, 
to proszę, by jak najszybciej, 
niezwłocznie, poprawić tę 
uchwałę, wracając do pierwot-
nego założenia. 

Dlaczego mówi o nie-
chlujstwie? Bo każda zmiana 
w uchwale musi przejść przez 
RM i tę konkretną przyjęto 
również głosem Ireneusza 
Stachni, co potwierdził on 
sam miesiąc wcześniej. Nie 
wiedział, nad czym głosował? 
Radny przyznał, że tego ele-
mentu nie zauważył, bo było 
też kilka innych, drobnych 
i niekontrowersyjnych popra-
wek. Gdyby zorientował się 
od razu, nie poruszałby tematu 
trzy lata później. 

Wiceburmis t rz  Marek 
Szponar zasugerował, że jego 
przedmówca jest sędzią we 
własnej sprawie: - Nie chciał-
bym się odnosić do stwierdzeń 
dotyczących niechlujstwa. Je-
żeli używa pan mocnych słów, 
to jakieś dowody powinien pan 
przedstawić. Tę zmianę wpro-
wadziliśmy już dawno temu, 
nie przypomnę sobie dokład-

nie, co było jej podstawą. Na 
pewno były pewne problemy 
z nadzorem prawnym, więc 
nie wykluczam, że to nadzór 
wymusił zmianę zapisów, by 
były zgodne z obowiązują-
cym prawem. Przyznam, że 
w pana przypadku to sytuacja 
niezręczna, ponieważ jest pan 
sędzią we własnej sprawie, 
a właściwie w sprawie swo-
ich dzieci. Ale to pominę... 
Ta nagroda promuje uczniów 
z naszego terenu, ale przede 
wszystkim ich wyniki uzy-
skiwane w naszych szkołach. 
W innych samorządach są 
podobne nagrody, więc jeśli 
ktoś się uczy w Oławie, to za 
bardzo dobre wyniki w nauce 
otrzyma stypendium od tego 
samorządu. Mogłoby więc 
dojść do sytuacji, w której 
dziecko pobierałoby pieniądze 
z dwóch miejsc. A chyba nie 
o to chodzi. Jesteśmy samo-
rządem Jelcza-Laskowic, or-
ganem prowadzącym naszych 
szkół, corocznie przeznacza-
my duże środki, by stwarzać 
jak najlepsze warunki do pracy 
uczniom, m.in. poprzez zachę-
cenie ich do lepszych działań 

i nauki. Założenia są więc 
słuszne, większość samorzą-
dów promuje swoje szkoły. 

- Tak, chodzi o moje dziec-
ko - odpowiedział wprost 
Stachnio. - Ale gdyby nie moje 
dziecko, które osiąga super 
wyniki w nauce, uczęszczając 
do wrocławskiej szkoły, to 
bym nie zauważył, że nastą-
piła zmiana. Byłem święcie 

przekonany, że wciąż dajemy 
stypendia uczniom z gminy, 
niezależnie od tego, do jakiej 
szkoły chodzą. Tę koncepcję 
wypracowaliśmy na posiedze-
niach komisji w poprzednich 
kadencjach. Bardzo o to za-
biegał m.in. pan radny Tadeusz 
Babski. Przypomnę, że te 
dzieci promują naszą gminę 
w innych miejscowościach. 

Zderzają się tam z otwar-
tym światem i pokazują, że 
mogą być świetnymi ucznia-
mi. Promujemy więc uczniów 
czy szkoły? Moim zdaniem 
mieszkaniec Jelcza-Laskowic 
w szkole poza naszym mia-
stem promuje gminę. Powie-
działem o niechlujstwie, ale 
po pana wypowiedzi widzę, 
że chodziło jednak o to, by 

dzieciom te stypendia zabrać. 
Tekst zmieniono cichaczem, 
zagłosowaliśmy w dobrej wie-
rze, myśląc że najważniejsze 
punkty pozostały bez zmian. 
Mam nadzieję, że komisja 
oświaty zbierze się w naj-
bliższym czasie i wrócimy do 
tematu. Tu nie chodzi tylko 
o moją córkę, a o dużą grupę 
uczniów. 

Kontynuując dyskusję wi-
ceburmistrz podkreślił, że 
nie wszyscy mieszkający 
w Jelczu-Laskowicach są 
tu zameldowani i płacą po-
datki. A to właśnie z podat-
ków są wypłacane stypendia. 
Zdaniem zastępcy Bogdana 
Szczęśniaka stypendialna 
oferta powinna być kierowana 
do szkół, dla których gmina 
jest organem prowadzącym. 
Marek Szponar dodał też, 
że radny Stachnio otrzymał 
projekt zmian uchwały, mógł 
go więc dokładnie przeczytać 
i od razu wyrazić swoje wąt-
pliwości. 

Jacek Załubski z „Lokal-
nych Patriotów” powiedział, 
że można być zameldowanym 
w dowolnym miejscu Polski, 
ale wskazać gminę Jelcz-La-
skowice jako miejsce stałego 
pobytu i wtedy podatki będzie 
się płacić tutaj. 

Czy w sprawie stypendiów 
coś się niebawem zmieni? 
Wiceprzewodniczący RM 
Ireneusz Stachnio chciałby, 
by temat został ponownie 
poruszony na komisji oświaty, 
kultury, sportu i zdrowia.

KAMIL TYSA 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Radny o NIECHLUJSTWIE, 
burmistrz o córce radnego

Wiceprzewodniczący RM Ireneusz Stachnio chciałby, by stypendium 
mogły otrzymywać także uczniowie szkół oławskich i wrocławskich, 
jeśli mieszkają w gminie Jelcz-Laskowice
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Zdaniem wiceburmistrza Marka Szponara, radny jest sędzią we własnej 
sprawie

Zgubiono klucze w okolicach 1 Maja, 11 Listo-
pada lub Brzeskiej w Oławie. Był to klucz sa-
mochodowy z przyczepionym małym pilotem, 
kluczyk lekko wygięty. Dla znalazcy nagroda. 
Tel. do właściciela - 782-156-040.

(KT)

Znalazłeś klucze? 
Zgłoś się!

Zdjęcie poglądowe, nie przedstawia zgubionych kluczy
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ZAKRZÓW 
Dobra akcja 

Takich miejsc w powiecie 
oławskim niestety jest bar-
dzo dużo. Mamy nadzieję, 
że będzie też więcej tak 
udanych interwencji. 
Właściciel tych śmieci 
został namierzony i musiał 
to posprzątać...

Wyrzucone w pobliżu Za-
krzowa śmieci zobaczył sołtys 
tej miejscowości, na niektó-
rych opakowaniach były kartki 
z danymi i adresami. Soł-
tys powiadomił straż gminną 
3 listopada. 

- Przyjechaliśmy na miejsce 
i rzeczywiście śmieci było 
dużo - mówi Stanisław Beśka, 
komendant straży gminnej. 
- Wśród nich znaleźliśmy dane. 
To były dwa adresy - z Kiełczo-
wa i Wrocławia. Zadzwoniłem 
tam. Mężczyzna powiedział, 
że zabranie śmieci ze swojego 
terenu zlecił Ukraińcom. Był 
pewny, że sprawę załatwili 
legalnie. Mieli to wywieźć do 
PSZOK-u. Stwierdził, że tak 
nie może być, że wyrzucili to na 
pole. Miał ich zobowiązać do 
posprzątania, ale okazało się, że 
się porozjeżdżali, więc po kilku 
dniach przyjechał na miejsce 
i sam posprzątał.

(AH)

Ustalili SPRAWCĘ

Dzięki adresom na opakowaniach strażnicy szybko dotarli do właściciela śmieci

GMINA OŁAWA 
Chciał przekupić 

Nie powinien, a jednak 
wsiadł za kierownicę land 
rovera

Oławscy policjanci zatrzy-
mali go do kontroli pomiędzy 
Ścinawą a Godzikowicami. Na 
widok radiowozu wyłączył sil-
nik i próbował przesiąść się na 
fotel pasażera. Był pijany, ba-
danie wykazało prawie 2 pro-
mile alkoholu. To nie koniec 
problemów, bo 25-latek miał 
orzeczony zakaz prowadze-
nia pojazdów, chcąc uniknąć 
konsekwencji zaproponował 
policjantom łapówkę - 460 
złotych. Trafi ł do aresztu, grozi 
mu do 10 lat więzienia.

(AH)

Pijany z ZAKAZEM

Młodemu mieszkańcowi gminy Oława nie udało się uniknąć konsekwencji. Wolność chciał kupić 
za 460 złotych
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Takie pytanie padło pod-
czas spotkania z uczniami 
klasy I A ze Szkoły 
Podstawowej nr 4

Wizyta rozpoczęła się od 
centrum dowodzenia, tzw. dy-
żurki, oraz policyjnego aresz-
tu. Później zwiedziły pozostałe 
pomieszczenia w komendzie, 
m.in. niebieski pokój przesłu-
chań, salę konferencyjną oraz 
garaż, w który mieli okazję 
zobaczyć wnętrze radiowozu 
i policyjne motocykle. Poli-
cjantka prowadząca spotkanie 

rozmawiała z dziećmi o pod-
stawowych zasadach bezpie-
czeństwa, opowiadała o swojej 
pracy oraz pokazała wyposa-
żenie potrzebne w służbie.

-  Radość na twarzach 
pierwszoklasistów, wspaniała 
atmosfera oraz skupienie, 
z jakim wysłuchały prelek-
cji, mogą świadczyć o tym, 
że spotkanie było nie tylko 
udaną wycieczką, ale i nieza-
pomnianą lekcji - mówi st. asp. 
Wioletta Polerowicz. - Na za-
kończenie wszyscy otrzymali 
odblaski oraz pamiątkowe 
odciski palców.

(AH)

Jak bardzo trzeba 
być GRZECZNYM, 
by zostać 
policjantem?

Na tym spotkaniu nie było nudy
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OŁAWA 

Do policyjnego aresztu 
trafił 24-latek, u którego 
policjanci znaleźli narko-
tyki

3 listopada około godz. 
21:00 na ul. Młyńskiej poli-
cjanci z Ogniwa Patrolowo-
-Interwencyjnego wylegity-
mowali mieszkańca Oławy. 
Uwagę zwróciło dziwne za-
chowanie, widząc radiowóz 
zawrócił i przyspieszył. Pod-
czas interwencji, w jego ple-
caku policjanci znaleźli meta-
lową puszkę z zawiniątkiem 
z zawartością białego proszku 
(25,98 grama). Był też joint 
z marihuaną (2,78 grama).

(AH)

Spanikował

To powód zatrzymania
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Jelcz-Laskowice 
Ostatnie spotkanie 

6 listopada w parku 
strzeleckim „Matczyna 
Góra” podsumowano 
tegoroczny sezon 
strzelecki LOK

Liczna grupa miłośników 
strzelania zapoznała się z wy-
nikami rywalizacji. Wielu 
z nich zostało wyróżnionych 
dyplomami, odznakami oraz 
nagrodami rzeczowymi, ufun-
dowanymi przez Urząd Miasta 
i  Gminy w  Jelczu-Laskowi-
cach.

Najlepszymi strzelcami 
sezonu 2021 zostali: 

* w grupie juniorów młod-
szych: Paulina Antos, Alek-
sander Cisło, Oskar Pliszczak, 
Damian Dutka, Alan Pliszczak 
i Klara Czachor. 

* w  grupie juniorów: An-
drzej Antos, Julia Kryżek, 
Szymon Wojciechowski, Fi-
lip Zielonka, Paweł Ziemski 
i Wiktoria Bajaka.

* w grupie seniorów człon-
ków LOK: Jarosław Cza-
chor, Jacek Mikołajczyk, Piotr 
Pliszczak, Szczepan Szafran, 
Ewelina Pliszczak i  Józef 
Ślusarczyk.

* w  grupie seniorów nie-
zrzeszonych: Jakub Tomyślak, 
Dawid Mazurek i Aleksander 
Maletskiy.

Osobom, które w 2021 roku 
zdecydowały się rozpocząć 
przygodę strzelecką jelczań-
sko-laskowickiej LOK, wrę-
czone zostały legitymacje 

członkowskie. To Damian 
Dutka, Michał Pachołek oraz 
Iga Czachor. Zaangażowa-
nych członków LOK wyróżnił 
zarząd główny w  Warsza-
wie, medalami „Za Zasługi 
dla LOK”. Srebrny trafił do 
Krzysztofa Bronowickiego, 
Wiesława Szyszki i  Piotra 
Siemkowicza, brązowy do 
Mirosława Musztyfagi, Da-
miana Krawczyka, Kazimie-
rza Konefała, Daniela Nie-
strzęby i Piotra Stryjewskiego, 
a złoty do Piotra Stajszczyka, 
Mirosława Musztyfagi, Da-
miana Krawczyka, Jarosława 
Czachora, Karola Kawałki, 

Piotra Pliszczaka, Eweliny 
Pliszczak, Szczepana Szafra-
na, Gabrieli Lis, Piotra Stry-
jeskiego, Daniela Niestrzęby, 
Dominiki Musztyfagi, Miko-
łaja Tarnowskiego i  Kamila 
Ławniczaka.

Ponadto złotą odznakę 
sprawności obronnej otrzy-
mali: Paulina i Andrzej An-
tosowie, srebrną: Dawid Ma-
zurek, Filip Zielonka, Szy-
mon Wojciechowski, Paweł 
Ziemski, Aleksander Cisło, 
Klara Czachor, Alan Pliszczak 
i Oskar Pliszczak, a brązową 
Aleksander Maletskiy i  Da-
mian Dutka.

Wszystkim wyróżnionym 
gratulował zarząd LOK oraz 
uczestniczący w  spotkaniu 
dyrektor biura dolnośląskiego 
zarządu wojewódzkiego LOK 
- major Janusz Strach. 

- Liczny udział dzieci i mło-
dzieży z jelczańsko-laskowic-
kich szkół w organizowanych 
przez nas zawodach świadczy 
o rosnącej popularności strze-
lectwa sportowego - mówi 
prezes M-G LOK w  J-L Ja-
cek Mikołajczyk. - Wiąże 
się z tym ciągła konieczność 
doszkalania naszych działaczy 
i  pozyskiwania stosownych 
uprawnień. W  roku 2021 

trzech naszych członków 
ukończyło kurs i  uzyskało 
uprawnienia do prowadzenia 
strzelań. Planujemy udział 
w  kolejnych kursach, ukoń-
czenie których znacząco przy-
czynia się do zwiększenia 
bezpieczeństwa na strzelnicy. 
Słowa podziękowania kieruję 
do władz samorządowych 
Jelcza-Laskowic za pomoc 
w  zapewnieniu środków po-
zwalających na zakup nagród 
rzeczowych oraz materiałów 
eksploatacyjnych, wykorzy-
stywanych do sprawnego 
i  bezpiecznego prowadzenia 
zawodów. Bez tej pomocy 

realizowanie naszych planów 
szkoleniowych oraz zacho-
wanie należytego bezpie-
czeństwa nie byłoby możli-
we. Ważnym elementem jest 
otoczenie wokół strzelnicy. 
Dzięki wzorowo układającej 
się współpracy z UMiG, przy 
wejściu do obiektu, w  naj-
bliższym czasie ustawione 
zostaną dwie ławki oraz kosz 
na śmieci. Mała infrastruktura, 
ale dla nas wielka sprawa. 
Będzie wygodniej, ładniej 
i  bezpieczniej. W  imieniu 
zarządu M-G LOK serdecz-
nie dziękuję także wszystkim 
członkom i  sympatykom za 
zaangażowanie, trud i  pełną 
poświecenia, bezinteresowną 
pracę społeczną w 2021 roku 
. Do zobaczenia w  sezonie 
2022!

(kt)

W 2021 to już koniec

Grupa wyróżnionych członków LOK oraz uczestników zawodów
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OŁAWA 
Z sesji RM 

Prawie 100 tys. zł wyda 
miasto w tym roku na 
ozdoby świąteczne

Na październikowej sesji 
Rady Miejskiej burmistrz 
poinformował, że zamówiono 
ozdoby świąteczne, którymi 
z okazji Bożego Narodzenia 
będzie przyzdobione miasto. 

Wśród nich jest choinka na 
Rynek za 28 tys. zł. Oprócz 
tego przy ratuszu staną trzy 
renifery i bałwanek za kwotę 
ponad 20 tys., a także trzy pin-
gwinki oraz ramka do robienia 
zdjęć za ponad 22 tys. Ozdoby 
zawisną też na 12 latarniach 
wokół rynku - co będzie kosz-
towało ponad 11 tys. Nową 
dekorację za 17 tys. zł zyska 
też fontanna przed Urzędem 
Miejskim. Ceny obejmują wy-
najem, transport oraz montaż 
i demontaż ozdób.   

W odniesieniu do tej infor-
macji wiceprzewodniczący 
RM Jacek Żydło pytał, co 
stanie się ze starymi ozdo-
bami, skoro planowany jest 
zakup tylu nowych. - Będą 
prezentowane w innych 
miejscach, lokalizacjach na 
terenie Oławy - powiedział 
burmistrz i dodał, że wiele 
z nich wymaga remontu 
i miasto robi to we własnym 
zakresie.

(WK)

Oprócz CHOINKI będą 
renifery i pingwinkiOŁAWA 

Z sesji RM 

Zmienił się szef Zarządu 
Dróg Miejskich i Zieleni

Po 15 latach na stanowisku 
najpierw kierownika, następ-
nie dyrektora Zarządu Dróg 

Miejskich i Zieleni w Oławie 
na emeryturę odszedł Tadeusz 
Ceglarek. - Dziękujemy mu 
za wkład pracy, jaki wniósł 
na rzecz rozbudowy naszego 
miasta w zakresie utrzymania 
eksploatacji i budowy dróg 
miejskich - powiedział na 
sesji Rady Miejskiej burmistrz 
Tomasz Frischamnn, i dodał że 

nowym szefem ZDMiZ został 
inżynier Dariusz Poślad, który 
od lat pracuje w oławskim 
ZDMiZ jako specjalista od 
dróg.

- To praca z ludźmi, więc 
trudna i wymagająca, bo ocze-
kiwania mieszkańców są duże, 
zakres prac także, ale nie boje 
się wyzwań, ponieważ mam 
już w tej dziedzinie duże do-
świadczenia - mówi nowy 
dyrektor ZDMiZ.

(WK)

Nowy DYREKTOR
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N a s z e  Wi l k o w y j e . 
R o z m o w y  o  z m i e r z c h u .

LICZBA TYGODNIA

3
tylu gońców z przesyłkami 

listowymi wychodziło 
z oławskiej poczty we wtorki 
i soboty do wsi położonych 

w sąsiedztwie. 
Dane z 1845 roku. 

Źródło: Izba Muzealna Ziemi 
Oławskiej

Hadziuk się strasznie 
wstydzi, że ma postępową 
żonę. Nie na tyle postę-
pową, żeby do kościoła 
nie chodziła, co to to nie! 
Spowiada się często i za 
nich oboje. Hadziuk wie, 
bo ilekroć po spowiedzi 
żony proboszcza spotka, 
ten rozmowę umoralniającą 
z nim zaczyna i wszystkie 
szczegóły zna wraz z ko-
mentarzem.

 Ale odkąd sery Ha-
dziukowej w Europie się 
sprzedają jak szalone, to 
Hadziukowa zaczęła słu-
chać TVN24. - Europejką 
się chciała poczuć, psia 
krew - mówi Hadziuk. Sam 
Hadziuk TVN ogląda dla 
gołych bab w Top Model 
i tych nieszczęśników, co to 
się hajtają, zanim się sobie 
dobrze przyjrzą. Ale TVN24 
to już jego zdaniem objaw 
chorych ambicji, żeby my-
śleć po miastowemu. 

 No i żona Hadziuka 
twierdzi, że nas z Euro-
py wyrzucają. Sery cłem 
obłożą i tyle będzie tego 
wilkowyjskiego dobrobytu.

 Solejuk z kolei mówi, 
że nas nie mogą wyrzucić, 
bo my Polska i my do 
tej Europy szli, szli, ale 
wcale nie doszli. - Ciebie 
Hadziuk - mówi Solejuk 
- też z chóru kościelnego 
nie wyrzucą, bo cię tam 
wcale nie przyjęli napraw-
dę, tylko zapisali, żeby 
dotacja była większa.

 Po prawdzie z tym chó-
rem było tak, że się w woje-
wództwie pojawiły pienią-
dze na lokalne inicjatywy 
integracyjne i Doktorowa, 
co na pieniądze z woje-
wództwa najbardziej jest 
łasa, wymyśliła, że chór 
żeński zintegruje się z chó-
rem męskim, co to go u nas 
nigdy nie było. I nadal nie 
ma, ale na papierze jest 

i śpiewa w nim Hadziuk, 
Myćko i radny z Dopiewa 
oraz pół podstawówki, bo 
Dyrektorka Szkoły zapisy-
wać się kazała, a że za dar-
mo, to kto by z Dyrektorką 
zadzierał.

 Hadziuk, Myćko i radny 
z Dopiewa akurat śpiewać 
w ogóle nie umieją, ale 
Doktorowa mówi, że to do-
brze, bo jeszcze na edukację 
muzyczną jakieś pieniądze 
skapną.

 W czasie całej tej dys-
kusji Japycz cicho siedział. 
A jak Japycz cicho siedzi, 
to znaczy, że ma coś waż-
nego do powiedzenia. No 
to my zamilkli, żeby mu 
przestrzeń zrobić.

 - A wiecie wy, że nasz 
kontynent to żadna tam Eu-
ropa, tylko Eurazja? - pyta 
Japycz. O Eurazji nikt z nas 

nie słyszał. Eufrozynę jedną 
znałem, ale Eurazji nie. Ja-
pycz westchnął, jak zawsze 
kiedy musi coś nam w gło-
wie przestawić, i mówi, że 
jak na mapę spojrzeć, to 
widać wyraźnie, że Europa 
z Azją połączona, żadnej 
wyraźnej granicy nie ma. 
Niby w środku Rosji na 
górach Ural się kończy, ale 
przecież można by powie-
dzieć, że Europa się koń-
czy na Pirenejach i wtedy 
tak np. Hiszpania byłaby 
w Afryce, co zresztą wobec 
globalnego ocieplenia mia-
łoby sens.

 Tu nas zgubił, więc 
poszliśmy po kolejnego 
Mamrota. Teorie Japycza 
wymagają czasem więcej 
niż to, na co żony pozwa-
lają. Ale głód wiedzy trzeba 
zaspokoić i popić, ot co. Po-

smakowaliśmy więc nowe-
go Mamrota, tak solidnie, 
po dwie kolejki, i wtedy 
Solejuk zapytał, co z tego, 
że my Eurazja.

 Ano nic, mówi Japycz. 
Tyle że nie ma się co dzi-
wić, jak z nas jakiś Azjata 
czasem wyjrzy. Kto tam 
wie, ile dzieci narobili 
na przykład Tatarzy albo 
Turcy, jak nasze kobiety 
brali w jasyr. Spojrzeliśmy 
po sobie podejrzliwie, ale 
żaden na Tatara nie wy-
glądał, więc założyliśmy 
z ostrożności, że Japycz 
żartuje.

 - Z tą Europą - mówi 
Japycz - to jest tak: ani nas 
oni nie wywalą, ani my do 
niej nie przestaniemy iść. 
Tylko zaczną pilnować, 
żebyśmy nie szli za szybko. 
Żebyśmy się tu i ówdzie 
potknęli, kółeczko jakieś 
zrobili, parę przysiadów 
niepotrzebnych. 

- A kto będzie tego pilno-
wał? - zaniepokoiliśmy się 
nie na żarty.

 - A my sami, my sami. 
To już wieszcz nasz Mic-
kiewicz wiedział, że jak się 
zajazdy wzajemne zaczyna-
ją, to nic dobrego z tego nie 
będzie.

 - A jaśniej można? - za-
pytał zirytowany Solejuk, 
bo się drugi Mamrot skoń-
czył, a Solejuka to zawsze 
złości dwa razy bardziej niż 
przy pierwszym.

 - Ano idzie sobie baca 
z workiem na plecach - 
mówi Japycz - i co parę kro-
ków podskakuje, i workiem 
potrząsa. Pytają go - A co 
niesiecie, baco? A szcze-
niaki niosę. A czemu po-
trząsacie? No bo jak ino idę 
i niosę, to mnie po plecach 
gryzą, a jak idę i potrząsam, 
to się same gryzą.

PIETREK

Eurazja

Tytuł Rzeczpospolitej sprzed paru tygo-
dni, że „Polski Ład sfi nansują samorządy” 
mówi właściwie wszystko. Mniej wprawni 
w liczeniu obywatele mogą się jednak zgubić 
w gąszczu tłumaczeń, bo każdy mówi co inne-
go, choć o tym samym. Jak to możliwe, że po 
wprowadzeniu Polskiego Ładu dochody gmin 
drastycznie spadną, jak wyliczają choćby 
Unia Metropolii Polskich czy Związek Miast 
Polskich (bo wpływy do budżetów samorzą-
dów z podatków zmaleją), skoro jednocześnie 
wzrosną, jak obwieszcza rząd, bo przecież 
mamy Rządowy Fundusz Inwestycji Lokal-
nych, Fundusz Polski Ład, a w przedpokoju 
czekają duże środki europejskie, które kiedyś 
w końcu muszą napłynąć. 

*
Najprościej wyjaśnić to na przykładzie. 

Mam mieszkanie, które wynajmuję i co mie-
siąc mam z niego na rękę 1000 zł. Nowy ład 
w przepisach podatkowych spowoduje, że 
z tego mieszkania dostanę teraz tylko 700 zł, 
czyli sporo mniej, za to teściowa (bo obie-
cała) hojną ręką dołoży mi 500 zł, ale - jak 
zaznaczyła - tylko na prąd i ubrania. W sumie 
będę więc miał co miesiąc nie 1000, a 1200 zł. 
Zatem bez dwóch zdań więcej. Tyle tylko, że 
do tej pory te 1000 złotych zarabiałem sam 
i sam decydowałem o ich przeznaczeniu, 
a teraz te 1200 daje mi w części mamusia, i to 
ze wskazaniem, na co mam je wydać. Efekt? 
Po pierwsze, od teraz muszę publicznie dzię-
kować mamusi przy stole na każdej większej 
uroczystości rodzinnej, a idą mikołajki, potem 
Boże Narodzenie, następnie Nowy Rok... 
Liczba tych, którzy w rodzinie już wiedzą, 
jaka to ona dobra i kochana, rośnie z każdym 
tygodniem. 

Owszem, mam dodatkowe pieniądze, 
ale... No właśnie. Mamusia w każdej chwili 
może mi te 500 zł odebrać, więc muszę być 
wobec niej bardziej spolegliwy. Może jej się 
z wiekiem zmienić humor, więc np. uzależni 
wypłatę tych 500 zł od tego, czy pomaluję 

okna na właściwy kolor, czy szybko zauwa-
żę nową fryzurę mamusi i pochwalę, albo 
odpowiednio przyjmę zarządcę budynku, bo 
to jej znajomy. Najgorsze jest jednak to, że to 
ona teraz w dużym stopniu decyduje, na co 
pójdą moje pieniądze. Chcielibyśmy odłożyć 
na jakiś wyjazd, bo dzieci się domagają, ale... 
nic z tego. 

*
Wróćmy do Polskiego Ładu. Zobaczycie, 

jak wkrótce przedstawiciele rządu będą do nas 
przyjeżdżali, by sfotografować się z kartką 
papieru, na której wielkimi cyferkami ob-
wieszczą światu, ile nam dodają, w ten sposób 
budując poczucie wdzięczności dla władzy, 
że przecież daje, a nie musi, że wspiera, 
choć źli mówią, że zabiera. Zobaczycie, ilu 
panów w garniturach będzie do nas zjeżdżać, 
aby wręczać nam nasze wcześniej odebrane 
(w formie podatku) pieniądze, i jak bardzo 
niektórzy włodarze będą im za to wdzięczni 
w myślach, mowie i uczynkach. 

W skali całego kraju w dużym uproszcze-
niu można powiedzieć, że rząd zabiera samo-
rządom część dochodów własnych i zastępuje 
sporymi pieniędzmi „znaczonymi”, czyli dzie-
lonymi centralnie i przeznaczonymi na z góry 
określone cele. Gdy ten strumień rządowych 
pieniędzy wyschnie, bo może wyschnąć, 
a gwarancji stabilności nie ma, te 700 zł, 
która nadal bedę zarabiał na mieszkaniu, 
może mi nie wystarczyć na życie. To samo 
z samorządowcami. Stąd właśnie ich skargi 
na to, że przy obcięciu dochodów z podatków 
może im zabraknąć na wkłady własne czy na 
późniejsze utrzymanie inwestycji, a przede 
wszystkim skargi na utratę części stabilnych 
źródeł dochodów odpornych na ingerencje 
polityczne.

W bardzo dużym uproszczeniu chodzi więc 
o to - jak mawiał klasyk - aby te niewątpliwe 
plusy nie przesłoniły nam minusów. 

JERZY KAMIŃSKI

JELCZ-LASKOWICE 
Sesja RM 

- Czy dobrze rozumiem, że 
35 tysięcy przeznaczone 
na oświetlenie ulic chcemy 
przekazać na iluminację 
kościoła? - pytał radny 
Tadeusz Babski

Chodzi o zmiany w budże-
cie, które na ostatniej sesji 
poparli radni. W dyskusji po-
przedzającej głosowanie radny 
Tadeusz Babski zwrócił uwagę 
na pewną roszadę, przesuwa-
jącą 35 tysięcy zł z inwestycji 
dotyczącej oświetlenia ulic, na 
realizowaną z budżetu obywa-
telskiego iluminację kościoła 
pw. świętego Stanisława Bi-
skupa i Męczennika przy ul. 
Wincentego Witosa.

- Tak, bardzo dobrze pan 
rozumie - odpowiedział wi-
ceburmistrz Romuald Piórko. 

- Zdejmujemy kwotę 35 tys. zł 
z doświetlenia przejść dla pie-
szych z uwagi na to, że mamy 
przyznaną dotację na przebu-
dowę i modernizacje czterech 
przejść wraz z doświetleniami. 
W związku z tym te wol-
ne środki trafi ą na inny cel. 

Akurat złożyło się tak, że do 
najtańszej oferty na iluminację 
brakuje nam takiej kwoty, więc 
stąd to przetasowanie. Proszę 
się nie martwić, w tym roku na 
pewno zawrzemy umowy na 
wykonanie czterech przejść.

(KT)

Mieli doświetlić przejścia, doświetlą 
kościół? Wiceburmistrz uspokaja

Parafi a pw. Stanisława Biskupa i Męczennika
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Wstępniak, czyli...
...mniej choć więcej 
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OŁAWA 
Jeździsz rowerem - 
pomyśl! 

- Pamiętam wypadek 
starszego rowerzysty 
na ul. Wiejskiej, uderzył 
głową w krawężnik i się 
zabił... - mówi Paweł Gar-
dyjan ze Straży Miejskiej 
w Oławie. - Przejeżdżał 
przez przejście i nieszczę-
śliwie upadł. Gdyby prze-
prowadził ten rower, nie 
wjeżdżał przed autem, 
to tej śmierci by nie było. 
Pamiętam też sytuację 
spod urzędu skarbowego, 
wszystko nagrało się na 
monitoringu. Kobieta 
wjechała rowerem pod 
nadjeżdżający samochód. 
Wyglądało strasznie, 
w powietrzu zrobiła trzy 
obroty! Ale „umiała 
padać”, wylądowała jak 
judoka, podpierając się 
ręką i zamortyzowała 
uderzenie. Jak oglądało 
się nagranie w zwolnio-
nym tempie, to naprawdę 
mroziło krew w żyłach... 
Miała ogromne szczęście. 
- Ona miała, ale nie ma 
co liczyć na szczęście... 
- dodaje Piotr Gawerski. 
- Nie zapomnę wypadku 
na ul. 1 Maja w okolicach 
ronda. Rowerzysta dostał 
się pomiędzy przyczepę 
a samochód ciężarowy. To 
była tragedia, części ciała, 
były porozrzucane na 
obszarze 50 metrów. Ten 
człowiek nie miał żadnych 
szans

Strażn icy  mówią , 
że temat jest poważny 
i trzeba mówić głośno 
o tym, że nie jest dobrze. 

- Rowerzyści, szcze-
gólnie starsi, nie zwra-
cają kompletnie uwagi 
na przepisy, jest coraz 

gorzej - mówi Piotr Ga-
werski. - Ruch uliczny jest 
większy, aut przybywa, 
a rowerzystom nie chce się 
korzystać ze ścieżek. 

W Oławie jest ich spo-
ro (Chrobrego, 3 Maja, 
Oleśnicka, Kilińskiego, 
Iwaszkiewicza, Strzelna) 
i powstają kolejne, ale wie-
lu traktuje je jak coś, co 
lepiej omijać. Doskonale 
widać to na Strzelnej, gdzie 
notorycznie dochodzi do 
kłótni między pieszymi 
a rowerzystami, którzy 
wjeżdżają na chodnik z za-
kazem, mimo że po drugiej 
stronie ulicy jest ścieżka. 
Taka sama sytuacja jest 
przy stadionie, gdy zamiast 
ścieżki często wybierają 
ulicę, gdzie blokują ruch 
aut. Do tego często, jak 
zgodnie twierdzą strażnicy, 
uważają, że wszystko im 
wolno, a przepisy znikają, 
kiedy wsiadają na rower. 

- Wjeżdżają pod cięża-
rówki, nie patrzą - mówi 
Piotr Gawerski i pokazuje 
zdjęcia z monitoringu. - 
W odstępie kilku minut 
zachowały się tak dwie oso-
by w tym samym miejscu 
i obie wjechały na pasy, kie-
dy zbliżała się ciężarówka. 
Zupełnie nie myślą o tym, 
że kierowca takiego dużego 
auta z góry ma ograniczoną 
widoczność i nie widzi 
tego, co dzieje się tuż przed 
samochodem. To proszenie 
się o śmierć!

Przekonała się o tym 
61-letnia mieszkanka Oła-
wy, która 27 października 
na ulicy Rybackiej wje-
chała pod tira. Dosłownie. 
Widok był przerażający, 
dużo krwi, zablokowany 
pod kołem rower i ona. - 
Kobieta miała szczęście, 
bo było o krok od tragedii 
- mówi st. asp. Wioletta Po-
lerowicz. - Po wyciągnięciu 
poszkodowanej spod auta 
okazało się, że ma zmiaż-
dżoną prawą rękę. Trafi ła 
do szpitala.

Jak doszło do wypadku? 
Policja ustaliła, że z winy 
rowerzystki, bo widziała, 
że jedzie ciężarowy, ale 
skręcając w lewo nie zacho-
wała ostrożności, uderzyła 
w prawy bok samochodu 
i znalazła się pod nim. 

- Rowerzyści zapomi-
nają, że są martwe punkty 

w samochodach i zdarza 
się, że innych uczestni-
ków ruchu w pewnych 
sytuacjach nie widać, dla-
tego tak ważna jest zasada 
ograniczonego zaufania na 
drodze i ona obowiązuje 
wszystkich - dodaje poli-
cjantka. 

Strażnicy miejscy mó-
wią, że najwięcej wypad-
ków zdarza się właśnie 
z winy starszych osób 
i podczas wjeżdżania na 
przejścia dla pieszych. - 
Nie zawsze kończy się to 
śmiercią, ale jest najbar-
dziej niebezpieczne - mówi 
Gawerski. - Kiedy robimy 
kontrole, ludzie często re-
agują negatywnie. Mówią, 
że to jest czepianie się, że 
nie mamy co robić, żeby le-
piej zająć się kierowcami... 
Tylko, że nie zdają sobie 
sprawy, że gdy dochodzi 
do kolizji pomiędzy autem 
a rowerzystą, to z reguły 
bardziej poszkodowany 
jest rowerzysta i nieraz ten 
mandat faktycznie może 
uratować życie, bo ktoś 
w przyszłości się zasta-
nowi, będzie się bał kary 
i zacznie stosować się do 
przepisów. Każdy powi-
nien sobie zdawać sprawę, 
że pieszego i rowerzysty 
nic nie chroni. Ani karose-
ria, ani pasy, ani poduszki. 
A przy poważnym wypad-
ku kask to za mało...

Strażnicy zwracają uwa-
gę, że rowery stały się po 
prostu modne i przestały 
być pojazdami sezonowy-
mi, szczególnie teraz, gdy 
ceny paliw tak podskoczy-
ły. Coraz więcej osób jeź-
dzi jesienią i zimą, wtedy 
zdarzeń z ich udziałem jest 
więcej po zmroku. Szyb-
ko robi się ciemno, a oni 
nie mają odpowiedniego 
oświetlenia. W ubiegłym 
roku na skrzyżowaniu 
Iwaszkiewicza z Zaciszną 
doszło do śmiertelnego 
wypadku, w tym samym 
miesiącu do kolejnego. 

- Trzy tygodnie temu na 
ulicy Wiejskiej w okolicy 
stacji benzynowej rowe-
rzysta przejeżdżał przez 
przejście i spowodował 
kolizję, w odstępie jednego 
dnia było następne zdarze-
nie na skrzyżowaniu ulic 
Iwaszkiewicza i Paderew-
skiego - mówią funkcjona-

riusze. - Było już ciemno. 
Naprawdę trzeba zwrócić 
uwagę, żeby rower był 
odpowiednio oświetlony.

Strażnicy często robią 
akcje, które mają zwięk-
szyć świadomość. Mówią, 
że sporo dobrego dają spo-
tkania z uczniami, bo póź-
niej w domach dzieci czę-
sto rozmawiają o tym, że 
trzeba kupić kask i założyć 
odblaski. To działa. - Pod 
wpływem dzieci rodzice 
często to robią - mówi 
Gawerski. - Edukacja jest 
bardzo ważna. 

St. asp. Wioletta Pole-
rowicz dodaje, że problem 
jest też z tym, że miesz-
kańcy często poruszają się 
po drogach niesprawnymi 
rowerami, w których nie 
ma żadnego oświetlenia. 
- Nie zdają sobie sprawy, 
że są niewidoczni i to nie 
tylko przez kierowców, ale 
też przez pieszych - mówi. 
- Dochodzi do zdarzeń na 
ścieżkach pieszo-rowe-
rowych, na chodnikach, 
bo zapominają o tym, że 
w takim miejscu zawsze 
pieszy ma pierwszeństwo. 

I policja i straż miejska 
zwracają uwagę na coś 
jeszcze - panuje ślepota na 
znaki, szczególnie wśród 
seniorów. Zachowują się 
tak, jakby żadne przepisy 
ich nie dotyczyły, a z uwagi 
na wiek, oczekują, że będą 
przez policję czy straż trak-
towani pobłażliwie 

- Najwięcej osób niesto-
sujących się do przepisów 
to osoby starsze (60-70 
lat) - mówi Gawerski. - To 
one są najbardziej poszko-
dowane, najwięcej zdarzeń 
jest z ich udziałem. Mają 
już ograniczoną sprawność 
fi zyczną, mniejszy refl eks, 
nie zdążą w porę zahamo-
wać... Po 18 roku życia nie 
trzeba mieć karty rowero-
wej, ale trzeba znać prze-
pisy, dlatego cyklicznie 
prowadzimy akcje z poli-
cją, dajemy mandaty, ale 
przede wszystkim stosuje-
my bardzo dużo pouczeń, 

tłumaczymy, jak jeździć, 
czego absolutnie nie wolno 
robić. Jest to utrudnione, bo 
w ten sposób docieramy do 
pojedynczych przypadków, 
ale często skuteczne.

Strażnicy mówią też 
o wyjątkowo opornych ro-
werzystach, zwrócenie im 
uwagi działa jak płachta na 
byka. - To są bardzo rzadkie 
przypadki, bo generalnie 
spotykamy się ze zrozu-
mieniem, ale są sytuacje, że 
sprawa musi trafi ć do sądu 
i sąd przemawia takim lu-
dziom do rozsądku - mówi 
Gardyjan. - Z naszych ob-
serwacji wynika, że to jest 
skuteczne. Ostatnio mie-
liśmy dwa takie przypad-
ki, kiedy skierowaliśmy 
sprawę do sądu. Nie było 
innego wyjścia. Kobieta 
odmówiła przyjęcia manda-
tu za to, że nie korzystała ze 
ścieżki i przejechała przez 
przejście dla pieszych. To 
była młoda osoba. Nie 
chciała mandatu, wolała, 
żeby sprawa trafi ła do sądu. 

Jak się skończyło? Więk-
szą grzywną niż propo-
nował strażnik miejski 
i doliczeniem kosztów są-
dowych. Nie było wąt-
pliwości, że rowerzystka 
rażąco złamała przepisy, 
wszystko było nagrane na 
monitoringu.

Strażnicy miejscy często 
na wypadkach są pierwsi. 
Mówią, że te z rowerzy-
stami są najpoważniejsze. 
Apelują o przestrzeganie 
kilku prostych reguł, to 
naprawdę niewiele, a może 
uchronić przed kalectwem 
lub śmiercią. Gardyjan ma 
prostą zasadę i zachęca do 
stosowania. 

- Niezależnie od tego, 
czy jest ścieżka rowerowa 
z przejazdem przez przej-
ście dla pieszych czy nie, 
zawsze warto zsiąść z ro-
weru i przeprowadzić przez 
pasy - mówi. - Zawsze! Już 
nie chodzi o przepisy czy 
o to, kto ma rację, po prostu 
dla własnego dobra! Jeste-
śmy tylko ludźmi, każdy 

może mieć słabszy dzień, 
kierowca się zagapi, nie 
zauważy rowerzysty i to 
jest moment, który może 
kosztować życie.

Rowerzyści nie mogą 
zapominać też o bezpie-
czeństwie pieszych. 

- Znamy takie przypad-
ki, że rowerzysta najechał 
na chodniku na starszą 
osobę i uciekł - mówią 
strażnicy. - To był bar-
dzo poważny wypadek, 
kobieta trafi ła do szpitala, 
miała liczne złamania. 

Trzeba też zdawać 
sobie sprawę, że tu nie 
tylko chodzi o konse-
kwencje zdrowotne dla 
poszkodowanych, ale 
też fi nansowe dla spraw-
ców takich zdarzeń. - Na 
chodniku przed staro-
stwem rowerzysta na-
jechał na przechodnia - 
mówi Gawerski. - Ta oso-
ba doznała poważnego 
uszczerbku na zdrowiu, 
przeszła wielomiesięczne 
leczenie, rehabilitację. 
Dość dobrze zarabiała, 
przez te miesiące była 
wykluczona zawodowo 
i założyła temu rowe-
rzyście sprawę w sądzie. 
Żądała bardzo wysokiego 
odszkodowania, chyba 
50 tys. złotych. Rowe-
rzyści też powinni mieć 
świadomość, że za takie 
zdarzenia mogą słono za-
płacić. Przepisy to jedno, 
ale myślenie i zdrowy 
rozsądek to drugie.

- Znam przypadek, 
kiedy na Strzelnej star-
szy rowerzysta wymusił 
pierwszeństwo, prze-
jeżdżając przez pasy 
uszkodził auto - mówi 
Gardyjan. - Zniszczył 
lampę i karoserię z przo-
du, przyznał się do winy”, 
ale był zdziwiony, że ma 
zapłacić za uszkodzenia. 
Koszt naprawy wyniósł 
7500 złotych...

AGNIESZKA HERBA 
powiatowa@gmail.com

Moment, który może kosztować życie
Takie zachowania rowerzystów najczęściej doprowadząją do tragicznych zdarzeń Strażnicy miejscy mówią, że rowerzyści zachowują się, jakby byli nieśmiertelni i nie dość, że wjeżdżają na 

pasy, to jeszcze tuż przed ciężarówkę...

W październiku strażnicy miejscy interweniowali 
34 razy wobec rowerzystów naruszających prze-
pisy w ruchu drogowym. Nałożyli 6 mandatów 
i pouczyli 28 osób ”
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ODESZLI
OŁAWA

 30.10  - Michał Kostek    - ur. 1939
 1.11  - Regina Kwećko    - ur. 1958
 1.11  - Julian Kłak    - ur. 1943
 2.11  - Katarzyna Dziedzic    - ur. 1945 
 2.11  - Edward Chajdziony    - ur. 1930
 4.11  - Zbigniew Drzewiński    - ur. 1955
 5.11  - Anna Sadlej    - ur. 1930
 5.11  - Stanisław Faliński    - ur. 1932
 6.11  - Edward Olczyk    - ur. 1933
 6.11  - Pasierbska Anna    - ur. 1940
 6.11  - Franciszek Bożek    - ur. 1933
 7.11  - Marianna Tyryban    - ur. 1927
 7.11  - Jan Mikuła    - ur. 1942
 8.11  - Mateusz Petryków    - ur. 1975

JELCZ-LASKOWICE
 4.11  - Wiktoria Guta    - ur. 1930 
 3.11  - Stefania Kozłowska    - ur. 1931

POWIAT 
Potrzebne wsparcie 

Historię Polkana opisali-
śmy kilka tygodni temu na 
portalu TuOlawa.pl. Gdy 
szykowaliśmy publikację 
w gazecie, pojawiły się 
wątpliwości

Ale od początku. W nocy 
z 23 na 24 października na 
terenie powiatu oławskiego 
znaleziono psa przywiązanego 
do płotu. Jego właścicielka 
pozostawiła list, w którym 
opisała swoją, jak się wtedy 
wydawało, niezwykle trudną 
sytuację. Oto treść listu: 

-To jest Polkan, wybaczcie 
proszę sposób pozostawienia 
go, ale nie mam wyjścia. Jestem 
ofi arą przemocy domowej. Zo-
stałam sama z dwójką dzieci 
- 1,5-rocznym synem i 3-letnią 
córką. Z powodu problemów 
finansowych wyrzucili nas 
z mieszkania, a ośrodek, do któ-
rego trafi liśmy, nie daje szans 
na przyjęcie psa. Zrobiłam, co 
mogłam... dzwoniłam po zna-
jomych, nie mam rodziny i nie 
znalazłam nikogo, kto mógłby 
przyjąć Polkana pod swoje 
skrzydła. Polkan jest naszym 
przyjacielem od zeszłego roku. 
Urodził się 25 lutego 2020. 
Ma podstawowe szczepienia, 
jest odrobaczony i zaczipo-
wany, w razie potrzeby moż-
na uzyskać kontakt do mnie 
przez weterynarza i zrzeknę się 
praw. Polkan jest cudownym 
przyjacielem. Wychował się 
z dwójką małych dzieci, oazą 
spokoju i cierpliwości, do tej 
pory mieszkał z nami w domu, 
nie niszczy, nie gryzie, uwielbia 
inne zwierzęta. Ma bardzo dużo 

siły i energii. Proszę znajdźcie 
mu dobry dom, bo zasługuje 
na niego, jak żaden inny pies. 
Przepraszam za postawienie 
w kłopotliwej sytuacji. Jego też 
już przeprosiłam.

Oprócz wiadomości była 
również reklamówka, a w 
niej: ręczniki, szampon, za-
bawki, smycz, karma, a na-
wet płyn do zębów. Izabela 
Kadłucka z fundacji „Lex 
Nova” od początku była za-
angażowana w tę sprawę. Po-
informowała nas, że zwierzak 
trafi ł pod opiekę oławskiego 
przytuliska. Szybko rozpo-
częło się szukanie dla niego 
nowego domu, choć pojawił 
się też pomysł, by pomóc wła-
ścicielce i sprawić, by mógł 
znów mieszkać z nią.

Wzruszająca historia po-
ruszyła wielu, ludzie chętnie 
oferowali pomoc. Przyszła 
także bardzo konkretna propo-
zycja: - Jeśli ta pani chciałaby 
odmienić swoje życie, chętnie 
pomogę. Proszę sobie zapisać 
do mnie kontakt. Mogę zaofe-
rować pracę z zakwaterowa-
niem, będzie mogła zabrać ze 
sobą pieska. Co prawda to inny 
rejon Polski, ale może chcia-
łaby skorzystać. Trzymam 
kciuki, powodzenia! 

SMS o tej treści otrzymała 
jedna z wolontariuszek. Wyda-
wało się, że to świetna informa-
cja i teraz trzeba tylko odnaleźć 
właścicielkę, co ze względu 
na psi chip nie powinno być 
trudne. Nie powinno, ale jest. 
Okazało się, że Polkan ma nie-

zarejestrowanego chipa, a ża-
den z lokalnych weterynarzy go 
nie kojarzy. Mimo publikacji 
artykułu w sieci właścicielka 
nie odezwała się na podany 
numer telefonu. Zniknęła i na 
razie nie udało się jej odnaleźć. 

Nie wiadomo więc, czy 
opisana w liście historia jest 
prawdziwa. Nie można tego 
wykluczyć, ale nie można też 
przyjąć za pewnik. Warto jed-
nak skupić się na Polkanie, bo 
jemu da się pomóc w bardzo 
konkretny sposób. 

Niestety, po kilku tygo-
dniach da się jednoznacznie 
stwierdzić, że pies był ofi arą 
przemocy. Oławskie Przytuli-
sko dla Bezdomnych Zwierząt 
otworzyło zbiórkę na tomogra-
fi ę komputerową głowy. 

- Musimy sprawdzić, czy 
ciosy, które otrzymywał, nie 
doprowadziły do trwałych fi -
zycznych urazów, bo jeśli cho-
dzi o emocjonalne rany, to nie 
mamy żadnych wątpliwości. 
Aktualnie potrzebuje również 
przewodnika, opiekuna, który 
pokaże mu, że nie trzeba się 
już bać. Co udało nam się 
ustalić? Przemoc w rodzinie 
- nie możemy napisać nic 
nowego, nie znamy sytuacji, 
a właścicielka niestety się 

nie skontaktowała. Chip jest 
niezarejestrowany. Dziękuje-
my za liczne oferty pomocy 
kobiecie i jej dzieciom, ale nie 
mamy jak przekazać ich dalej. 
Przemoc wobec psa - niestety 
tak, był regularnie bity. To 
prawda, jest słodki i pragnie 
kontaktu z człowiekiem, ale 
bardzo się boi, ze strachu sika 
pod siebie. To wulkan nie-
okiełznanej energii, niestety 
nikt go nie nauczył, jak się 
zachowywać, więc skacze 
na człowieka i drapie, chcąc 
okazać swoją radość. A że 
jest silnym psem, to niestety, 
niechcący może wyrządzić 
krzywdę. Jego temperament 
pokazuje, że na obecną chwi-
lę nie nadaje się do domu 
z dziećmi. Uczy się chodzić na 
smyczy, ale to ewidentnie jest 
dla niego nowe. Bardzo boi się 
smyczy, kuli się lub skacze na 
nią gryząc i drapiąc smycz, 
a przy okazji dłonie opiekuna. 
Ocena behawioralna wskazuje, 
że był nią bity. Dodatkowo zja-
da swoje odchody na spacerze, 
nawet w trakcie załatwiania 
się. To może oznaczać, że był 
surowo karany za załatwianie 
się. Jest bardzo mądry i chce 
się uczyć, a my chcemy żeby 
uwierzył, że nikt go już nie 
uderzy.

* 
Chcesz pomóc? Zbiórkę 

na leczenie znajdziecie na 
stronie pomagam.pl na hasło 
„Polkan.” lub przez link bez-
pośredni: tiny.pl/9ctc1.

(KT)

Co PRZEŻYŁ ten pies? Jest dużo 
niewiadomych, ale można pomóc

Polkan potrzebuje naszej pomocy
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Wyrazy współczucia dla rodziny 
oraz najbliższych z powodu śmierci

śp. Edwarda 
Chajdzionego

wieloletniego, aktywnego działacza, 
członka Związku Sybiraków w Oławie

składa Zarząd Związku Sybiraków

Serdeczne podziękowania 
rodzinie, sąsiadom, koleżankom i kolegom, 

delegacjom z fi rmy, pracownikom naszej fi rmy 
oraz wszystkim, którzy pożegnali mojego Męża 

śp. Zbigniewa Truskawieckiego 
składa rodzina
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Radni Sejmiku Województwa Dolnośląskiego 
apelują do Komisji Europejskiej

Za przyjęciem apelu do KE w sprawie KPO głosowało 21 radnych, przeciwko natomiast 15

Gminy, mieszkańcy i przedsiębiorcy będą mogli otrzymać środki na termo i energomodernizację budynków, 
by obniżyć rachunki i poprawić jakość powietrza w regionie
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Dzięki pieniądzom z KPO będzie można ruszyć z kolejnymi inwestycjami w odbudowę nieczynnych linii 
kolejowych i zakupy nowoczesnego taboru

Pandemia koronawirusa pokazała, jak ważna jest sprawnie funkcjonująca służba zdrowia. Środki z KPO 
zostaną przeznaczone na jej dofi nansowanie
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Dolnośląski sejmik przyjął, podczas październikowej sesji, apel skierowany do Komisji Europejskiej. Dotyczy on niezwłocznego zatwierdzenia polskiego 
Krajowego Planu Odbudowy po pandemii koronawirusa. Za przyjęciem dokumentu głosowało 21 radnych, przeciwko - 15. 

Wnioskodawcami apelu był sejmikowy klub Bezpartyjnych Samorządowców.

Dolnośląscy radni sejmikowi zaapelowali 
do Komisji Europejskiej w poczuciu odpowie-
dzialności za nieprzerwany rozwój społeczno 
- gospodarczy Dolnego Śląska oraz jakość 
życia mieszkańców. W przyjętym podczas 
październikowej sesji dokumencie wzywają 
do niezwłocznego zatwierdzenia polskiego 
Krajowego Planu Odbudowy po pandemii 
COVID-19.

Koronawirus i jego skutki dotknęły milionów 
mieszkańców Europy. Państwa Wspólnoty 
w poczuciu odpowiedzialności za odbudowę 
krajowych gospodarek po kryzysie wywołanym 
COVID-19, ustanowiły unijny Instrument na 
Rzecz Odbudowy i Zwiększenia Odporności. 

Dokumentem niezbędnym do skorzystania 
z tego wsparcia jest polski Krajowy Plan Od-
budowy. Od wielu miesięcy czeka on jednak 
na akceptację Komisji Europejskiej, mimo że 
nie zostały względem niego podniesione żadne 
merytoryczne zarzuty, nie zwrócono go także 
do poprawienia. 

- Wsparcie fi nansowe, które trafi  na Dolny 
Śląsk dzięki Krajowemu Planowi Odbudowy, 
to niezwykle ważne narzędzie, jakie pomoże 
odbudować regionalną gospodarkę mocno 
doświadczoną przez pandemię COVID-19. 
Te pieniądze pozwolą na przeprowadzenie 
kolejnych inwestycji służących mieszkańcom 
regionu - mówi Cezary Przybylski, Marszałek 
Województwa Dolnośląskiego.

Radni sejmiku województwa podkreślili, 
że apel jest formą sprzeciwu wobec działań 
Komisji Europejskiej, bo odbudowa gospo-
darki po pandemii koronawirusa nie może być 
przedmiotem politycznego szantażu wobec 
jakiegokolwiek państwa członkowskiego UE. 
Sejmik Województwa Dolnośląskiego wyraził 
także zaniepokojenie stanowiskiem Holender-
skiej Izby Reprezentantów w sprawie zabloko-
wania wypłaty Polsce 36 mld euro w ramach 
Krajowego Planu Odbudowy, ponieważ taka 
postawa jest daleka od idei współpracy i przy-
jaźni pomiędzy państwami należącymi do Unii 
Europejskiej. 

- Krajowy Plan Odbudowy jest fundamentem 
dla uruchomienia środków na walkę z CO-
VID-19 w gospodarce. Polska takowy przed-
stawiła, lecz UE nadal nie wypłaca należnych 
nam funduszy, na co nie ma podstawy prawnej. 
Powinniśmy je dostać w trybie natychmia-

stowym, aby również nasz kraj, na równych 
zasadach wspólnotowych, mógł odbudowywać 
swoją gospodarkę naruszoną wciąż trwającą 
pandemią - mówi Anna Michalska, radna 
Sejmiku Województwa Dolnośląskiego.

Celem realizacji Krajowego Planu Od-
budowy jest zwiększenie produktywności 
gospodarki oraz tworzenie wysokiej jakości 
miejsc pracy. Pieniądze pochodzące z unijnego 
Instrumentu na Rzecz Odbudowy i Zwiększa-
nia Odporności Polska przeznaczy głównie na 
prorozwojowe inwestycje w ramach obszarów:

• transformacji cyfrowej,
• odporności i konkurencyjności gospodarki,
• energii i zmniejszenia energochłonności,
• dostępności i jakości systemu ochrony 

zdrowia,
• zielonej i inteligentnej mobilności.
To również środki na inwestycje infrastruk-

turalne, na przykład drogi i kolej. Na wiele 
z nich Polacy i Dolnoślązacy czekają od dawna, 
a ich realizacja jest priorytetem Samorządu 
Województwa Dolnośląskiego.

Pieniądze te będą impulsem inwestycyjnym 
po kryzysie wywołanym pandemią koronawi-
rusa - tak bardzo teraz potrzebnym. W wielu 
krajach UE środki zostały już uruchomione.

- Celem wprowadzenia programu jest nie 
tylko odbudowa gospodarki po pandemii, ale 
także jej wzmocnienie. Środki z KPO zapewnią 
wsparcie dla branży turystycznej, hotelarskiej 
i gastronomicznej czyli w sektorach, które 
w naszym regionie ucierpiały najbardziej. Wiele 
będzie zależało od aktywności samorządów 
i przedsiębiorców w pozyskiwaniu środków na 
inwestycje mających istotny wpływ na rozwój 
całego województwa. Szybkie zatwierdzenie 
planu przez KE zapewni nam także szybszą 
odporność gospodarki na ewentualny kolejny 
kryzys, którego miejmy nadzieję uda się unik-
nąć - mówi Damian Mrozek, radny Sejmiku 
Województwa Dolnośląskiego.

Sejmikowa większość jest zdania, że nie ma 
żadnych podstaw, aby z powodu sporu Komisji 
Europejskiej z naszym rządem wstrzymywać 
zatwierdzenie Krajowego Planu Odbudowy 
i przekazanie pieniędzy przeznaczonych dla 
Polski. Tym bardziej, że na te środki składa-
liśmy się wszyscy, jako obywatele i państwa 
Unii Europejskiej.

UMWD
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Wybitni uczniowie ze szkół 
średnich, prowadzonych 
przez samorząd Powiatu 
Oławskiego, zostali wyróż-
nieni tytułami: „Maturzy-
sta Roku”, „Technik Roku” 
i „Zawodowiec Roku”. 
Uroczystość odbyła się 
podczas sesji Rady Powiatu 
w Oławie

Listy gratulacyjne i nagro-
dy, wręczyli uczniom w obec-
ności radnych, starosta Zdzi-
sław Brezdeń oraz przewodni-
czący Rady Powiatu Tadeusz 
Kułakowski. Przedstawiciele 
samorządu powiatowego po-
gratulowali zaproszonym na 
sesję rodzicom wyróżnionych 
uczniów i podziękowali za 
trud wychowawczy, który za-
procentował takimi wspania-
łymi rezultatami. „Maturzystą 
Roku 2021” został Mikołaj 
Mydlarski, absolwent Liceum 
Ogólnokształcącego Nr I im. 
Jana III Sobieskiego w Oła-

wie. „Technikiem Roku 2021” 
została Aleksandra Michnie-
wicz, absolwentka Centrum 
Kształcenia Zawodowego 
i Ustawicznego w Oławie, na-
tomiast „Zawodowcem Roku 
2021” została Oliwia Włodar-
czyk, również absolwentka 
CKZiU. Wszyscy uczniowie 
oprócz tytułu otrzymali na-

grodę pieniężną w wysokości 
3000 zł. 

Przyznawane nagrody fi-
nansowe i tytuły „Maturzy-
sta Roku”, „Technik Roku” 
oraz „Zawodowiec Roku” są 
elementem programu wspie-
rania edukacji uzdolnionych 
uczniów szkół średnich, re-
alizowanego przez samorząd 

Powiatu Oławskiego. Program 
ma na celu pobudzenie aspi-
racji edukacyjnych i aktyw-
ności młodzieży, promowanie 
uczniów szczególnie uzdol-
nionych oraz zachęcanie do 
uczestnictwa w olimpiadach 
i konkursach. Tytuły przyznaje 
uczniom Zarząd Powiatu.

JAROSŁAW KILNAR

Najlepsi uczniowie nagrodzeni

Maturzysta Roku - Mikołaj Mydlarski, wraz z mamą otrzymują gratulacje od przewodniczącego Rady Powiatu 
w Oławie Tadeusza Kułakowskiego i starosty Zdzisława Brezdenia

Kolejny raz odwiedzamy 
plac budowy profesjonalnych 
warsztatów edukacyjnych. Re-
alizacja tego przedsięwzięcia 
to jedno z największych inwe-
stycji samorządu ostatnich lat. 
Tym razem obejrzymy budowę 
skupiając się na wspaniałych 
zdjęciach z drona.

Przypominamy, że koszt 
postawienia tej nowoczesnej 
i wielofunkcyjnej jednostki 
wynosi ponad 8,3 mln zł, 

przy czym powiat pozyskał 
już środki z budżetu pań-
stwa i ma zagwarantowanych 
przeszło 5,5 mln zł. Dzięki 
tej inwestycji pracodawcy 
uzyskają możliwość włączenia 
się w proces edukacji i tym 
samym wpływania na dopa-
sowanie do zapotrzebowania 
metod kształcenia uczniów 
w określonych zawodach.

Realizacja tej inwestycji 
już w najbliższych latach bę-

dzie miała kluczowy wpływ 
na profesjonalne kształcenie 
i dostosowane do rynku pracy 
przygotowanie zawodowe 
uczniów. Pracodawcy z kolei 
uzyskają możliwość włączenia 
się w proces edukacji i tym 
samym wpływania na dopa-
sowanie do zapotrzebowania 
metod kształcenia uczniów 
w określonych zawodach.

TEKST: JK

Budowa z innej 
perspektywy

Plac budowy profesjonalnych warsztatów szkolnych
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           PROGRAM UROCZYSTOŚCI - 11 LISTOPADA 2021 (CZWARTEK) 
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3 listopada w godzinach 
porannych starostwo odwie-
dzili uczniowie klasy 3a z Li-
ceum Ogólnokształcącego 
nr I im. Jana III Sobieskiego 
w Oławie wraz z opiekunem 
- nauczycielem WOSu Do-
brosławą Semeniuk. Młodzież 
szkolna wzięła udział w lekcji 
samorządowej, którą pro-
wadzili wicestarosta Witold 
Niemirowski oraz naczelnik 
Wydziału Oświaty, Kultury, 
Sportu i Zdrowia Małgorzata 
Łagowska. Uczniowie klasy 
humanistycznej oławskiego 
„Ogólniaka” mieli okazję 
zapoznać się z podstawowymi 
informacjami na temat nasze-

go samorządu, jego walorami 
turystycznymi, działaniami 
podejmowanymi przez Zarząd 
Powiatu w różnych dziedzi-
nach życia oraz wysłuchać 
pogadanki o funkcjonowaniu 
Rady Powiatu. Poznali rów-
nież insygnia władzy samo-
rządowej, a także dowiedzieli 
się czym zajmuje się Starostwo 
Powiatowe w Oławie i ja-
kie sprawy można załatwić 
w urzędzie.

Kilkoro uczniów chciało 
poczuć się jak powiatowi rajcy 
i stanęli przed mównicą, aby 
skierować parę słów do swoich 
kolegów i koleżanek z sali.

JAROSŁAW KILNAR

Lekcja samorządności

Starostwo nieczynne w piątek 12 listopada. 
W zamian urząd będzie otwarty w sobotę 
20 listopada.

Uprzejmie informujemy, że w związku z Zarzą-
dzeniem Nr 72/2021 Starosty Oławskiego z dnia 
3 listopada 2021 r. ustala się piątek 12 listopada 
dniem wolnym od pracy w Starostwie Powiato-
wym w Oławie.

W zamian wyznacza się sobotę 20 listopada, 
w godzinach od 7.30 do 14.00, dniem pracy 
w tutejszym urzędzie.
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Stowarzyszenie „Wszystko 
dla Oławy” wystosowało do 
Generalnej Dyrekcji Dróg 
Krajowych i Autostrad kolejne 
pismo w sprawie sygnalizacji 
na skrzyżowaniu Andersa/
Strzelna, 11 Listopada/
Pl.Zamkowy

Szanowni Państwo, w związ-
ku z trwającym obecnie (już nie 
- red.) czasowym wyłączeniem 
sygnalizacji świetlnej na skrzy-
żowaniu ulic Andersa - Strzelna 
- 11 Listopada - Pl. Zamkowy 
w Oławie, większość miesz-
kańców miasta tracących wiele 
czasu na stanie w zatorach 
drogowych spowodowanych 
w dużej mierze pracującą tam 
sygnalizacją, pyta publicznie, 
czy już by tak mogło pozostać 
na stałe. My jako Stowarzy-
szenie wielokrotnie pisaliśmy 
do GDDKiA prośby o przepro-
gramowanie sygnalizacji, co 
pozwoliłoby naszym zdaniem 
na upłynnienie ruchu. W ostat-
nim piśmie sami stwierdziliście 
jednak Państwo, że przepro-
gramowanie sygnalizacji nie-
wiele pomoże, bowiem jest to 
obecnie program optymalny, 
a przywrócenie akomodacji nie 
rozwiąże problemów z wystę-
pującymi zatorami.

Naszym zdaniem zakłada-
na budowa obwodnicy drogi 
krajowej nr 94 także nie po-
prawi sytuacji, zwłaszcza że 
jest to proces dość odległy. 
Nam mieszkańcom Oławy 
potrzeba natychmiastowych 
rozwiązań. Oczywiście naj-
lepszym rozwiązaniem byłoby 
wybudowanie w tym miejscu 
dużego ronda, jednak przez 
zagęszczenie zabudowy wokół 
jest to w tym momencie już nie-

możliwe. Wiemy, że sygnaliza-
cja jest tam po to, aby przede 
wszystkim było bezpieczniej. 
Pomaga podczas dużego natę-
żenia ruchu bezpiecznie skręcić 
w lewo w stronę ul. Strzelnej 
oraz sprawia, że w godzinach 
szczytu piesi mogą w ogóle 
przejść przez przejścia dla pie-
szych znajdujące się w obrębie 
tego skrzyżowania.

Proponujemy zatem rozwią-
zanie doraźne polegające na 
włączaniu sygnalizacji tylko 
w wyjątkowych sytuacjach. 
Dodatkowo w godzinach 
szczytu komunikacyjnego 
mogliby pojawić się tam poli-
cjanci kierujący ruchem. Dwa 
przejścia dla pieszych w ciągu 
drogi krajowej 94 mogłyby 
mieć nawet podczas wyłą-
czonej sygnalizacji aktywne 
przyciski przejścia „na żąda-
nie”, które uruchamiałyby sy-
gnalizację tylko na przed i na 
tych przejściach pozwalając 
bezpiecznie przejść pieszym.

Rozwiązaniem docelowym 
byłoby wyłączenie sygnaliza-
cji na skrzyżowaniu na stałe. 
W naszym przekonaniu jest to 
możliwe, jednak po spełnieniu 
kilku warunków. Ze względu 
na ograniczoną widoczność 
podczas skrętu w lewo w ul. 
Strzelną, powinna powstać 
tzw. szykana drogowa wyha-
mowująca pojazdy nadjeż-
dżające od strony Wrocławia, 
jednocześnie pozwoliłoby to 
bezpieczniej przejść przez 
przejście pieszym. Drugie 
przejście natomiast w ciągu 
drogi 94, to na wylocie w stronę 
Opola, mogłoby zostać nieco 
przesunięte poza skrzyżowa-
nie z pozostawioną sygnali-
zacją świetlną uruchamianą 
przez pieszych lub z wyspą na 
środku. Wszystkie przejścia 
dla pieszych w obrębie tego 

skrzyżowania powinny też 
zostać odpowiednio, zgodnie 
z najnowszymi wytycznymi, 
doświetlone.

W przyszłości, po wybu-
dowaniu planowanego ronda 
na skrzyżowaniu drogi 94 
z ul. Lipową, można by pójść 
jeszcze dalej i ul. Strzelną oraz 
Lipową zrobić naprzemiennie 
jednokierunkowymi. 

Szanowni Państwo, Oława 
jest miastem, gdzie w ostatnich 
latach powstało wiele nowych 
fi rm i zakładów produkcyjny 
położonych w różnych czę-
ściach miasta. Ruch drogowy, 
który mamy obecnie, przerasta 
możliwości infrastruktury dro-
gowej. Wiemy, że planowana 
jest obwodnica, jednak my 
oczekujemy rozwiązań natych-
miastowych, aby ułatwić nam 
codzienne funkcjonowanie. 
Takim rozwiązaniem w naszym 
odczuciu mogą być działania 
przedstawione powyżej. Dlate-
go prosimy o przychylenie się 
do naszej propozycji.

WSZYSTKO DLA OŁAWY

Jeszcze o sygnalizacji - jest nowa propozycja

To skrzyżowanie zawsze sprawiało najwięcej kłopotów kierowcom i pieszym

JELCZ-LASKOWICE 
Sesja RM 

Radni przegłosowali 
zmiany w budżecie, 
przekazując tym samym 
25 tysięcy

- Chciałbym zapytać, na 
co konkretnie trafi  ta kwota 
- mówił podczas sesji RM rad-
ny Jacek Załubski z „Lokal-
nych Patriotów”. - W uchwale 

jest napisane, że to 25 tysięcy zł 
na modernizację dużej niecki. 
Proszę jednak o doprecyzowa-
nie. Wiem, że jakiś czas temu 
wymieniono fugi. Chodzi o to, 
czy będzie robione coś innego? 

- Pan kierownik Waldemar 
Chmielewski zawnioskował 
o środki na zakup kratek ście-
kowych przy niecce oraz lin, 
które rozgraniczają tory. Pie-
niądze będą więc przeznaczo-
ne na te dwa małe zadania.

(KT)

Zakupy na basenie

Radni przekazali 25 tysięcy Pływalni Miejskiej
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  Echa naszych publikacji OPINIE PREZENTOWANE W TEJ RUBRYCE NIE ZAWSZE SĄ ZGODNE Z POGLĄDAMI REDAKCJI
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URZ¥D MIASTA I GMINY

JELCZ-LASKOWICE
strona dofi nansowana 

z budżetu miasta i gminy 
Jelcz-Laskowice

W INTERNECIE:
www.jelcz-laskowice.pl  
poczta elektroniczna: 
um.info@jelcz-laskowice.pl

Biuletyn Informacji Publicznej 
http://www.um.jelcz-laskowice.fi nn.pl/

informacje

Miejsko-Gminne Centrum Kultury zaprasza wystawców do udziału 
w jarmarku. Tym razem wydarzenie odbędzie się w pięknej scenerii pałacu 
i parku przy ul. Witosa. 

Termin to12.12.2021. Osoby zainteresowane powinny przesłać wypełnioną 
kartę zgłoszeniową w terminie do 19 listopada na adres biuro@mgck-jl.pl. 

Więcej szczegółów oraz karta zgłoszeniowa i regulamin dostępne na stronie 
www.mgck-jl.pl oraz w biurze Centrum Kultury.

(KK)

Jarmark Adwentowy 
zbliża się wielkimi krokami

Podziękowania 
za wsparcie przy 
wyprawie w Himalaje 
złożył 5 listopada 
burmistrzowi 
Bogdanowi 
Szczęśniakowi 
Maciej Pietrowicz, 
szef projektu

Wyprawa śladami polskich hi-
malaistów z 1979 r. odbyła się 
w dniach 22 sierpnia - 26 września 
2021. Ze względu na napiętą sy-
tuację polityczną musiała zostać 
przerwana w pobliżu granicy irań-
sko-perskiej. 

To jednak nie zniechęciło człon-
ków ekspedycji, którzy ze wspar-
ciem Gminy Jelcz-Laskowice 
planują na wiosnę przyszłego roku 
transport historycznego Jelcza 
statkiem do Karaczi i kontynuację 
podróży przez Pakistan, Indie 
i Nepal.

(UM)

Jelczem w Himalaje 
- Śladami Uczestników

Maciej Pietrowicz wręczył burmistrzowi Szczęśniakowi pamiątkowe zdjęcie i plakat

Już na początku wyprawy uczestnicy musieli liczyć na pomoc sponsorów 
i nie zawiedli się

5 grudnia wielka frajda dla 
małych i dużych! W Jelczu-
-Laskowicach wystąpi balet ze 
Lwowa ze spektaklem „Dziadek 
do orzechów” Piotra Czajkow-
skiego

Niezwykła historia o przyjaźni, 
poświęceniu i wielkiej odwadze, 
która zwraca uwagę na najważniej-
sze wartości. „Dziadek do orze-
chów” to spektakl idealny na długie 
zimowe wieczory – wyrazistość 
ruchów tancerzy, fantastyczna cho-
reografia, magia świateł, dekoro-
wane cekinami stroje i urzekająca 
scenografia. Baśniowa opowieść, 
rozgrywająca się podczas świąt Bo-
żego Narodzenia, jest wspaniałym 
prezentem dla całej rodziny.

Bilety w cenie normalny: 50zł, 
ulgowy: 25zł dostępne na stronie 
Centrum Kultury w Jelczu Laskowi-
cach: http://mgck-jl.pl/bilety/.

(KK)

Mikołajkowy 
prezent 
od Centrum 
Kultury
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Leonardo miał 21 lat, gdy 
historia się powtórzyła. 
Tym razem jednak to on 
musiał zdecydować, co 
stanie się z jego młodszym 
bratem

 » - W jaki sposób zostałeś rodzicem 
zastępczym? 
- Szybko (uśmiech). Nie 

było czasu na zastanawianie 
się. Zadzwoniła do mnie ku-
ratorka i powiedziała, że albo 
ja go zabieram, albo trafi  do 
domu dziecka. Nie trzeba było 
mi powtarzać dwa razy. Od 
razu się zdecydowałem. 

 » - Miałeś wtedy 21 lat, dopiero 
zacząłeś dorosłe życie, a rodzina to 
wielka odpowiedzialność. Co zdecy-
dowało, że podjąłeś taki krok?
- Nie był to żaden krok, ra-

czej naturalna reakcja. To jest 
mój brat. Poza tym też byłem 
w podobnej sytuacji. Po tym 
jak mama mnie zostawiła, 
wychowywała mnie babcia 
oraz ciocia i wujek, którzy stali 
się moją rodziną zastępczą. 
Jestem im wdzięczny za to, 
co zrobili, ale wystarczająco 
już pomogli. Czułem, że teraz 
moja kolej. 

 » - Rozmawiałeś z bratem o tym, co 
zamierzasz? 
- Oczywiście że rozmawia-

łem. Bardzo chciał ze mną 
mieszkać, co jeszcze bardziej 
utwierdziło mnie w tej de-
cyzji. 

 » - Konsultowałeś decyzję z kimś 
jeszcze? 
-  Rozmawiałem o tym 

z moją ciocią, która wyjaśniła 
mi, jak wyglądają takie sprawy 
od strony formalnej, w sądzie 
itd. Rozmawiałem też z na-
rzeczoną, która od początku 
cały czas mi pomaga. Mieszka 
razem z nami tworząc domową 
harmonię.

 » - Jak się układają twoje relacje 
z bratem, jesteś dla niego bardziej 
ojcem czy kolegą?
- Jestem od niego tylko 9 

lat starszy. Sam niedawno 
jeszcze chodziłem do szkoły 
i właziłem na głowę każdemu, 
bo nie należałem do grzecz-
nych dzieci. Wciąż dużo pa-
miętam z tamtego okresu, 
dlatego patrząc po sobie łatwo 
jest mi do niego dotrzeć i jesz-
cze łatwiej zrozumieć. Nie 
jestem więc ani jego ojcem, 
ani kumplem - raczej bra-
tem stróżem, który stara się 
znaleźć środek między tymi 
dwoma rolami. 

 » - Jak długo jesteś rodzicem 
zastępczym?
- Formalnie od 2 lat, ale już 

wcześniej spędzałem z nim 
dużo czasu. Po śmierci naszej 
mamy mieszkał ze swoim 
ojcem, ale ja ze względu na 
niego często u nich bywałem. 
Nasze więzi od początku były 
więc mocne, a relacje bliskie. 
Dlatego, gdy okazało się, że 
jest taka potrzeba, zabrałem 
go do siebie.   

 » - Czy są chwile, gdy żałujesz swojej 
decyzji? 
- Nie i nigdy bym tak nie 

powiedział, bo to jest mój 
brat i byłem w podobnej sy-
tuacji. Wierzę, że to zbuduje 
wielką relację między nami na 
przyszłość, gdy staniemy koło 
siebie jako dorośli już ludzie.

 » - Jak wasza rodzina odnosi się do 
tej sytuacji?
- Utrzymujemy kontakty 

głównie z rodziną od strony 
mamy. Bardzo nas wspierają 
i zawsze chętnie pomaga-
ją, gdy jest potrzeba. Rafa-
el w weekendy spotyka się 
też ze swoim ojcem. Ja też 
utrzymuję z nim kontakty, ale 
z dystansem podchodzę do 
tego, co mówi. Wiem, co do 
mnie należy i staram się to 
robić jak najlepiej, by dobrze 
wychowywać brata. 

 » - Czy trudno było przejść procedury, 
by zostać spokrewnioną rodziną 
zastępczą?
- Nie, miałem pełne wspar-

cie i pomoc ze strony kura-
torów i MOPS-ów. Można 
powiedzieć, że byłem prowa-
dzony przez nich za rękę. 

 » - Jakie warunki musiałeś spełnić, by 
przejąć opiekę nad bratem? 
- Przede wszystkim musia-

łem zapewnić mu prywatny 
kącik, oddzielny pokój i wa-
runki do nauki. Co się z tym 
wiąże, trzeba było wynająć 
większe mieszkanie i je ume-
blować. Poza tam nic wielkie-
go, tylko zapewnić mu dużo 
miłości i przejąć obowiązki 
rodzica. 

 » - Masz z tytułu rodziny zastępczej 
jakieś profity?
- Przede wszystkim dwu-

tygodniowy odpoczynek 
(uśmiech). Piecza Zastępcza 
działająca przy Powiatowym 
Centrum Pomocy Rodzinie co 
roku organizuje i zapewnia mu 
wakacyjny wyjazd, więc mam 
wtedy trochę czasu dla siebie. 
Pomagają też w organizacji 
różnego rodzaju zajęć, gdy jest 
taka potrzeba, oraz w wielu 
innych aspektach. Co miesiąc 

otrzymuję też świadczenie 
pieniężne na brata. 

 » - Czy poleciłbyś takie rozwiązanie 
innym osobom w podobnej sytuacji?
- Oczywiście. Nie jest tak 

ciężko, jak niektórzy straszy-
li. Owszem, bywają trudne 
momenty, ale takie jest życie. 
Co najważniejsze, tu chodzi 
o przyszłość dziecka, więc 
jeśli jest się psychicznie i men-
talnie gotowy na dodatkowego 
lokatora, to jak najbardziej 
polecam. Szczególnie, gdy ma 
się też u boku bliską osobę, 
która cię wspiera i pomaga. 
Jest o wiele łatwiej i ciekawiej. 

 » - Dlaczego warto zostać rodzicem 
zastępczym?

- Fakt, że pomagasz komuś, 
kto już istnieje i potrzebuje 
miłości jak każdy, daje dużo 
satysfakcji. Pozwala też tej 
osobie zrozumieć, że nie jest 
w niczym gorsza, musi tylko 

pojąć, że nie jest ważne, kto 
cię urodził, lecz to, kto cię 
wychował.

WIOLETTA KAMIŃSKA 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

Nie jest ważne 
kto urodził, tylko 
kto WYCHOWAŁ

Leonardo i jego młodszy brat Rafael
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W ramach projektu 
promocji rodzicielstwa 
zastępczego „Mama 
i tata najpiękniejsze 
słowa świata”, któ-
rego inicjatorem jest 
Michał Sikorski, peda-
gog rodzinnej pieczy 
zastępczej PCPR 
w Oławie, prezentuje-
my kolejną rozmowę 
- tym razem z Leonar-
do Kubiakiem, który 
stworzył rodzinę swo-
jemu przyrodniemu 
bratu Rafaelowi.
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Cyfrowa książka Przedstawiciele starszych 
pokoleń wychowali się w czasach, kiedy niko-
mu nawet się nie śniło o grach komputerowych. 
W czasach ich młodości grało się w karty lub 
w gry planszowe. Zaś dzisiejszy świat trudno 
wyobrazić sobie bez gier i młodzi spędzają czas 
raczej na graniu w gry niż na czytaniu książek. 
Miejscem, w którym jedni i drudzy z przyjem-
nością spędzą czas, jest z pewnością Mediateka. 
We Wrocławiu istnieje ponad 200 bibliotek, ale 
to Mediateka jest szczególna. Można w niej 
wypożyczyć książki papierowe, jak w każdej 
innej bibliotece, ale są tu dostępne także książki 
cyfrowe. Co więcej, Mediateka wypożycza 
także czytniki. Cyfrowe książki to ciekawa al-
ternatywa, zwłaszcza dla starszych czytelników 
- czytniki pozwalają ustawić dowolny rozmiar 
czcionki czy dostosować jasność wyświetlacza. 
Jednak największą zaletą książek cyfrowych 
jest niewątpliwie to, że można je wypożyczyć, 
nie wychodząc z domu. Nie trzeba też nosić 
ciężkich tomów, bo w bazie biblioteki znajduje 
się ponad 60 tysięcy tytułów, do których moż-
na sięgnąć w każdej chwili. Poza e-bookami 
można w Mediatece wypożyczać audiobooki, 

czyli książki do słuchania. To bardzo wygodna 
forma obcowania z literaturą, i to nie tylko dla 
osób mających problemy ze wzrokiem. Co nie 
bez znaczenia, w Mediatece osoby, które nigdy 
nie miały do czynienia z książkami cyfrowymi 
czy książkami do słuchania, mogą poprosić 
pracowników o pomoc i w przyjaznej atmosfe-
rze zapoznać się z nową technologią. Zarówno 
juniorzy, jak i seniorzy znajdą w Mediatece 
coś dla siebie, i nie muszą to być książki. Dla 
młodych wrocławian jest tu dostępnych wiele 
atrakcyjnych zajęć i projektów, np. zajęcia 
językowe, mobilne gry miejskie, spotkania 
z ciekawymi ludźmi. To miejsce to prawdziwa 
platforma, która łączy ludzi ponad pokoleniami.

Lotniczy Wrocław

Nigdy nie jest za późno na latanie. We Wro-
cławiu dostępne są miejsca, w których zarówno 
juniorzy, jak i seniorzy mogą poczuć się - jak 
mówi Julka - „odlotowo”. Seniorzy często 
mają obawy, jeśli chodzi o próbowanie nowych 

rozrywek. Jak pokazuje przykład jednej z bo-
haterek kampanii, Basi, przy odrobinie pomocy 
i wsparcia można spełnić marzenia o lataniu. 
We Wrocławiu można skorzystać z symulatora 
lotów i poczuć się jak prawdziwy pilot. Ta roz-
rywka jest dostępna dla osób w każdym wieku. 

Upalny Wrocław

Bohaterki kampanii pokazują, że w zimo-
wym Wrocławiu można wybrać się w miejsca, 
w których lato trwa przez cały rok. Na wrocła-
wian czekają choćby Afrykarium i Aquapark. 
Każdy zwiedzający Afrykarium, bez względu 
na wiek, przeniesie się do najcieplejszych 
zakątków świata. Będzie mógł nasycić oczy 
bogactwem kolorów, śledzić wodne tańce ryb, 
niezwykłe tropikalne rośliny. W zimowym 
Aquaparku młodsi i starsi znajdą dla siebie 
wiele atrakcyjnych sposobów spędzania cza-
su. Seniorów z pewnością skusi saunarium, 
w którym można skorzystać ze sprawdzonych 
sposobów na poprawę zdrowia i samopoczu-

cia, takich jak masaże czy sauna solankowa, 
która działa antydepresyjne, wspomaga pracę 
układu oddechowego, pomaga w zwalczaniu 
chorób zatok. 

Wrocław po godzinach

We Wrocławiu jest wiele miejsc, w których 
można realizować swoje pasje, niezależnie od 
wieku. Wrocławskie Centrum Rozwoju Społecz-
nego to jedno z nich. Brzmi nudno? Nic bardziej 
mylnego! To właśnie tutaj prowadzonych jest 
wiele interesujących projektów i warsztatów. 
Nordic walking z trenerem, warsztaty artystycz-
ne, szkolenia z udzielania pierwszej pomocy, 
majsterkowania i kiszenia warzyw, gra w squ-
asha, warsztaty wokalne... Juniorzy, seniorzy, 
maluchy, średniaki - każdy może twórczo 
i przyjemnie spędzić tu czas wolny.

Więcej informacji o atrakcjach 
Wrocławia dla starszych i młodszych 
na stronie visitwroclaw.pl.

„Generacja Wrocław” - łączy nas miasto

„Generacja Wrocław” ma na celu pokazanie, jak niewiele różnią się między sobą juniorzy i seniorzy.

Oficjalnie Wrocław liczy 640 tysięcy mieszkańców, z czego około 25% to osoby powyżej 60. roku życia, 
a około 17% ma mniej niż 17 lat. Choć może się wydawać, że seniorzy i juniorzy należą do zupełnie innych światów i nic ich 

nie łączy, nie do końca jest to prawda. Łączy ich miasto, w którym jest wiele miejsc, gdzie osoby z każdej grupy wiekowej mogą 
ciekawie spędzać czas, rozwijać pasje, realizować się społecznie, kształcić czy dbać o zdrowie. Wrocław nie jest miastem tylko dla 

młodych czy dla osób w średnim wieku. Z jego atrakcji mogą i powinni korzystać także seniorzy. „Generacja Wrocław” ma na celu 
pokazanie, jak niewiele różnią się między sobą juniorzy i seniorzy. Po ciekawych miejscach, w których każdy dobrze spędzi czas, 

oprowadzają nas bohaterki kampanii - Basia i Julka.
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Oława 
Z sesji 

Mimo protestów 
opozycji Rada Miejska 
przegłosowała 
zaproponowane przez 
burmistrza podwyżki 
podatku

Na październikowej sesji 
Rady Miejskiej burmistrz 
Tomasz Frischmann zapropo-
nował nowe stawki podatków 
od nieruchomości. Zgodnie 
z  tą propozycją od stycznia 
stawka podatku od budynków 
mieszkalnych wyniesie 0,89 
zł od 1 m² powierzchni użyt-
kowej. To więcej o 0,08 zł od 
1 m² powierzchni użytkowej 
za miesiąc niż było dotąd. 
Więcej zapłacą też właścicie-
le pozostałych nieruchomości 
oraz gruntów. Od nowego 
roku stawka od gruntów 
związanych z prowadzeniem 
działalności gospodarczej, 
bez względu na sposób za-
kwalifikowania w ewidencji 
gruntów i budynków, będzie 
wynosić miesięcznie 1,03 zł 
od 1 m² powierzchni, czyli 
o 0,08 zł więcej niż obecnie. 
O 1,84 zł więcej zapłacą też 
właściciele budynków zwią-
zanych z prowadzeniem dzia-
łalności gospodarczej oraz 
budynków mieszkalnych lub 
ich części zajętych na prowa-
dzenie działalności gospodar-
czej. W tym przypadku nowa 
stawka podatku to 25,74 zł od 
1 m² powierzchni użytkowej. 
W  przypadku budynków 
zajętych na prowadzenie 
działalności gospodarczej 
w zakresie obrotu kwalifiko-
wanym materiałem siewnym 
stawka wzrośnie o 0,86 zł od 
1 m² powierzchni użytkowej, 
a w przypadku obiektów zaję-
tych na prowadzenie odpłat-
nej statutowej działalności 
pożytku publicznego przez 
organizacje pożytku publicz-
nego będzie to 8,68 zł od 1 
m² powierzchni użytkowej, 
czyli więcej niż dotychczas 
o 0,63 zł. 

�� Wzrost podat-
ków pomoże, 
ale nie zapełni 
całej dziury 

Przedstawiając projekt 
uchwały z  propozycją pod-
wyższenia podatków od 
nieruchomości burmistrz 
Tomasz Frischmann tłuma-
czył, że co roku ministerstwo 
finansów ogłasza możliwość 
podniesienia go do kwot 
maksymalnych. - W  ubie-
głym roku z uwagi na sytu-
ację pandemiczną nie zde-

cydowałem się na taki ruch 
i  nie przedkładałam Radzie 
takiego projektu uchwały, 
wychodząc z  założenia, że 
byliśmy w szczycie kolejnej 
fali pandemicznej, nie było 
jeszcze wtedy szczepionek 
i nikt z nas nie wiedział, jak 
długo będzie trwała pande-
mia i jakie skutki ostatecznie 
przyniesie - mówił. - Mimo 
to inne samorządy podnosiły 
wtedy stawki podatku od 
nieruchomości. My tego nie 
zrobiliśmy. Teraz przychodzi 
czas, że należy dyskutować 
na ten temat i  podnieść te 
stawki, a wynika to z trzech 
elementów: ekonomicznego, 
społecznego i ekologicznego. 

Co do warunków ekono-
micznych - zdaniem bur-
mistrza mamy w  kraju po 
pandemii zjawisko rozwoju 
intensywnego. PKB rośnie, 
a co za tym idzie rośnie też 
inflacja i  jest to problem, 
który dotyka także inne kraje. 
Inflacja była już widoczna 
w roku minionym, ale miasto 
dało sobie z nią radę - obecnie 
jest planowana średnio na 
poziomie 6%. Jaka będzie 
ostatecznie, nie wiadomo. 
Wpływa jednak na to, że 
trzeba się liczyć z większymi 
wydatkami na to, co planuje 
i  realizuje miasto, bo już 
wiadomo, że trzeba będzie 
zapłacić co najmniej o te 6% 
więcej. Burmistrz zwrócił też 
uwagę na wzrost cen i wyni-
kające z  tego problemy ze 
znalezieniem wykonawców 
do różnego rodzaju prac, np. 
sprzątania miasta. - Próbuje-
my rozwiązywać te problemy, 
ale już wiemy, że w  przy-
szłym roku na wykonanie 
tych samych usług musimy 
planować większe wydat-
ki - mówi. - Kolejną rzeczą 
jest inny podział środków 
finansowych przydzielanych 
przez rząd. Dyskusja na ten 
temat cały czas trwa. Wiemy 
już jednak, że nasz udział 
w podatku dochodowym PIT 
i CIT będzie inny. Dostaliśmy 

pierwszą informację o  tym, 
jak to będzie wyglądało w na-
szym mieście i jeżeli chodzi 
o te podatki, to w przyszłym 
roku musimy się spodziewać 
ubytku na kwotę 2 277 000 zł. 
To przekłada się na wydatki 
bieżące. Proponując podnie-
sienie stawek podatkowych 
od nieruchomości chcemy 
tę różnicę zniwelować. Nie 
zniwelujemy jej w 100%, dla-
tego że podniesienie podat-
ków w naszym przypadku da 
wzrost dochodów własnych 
do budżetu około 1 mln zł. 
Aby pokryć bieżące działa-
nia, będziemy więc musieli 
poszukać 1,2 mln zł. 

�� Będzie mniej, 
a potrzeby 
większe 

Odnośnie czynników spo-
łecznych - zdaniem burmistrza 
- cieszy fakt, że najniższa 
krajowa dość szybko i często 
rośnie. Niestety, to też po-
woduje rosnące koszty pracy 
na wszystkich poziomach, 
zarówno wśród tych najmniej 
zarabiających jak i  tych za-
rabiających lepiej, i  trzeba 
to uwzględnić w  planach na 
kolejny rok. 

Jeżeli chodzi o aspekt eko-
logiczny, to według Tomasza 
Frischmanna należy mieć 
zakodowane, że coraz więk-
sze środki finansowe trzeba 
będzie przeznaczać na tzw. 
politykę klimatyczną. - My 
jako miasto zrobiliśmy duży, 
myślę, że historyczny krok 
w  zakresie zmiany źródła 
ciepła w  naszej miejskiej 
ciepłowni, ale - przypomi-
nam - pieniądze, które nam 
przyznano, to tylko na próbny 
odwiert. Szacowaliśmy, że 
całość inwestycji wyniesie 
około 50 mln zł, ale teraz 
już wiemy, że to nierealne. 
Już trzeba założyć, że będzie 
to więcej o  poziom inflacji. 

Żeby natomiast sięgnąć po 
dotację na ten cel, musimy 
być przygotowani. Mieć do-
kumentację i  wyliczenia, co 
kosztuje. Czy po spełnieniu 
tych warunków otrzymamy 
100% wartości zadania? Nie 
wiadomo, bo przypominam, 
że inne samorządy też będą 
występować o  takie środki, 
więc poziom dofinansowania 
może się zmniejszyć. 

Burmistrz podał też przy-
kład miejskiego programu wy-
miany źródeł ciepła. Miesz-
kańcy płacą za to coraz więcej, 
więc miasto też musi rewalo-
ryzować kwoty przeznaczane 
na ten cel. Kolejna rzecz 
to energooszczędność. Prąd 
kosztuje coraz więcej. Już 
wiadomo, że Termy Jakuba 
zapłacą za energię elektryczną 
o... 100% więcej! 

- Spodziewaliśmy się wzro-
stu, ale nie takiego - mówi 
burmistrz. - Teraz oprócz tego, 
że będziemy musieli zwięk-
szyć nasze dofinansowanie do 
basenów miejskich, musimy 
też podejmować działania 
energooszczędne, by przeciw-
działać temu zjawisku. Dolny 
Śląsk jest jednym z najdyna-
miczniej rozwijających się 
regionów w Europie. To duma 
żyć w takim regionie, ale ma 
to też swoje minusy. Życie 
w  takim miejscu powoduje, 
że pomoc UE, która do nas 
trafi, będzie mniejsza, czyli 
nasz wkład własny będzie 
musiał być większy. Wiem, 
że podnoszenie podatków 
nigdy nie budziło sympatii, 
nie było mile przyjmowane, 
ale jest uzasadnienie i  ko-
nieczność, aby to zrobić w tym 
momencie. 

Jeżeli tego ne zrobimy to, 
zdaniem burmistrza, będzie 
widać, że budżet miasta się 
kurczy, a   z nim możliwości 
zarówno w sferze działań bie-
żących jak i inwestycyjnych. 
Przy pozostałych czynnikach, 
które idą do góry, czyli cenach 
energii, paliwa, kosztach pra-

cy będzie to powodowało 
cofanie się i  brak rozwoju 
miasta. - Wiedząc, że sytuacja 
jest trudna i  uzasadniając ją 
szeroko, wnoszę o podniesie-
nie podatku od nieruchomości 
- podsumował włodarz miasta. 

�� Dyskusja
Odnosząc się do przedsta-

wionego projektu uchwały 
radny PiS Paweł Gwiazdo-
wicz stwierdził, że wyso-
kość podatków po podwyżce 
będzie umiarkowana i  radni 
powinni ją zaakceptować jed-
nogłośnie. Zwłaszcza że - jak 
dodał radny BBS Waldemar 
Turzański - wspomniany po-
ziom inflacji będzie zapewne 
wyższy niż 6%. Doskonale 
wiadomo, że niektóre ceny 
wzrosły o 100%, np. niektóre 
materiały budowlane. Dużo 
droższe są też usługi. 

Z opinią o  konieczności 
podnoszenia podatków nie 
zgodziła się radna KO Mag-
dalena Ziółkowska i składając 
formalny wniosek zapropono-
wała, by zostawić wysokość 
podatków od nieruchomo-
ści na obecnym poziomie. - 
Duża podwyżka była w roku 
2019 i  skutkowała w  latach 
kolejnych, a  pandemia mia-
ła głębokie przełożenie na 
działalność gospodarczą oraz 
życie mieszkańców miasta 
- uzasadniała. - Należy też 
dodać, że dla gospodarstw nie 
będzie to bardzo wysoka pod-
wyżka, ale drożeje wszystko, 
dlatego powinniśmy szukać 
pieniędzy nie w  kieszeniach 
mieszkańców, ale w  innych 
działach. Myślę, że burmistrz 
jest dobrym finansistą i znaj-
dzie te pieniądze gdzie indziej, 
z  jakichś oszczędności. Nie 
sięgajmy do kieszeni naszych 
mieszkańców w tak trudnym 
czasie. Dużo ludzi straciło 
pracę, wielu nie może jej 
podjąć albo świadczy czę-
ściowo, więc ich fundusze są 
ograniczone. 

Radny Przemysław Pawło-
wicz z KO dodał, że przecież 
samorządy mają otrzymać 
w  ramach Polskiego Ładu 
rekompensatę za te wszystkie 
problemy finansowe: - Słyszy-
my, że to będzie zbilansowane, 
a samorządy będą uratowane, 
więc pytanie, czy naprawdę 
w tej trudnej sytuacji pande-
micznej musimy podnosić ten 
podatek? Wiem, że podatki są 
na inwestycje dla mieszkań-
ców, ale skala wzrostu cen jest 
ogromna, dlatego uważam, że 
moglibyśmy jeszcze poczekać 
np. do końca przyszłego roku, 
gdy wszystko się uspokoi, 
ceny, inflacja, a wtedy można 
będzie poziom tego podatku 
dostosować do możliwości 
naszych mieszkańców. Proszę 
o rozważenie tej propozycji.

Odnosząc się do tych wypo-
wiedzi burmistrz przyznał, że 
to trudna sytuacja, bo nikt nie 

chce podnosić podatków, ale 
by dochować umowy społecz-
nej, czyli tego, co samorząd 
powinien robić, musi zbie-
rać środki od mieszkańców. 
Owszem, można rozważać 
pozostawienie ich na dotych-
czasowym poziomie, ale wte-
dy należałoby się zastanowić 
nad tym, czego miasto nie 
zrobi i  z czego zrezygnuje. 
Co do poziomu bezrobocia, 
to zauważył że w  powiecie 
oławskim jest ono najniższe 
od lat i wynosi tylko 4,4 %, 
a w samej Oławie, jak dodała 
Łucja Mycek-Wojciukiewicz, 
kierownik gminnego centrum 
informacji, na koniec sierpnia 
były to 693 osoby: - Rynkiem 
bezrobotnych zajmuję się od 
2003 roku i tak niskich liczb 
jeszcze nie było, a co miesiąc 
je sprawdzam - powiedziała. 

Swoje poparcie za podnie-
sieniem podatków przedstawił 
też radny BBS Michał Prus. 
Nawiązując do jego słów 
radny Krzysztof Rydzoń (KO) 
stwierdził, że obecna sytuacja 
i podwyżki w kraju to wynik 
działań obecnego rządu i za-
deklarował, że nie godzi się 
na to, by za czyny rządzących 
płacili mieszkańcy, więc nie 
poprze wzrostu podatków. 
W  obronie partii rządzącej 
krajem stanął przewodniczą-
cy Rady Krzysztof Mazurek 
z  PiS, przypominając m.in 
o  tworzonych i  uruchamia-
nych podczas pandemii tar-
czach pomocowych. 

W  pierwszej kolejności 
radni głosowali nad wnio-
skiem złożonym przez radną 
Magdalenę Ziółkowską, która 
zaproponowała utrzymanie 
podatków od nieruchomości 
na obecnym poziomie. Na 16 
radnych obecnych na sesji za 
przyjęciem wniosku głosowali 
radni KO - autorka wniosku 
oraz Jolanta Górska, Krzysz-
tof Rydzoń i  Przemysław 
Pawłowicz. Wstrzymał się 
radny Józef Urbańczyk z PiS. 
Przeciwko byli pozostali radni 
PiS oraz BBS: Jan Gogola, 
Paweł Gwiazdowicz, Jerzy 
Hadryś, Kazimiera Jasiń-
ska, Mariusz Łuczkiewicz, 
Krzysztof Mazurek, Justyna 
Piotrowska, Michał Prus, Wal-
demar Turzański i Aleksander 
Zborowski oraz Jacek Żydło. 

Wniosek radnej Ziółkow-
skiej nie uzyskał poparcia. 
Kolejnym krokiem była 
przedstawiona przez burmi-
strza uchwała o podniesieniu 
podatków od nieruchomości. 
Poparli ją wszyscy radni, 
którzy wcześniej głosowali za 
odrzuceniem wniosku Mag-
daleny Ziółkowskiej, a  także 
radny Józef Urbańczyk. Prze-
ciwko podwyższeniu podatku 
od nieruchomości głosowali 
radni KO.

Wioletta Kamińska 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

Podatki od nieruchomości 
maksymalnie w górę

Oławscy radni z PiS i BBS przegłosowali uchwałę za podwyższeniem podatków od nieruchomości
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Stacja kolejowa Oława ma 
być w  najbliższych latach 
remontowana. Na prośbę re-
daktora Jerzego Kamińskiego 
zacząłem przeglądać znane 
mi przedwojenne widokówki 
i  powojenne zdjęcia. W  ten 
sposób powstał album z wido-
kówek i zdjęć, które mogą być 
pomocne przy projektowaniu 
remontu stacji. W  „Gazecie 
Powiatowej” i na forach spo-
łecznościowych już rozpoczę-
ła się dyskusja na temat tego, 
co powinno znaleźć się po 
remoncie w budynkach stacji. 

Na początek może tro-
chę historii. Linia kolejowa 
z Wrocławia do Oławy została 
uruchomiana 27 maja 1842, 
a pierwszy budynek stacyjny 
powstał w 1845 roku. Następ-
nie linię kolejową pociągnięto 
na Górny Śląsk (informacja 
z książki „Oława i Okolice - 
Skarby Książęcego miasta” 
autorstwa Anny Kurek Pie-
rzyńskiej i  Marka Pierzyń-
skiego). 

Jest jeszcze jeden powód, 
dlaczego ten obiekt jest ważny 
dla wielu mieszkańców Oławy 
i  powiatu. Z  dokumentów 
znajdujących się w Bibliotece 
Koronka wiem, że na pew-
no do 18 października 1945 
roku, po zakończeniu działań 
wojennych, ze względu na 
zniszczone tory i  mosty nie 

było jeszcze żadnych pocią-
gów w Oławie, ale już 10 dni 
później, czyli 28 października, 
przyjechał na tę stację trans-
port z  około 700 osobami. 
W kronice jest taki zapis pod 
datą 31 grudnia 1946: 

- Szczyt osadnictwa w po-
wiecie oławskim przypada 
na miesiąc wrzesień 1946 
(6016 osób - 4105 repatrian-
tów i  1911 przesiedleńców) 
do listopada 1946 oławski 
PUR przyjął 163 transporty 
z  repatriantami ze wschodu, 
w  których było 1194 kry-
tych wagonów towarowych. 
Przybyło w  nich 540 rodzin 
o łącznej liczbie osób 2200. 

Historię przybycia do Oła-
wy mojej rodziny opowiadała 

mi wiele razy Mama. Po do-
tarciu do Brochowa wagonem 
towarowym, tzw. bydlęcym, 
3 dni stali tam na bocznicy 
i  dopiero gdy Tato dogadał 
się z  kolejarzami, doczepili 
wagon do pociągu osobowe-
go. W ten sposób znaleźli się 
w Oławie.

Tak się składa, że mieszka-
łem koło stacji i przez wiele lat 
dojeżdżałem do Wrocławia. 
Znam ten dworzec jeszcze 
z  czasów, gdy jeździły pa-
rowozy (początek lat 60.). 
Wtedy na stację można było 
wejść tylko z  ważnym bile-
tem lub z  peronówką, która 

Ten dworzec to prawdziwa       perełka

Najstarsze zdjęcie oławskiej stacji kolejowej - 1900 rok

Dziś trudno rozpoznać, że to pocztówka z oławskim dworcem - 1902 rok

Pocztówka z kolekcji Dariusza Kluki

Pocztówka z kolekcji Dariusza Kluki

1947 - na dworcu w Oławie. Z arch. Zbigniewa Pryjdy 1967 - dworzec kolejowy PKP, fot. Lesław Mazur

Kiedyś można było coś zjeść także w ogrodzie przed stacją

Mamy w Oławie perełkę na skalę Europy, mającą ponad 170 lat.  
 To najstarszy czynny dworzec kolejowy na obecnych ziemiach polskich

>>
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kosztowała chyba 2 złote. 
Wejścia pilnował kolejarz 
i  trzeba było oddać bilet. 
Hol stacyjny był zupełnie 
inaczej urządzony, z  niego 
było wejście do poczekalni, 
a dalej po schodkach do baru. 
Żeby jednak wejść do baru, 
potrzebna była peronówka lub 
ważny bilet. Pamiętam wiele 
remontów na stacji - duży był, 
gdy elektryfikowano linię do 
Wrocławia. Wtedy zmieniono 
płotek między torami i obcięto 
część dachu na wiatach pero-
nowych ze względu na linie 
elektryczne nad torami. Przej-
ście podziemne kończyło się 
na drugim torze. Dziś przej-
ście jest również pod trzecim 
torem i można przejść na ul. 
Cichą. Wejście nad schodami 
na drugim peronie wtedy było 
obudowane wiatą ze szkła. Na 
stacji była toaleta - w małym 
budyneczku za budynkiem 
dworca - przez lata załatwiało 
się do dziury, kucając. Nie 
była to wizytówka Oławy. 

Dworzec był kiedyś ogro-
dzony z każdej strony. Na bu-
dynkach wisiały małe tablicz-
ki z  narysowanym aparatem 
fotograficznym przekreślo-
nym skośnie czerwoną grubą 
kreską, co oznaczało zakaz 
fotografowania. Dlatego dziś 
jest tak mało zdjęć z  tego 
okresu. Na peronie pierwszym 
obok schodów na peron drugi 
było pomieszczenie, gdzie 
składowano paczki, przycho-
dzące i te do wysłania, a przy 
wejściu do pomieszczenia 
były zawsze dwa duże wózki 
na drewnianych kołach. Na 
tych wózkach wożono paczki 
do wagonu bagażowego, który 
w  każdym pociągu daleko-
bieżnym był doczepiony jako 
pierwszy. 

Na końcu budynku w kie-
runku Brzegu funkcjonowała 
przychodnia lekarska dla kole-
jarzy, a na piętrze były miesz-
kania dla rodzin kolejarskich. 

                  *
W Oławie po zniszczeniach 

wojennych i  powojennych 
mamy niewiele zabytków, 
a to głównie one przyciągają. 
Według wyliczeń branży tu-
rystycznej przeciętny turysta 
zagraniczny zostawia w kraju, 
który zwiedza, dziennie 200 
euro.

Myślę że władze miasta 
powinny mocno włączyć się 
w  remont dworca i  sposób 
wykorzystania obiektu po 
remoncie. Byłoby fajnie mieć 
coś takiego, czego inne stacje 
nie mają i co przyciągnie tu-
rystów, a nie tylko mieszkań-
ców, np. duży model pierw-
szej lokomotywy i wagonów, 
które jechały z Wrocławia do 
Oławy w 1842 roku. Czegoś 
takiego nikt nie ma w Polsce. 
Do tego może zdjęcia z ów-
czesnych gazet, pamiątki 
z  tego okresu, zdjęcia poka-
zujące jak stacja była urzą-
dzona - niekoniecznie z XIX 
wieku, może być powojenna. 
Proszę pamiętać, że jest to 
pierwsza stacja kolejowa na 
obecnych ziemiach Polski. 
Wykorzystajmy to - jest to 

poważny atut do starania się 
o pieniądze z Unii.

Rozmawiałem z  panem 
Tomaszem Jurczakiem, wiel-
kim oławskim pasjonatem 
motoryzacji, który swoją pasją 
zaraził nie tylko oławian, ale 
wielu pasjonatów motoryzacji 
w Polsce. Dużo podróżuję po 
Polsce i  w wielu miejscach, 
gdy mówię, że jestem z Oła-
wy, to natychmiast słyszę 
o  zlotach i  rajdach starych 
samochodów. To wspaniała 
promocja miasta. Pan Tomasz 
Jurczak powiedział mi, że 
w  przyszłym roku przystę-
puje do budowy Muzeum 
Motoryzacji w  Oławie, i  że 
będzie to największe muzeum 
motoryzacji w Polsce. To ko-
lejny duży argument do tego, 
aby dołożyć maksymalnej 
staranności przy odbudowie 
oławskiego dworca kolejowe-
go. Przecież Muzeum Moto-

ryzacji przyciągnie turystów, 
a jeśli stacja kolejowa będzie 
ciekawie wyeksponowana, to 
przynajmniej część wycie-
czek jadących do muzeum, 
które będzie bardzo blisko, 
odwiedzi również dworzec 
kolejowy. Wykorzystajmy to, 
promujmy nasze miasto. 

Oława zawsze była w cie-
niu Wrocławia, bo niewiele 
mieliśmy do pokazania. Gdy 
powstaną te obiekty, może 
część wycieczek wrocław-
skich przyjedzie do Oławy 
z  noclegami, a  wtedy bę-
dziemy pokazywać nasze 
piękne miasto z  bulwarami 
na rzekami i  odnowionym 
Rynkiem. Może pociąg retro 
miałby stałą trasę dla wycie-
czek z Wrocławia do muzeum 
motoryzacji i  na najstarszy 
dworzec w Polsce? 

                 *
Apel do mieszkańców Oła-

wy - jeżeli macie zdjęcia lub 
inne pamiątki z dworca w Oła-
wie, prosimy o udostępnienie 
w redakcji, a my po wykona-
niu zdjęć czy zeskanowaniu 
zwrócimy je (telefon w  tej 
sprawie 605 996 556 lub mail: 
redakcja@gazeta.olawa.pl).

Lesław Mazur

Ten dworzec to prawdziwa       perełka

Przed stacją powozy konne czekają na pasażerów. Pocztówka z kolekcji Dariusza Kluki

Pocztówka z kolekcji Dariusza Kluki

Takie wejście do stacji jest na niewielu zdjęciach. Pocztówka z kolekcji 
Dariusza Bołtryka

1948 rok. Oława. Kolejarze na dworcu. W małym budynku z cegły było WC, z lewej damskie, a z prawej 
męskie. Fot. z arch. Zbigniewa Pryjdy

1973 - dworzec kolejowy PKP, plac przebudowany w związku z budową wiaduktu

1965 - po elektryfikacji linii widać przewody trakcji i... obcięty dach na peronem

Pocztówka z kolekcji Dariusza Kluki

>>
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Pułkownik prof. dr hab. 
nauk med. Jerzy Babecki 
(1895-1980) - żołnierz 
III Brygady Legionów

Postać związanego z Oławą 
jej wieloletniego mieszkańca 
ppłk Bolesława Babeckie-
go podejmowano na łamach 
prasy lokalnej, a także na 
odbywających się pod egidą 
Oddziału Instytutu Pamięci 
Narodowej we Wrocławiu oraz 
Urzędu Miejskiego w Oławie 
konferencjach naukowych 
oraz w okolicznościowych 
wydawnictwach. I słusznie, 
gdyż jest to postać nietuzin-
kowa, godna upamiętnienia 
w lokalnej tradycji. Ppłk Ba-
becki był bowiem człowie-
kiem, któremu przyszło żyć 
na pograniczu kilku epok 
oraz brać udział w trzech woj-
nach, które zmiotły wielkie 
europejskie monarchie, gdy 
upadały demokracje okresu 
międzywojennego. Uczest-
niczył i przyglądał się jako 
jeniec wojenny budzącym gro-
zę totalitaryzmom wieku XX 
stalinizmowi i hitleryzmo-
wi, wreszcie u schyłku życia 
poświęcił się pracy na niwie 
społecznej: kombatanckiej 
i krajoznawczej. Był kawale-
rem wielu najwyższych odzna-
czeń wojennych, w tym dwu-
krotnym kawalerem Krzyża 
Wojennego „Virtuti Militari” 
(po raz pierwszy za wojnę 
1920 r., po raz drugi za Bitwę 
nad Bzurą w 1939 r.). Słowem 
postać wybitna i godna naśla-
dowania. 

W ogóle natomiast nie jest 
znana osoba jego starszego 
brata, również pułkownika 
Wojska Polskiego, który jednak 
w odróżnieniu od „naszego” 
oławskiego artylerzysty, wy-
brał zawód lekarza, i który 
w tym był podobny do brata, że 
gdy ojczyzna wołała w potrze-
bie, rzucił wszystko z dnia na 
dzień: dostatnie, spokojne życie 
na elitarnej uczelni w Francji, 
a wybrał niepewność, żoł-
nierską poniewierkę, chłód 
i głód wojskowych okopów 
I pierwszej wojny światowej. 
Postawa piękna i szlachetna, 
a jednocześnie jakże charakte-
rystyczna dla tamtych czasów 
i tamtych pokoleń. 

Spróbujmy jednak nakreślić 
jego losy od początku. 

Wieloletnie badania pro-
wadzone pod auspicjami IPN 

pozwoliły ustalić, że rodzina 
Babeckich wywodziła się 
z drobnej szlachty mazo-
wieckiej, pieczętującej się 
herbem Cholewa. Zamiesz-
kiwali tereny historycznej 
Ziemi Dobrzyńskiej (dawnego 
województwa płockiego), 
a wywodzili się od rycerza 
Mieczysława, dziedzica Turzy, 
związanego z dworem księcia 
mazowieckiego Siemowita IV. 
Tenże Mieczysław w 1300 r. 
otrzymał od swego suwere-
na dobra ziemskie Babiec 
(lub Babca), od których po-
tomkowie przyjęli nazwisko. 
Nie wiemy, czy walczyli pod 
Grunwaldem, czy brali udział 
w wojnach polsko-krzyżac-
kich toczonych w XV-XVI 
wieku. Jednak przedstawiciele 
tego rodu pojawiają się w 
XVI-wiecznych herbarzach, 
jako postacie znane, a nawet 
wybitne. Bartosz Paprocki, 
wspomina o jednym z nich, 
Zygmuncie Babeckim, iż był 
to „mąż wielki”. Inny z Ba-
beckich, Jan, walczył w XVII 
wieku na Dzikich Polach, skąd 
„wzięty w niewolę na [turec-
kie] galery, tam życia [swego] 
dokonał”. Jeszcze inny z Ba-
beckich był głośnym kazno-
dzieją w XVIII wieku. Licznie 
rozrodzeni wśród niewielkich 
działów ziemskich gospodaro-
wali na mazowieckich niwach. 
„Nasz” Jerzy Wincenty, był 
trzecim z kolei dzieckiem 
małżeństwa Antoniego i Józe-
fy z Krośnickich. Urodził się 
18 kwietnia 1890 r. w miej-
scowości Kluszewo-Szajec 
w powiecie ciechanowskim, 
w rodzinie ziemiańskiej. Był 
młodszym bratem pułkow-
nika Stanisława Babeckiego 
(1885-1954) oraz starszym 
bratem Bolesława artylerzysty, 
dowódcy pociągów pancer-
nych „Zagończyk”, „Strzelec 
Kresowy”, Pierwszy Marsza-
łek”, ofi cera II dywizjonu 9. 
pułku artylerii polowej/lekkiej, 
następnie uczestnika wojny 
polsko-bolszewickiej, wojny 
obronnej 1939 r., więźnia nie-
mieckich obozów jenieckich 
Brunszwik XI B i Wolden-
berg IIC, wreszcie w latach 
1945-1946 dowódcy 38. pułku 
artylerii lekkiej i wykładowcy 
Oficerskiej Szkoły Artylerii 
w Toruniu. W XIX wieku 
Babeccy otrzymali potwier-
dzenie swego szlachectwa za 
sprawą Heroldii Królestwa 
Polskiego w 1817 i 1860 r. 

W 1910 r. Jerzy ukończył 
z najwyższymi notami gim-
nazjum fi lologiczne w Płocku 
i rozpoczął studia z zakresu 
medycyny na Uniwersytecie 
Paryskim. Na wieść o formo-
waniu się Legionów Józefa 
Piłsudskiego przerwał naukę, 
przyjechał na ziemie byłego 
zaboru rosyjskiego i wstąpił 
do formującej się III Brygady 
Legionów (Rozprza). Jed-
nocześnie w trakcie studiów 
lekarskich we Francji zdobył 
licencjat nauk fi zyczno-che-
micznych i przyrodniczych. 
Od 1 września 1915 r. peł-
nił funkcję asystenta lekarza 
w III batalionie, 6 pułku pie-
choty, III Brygady Legionów. 
1 kwietnia 1916 r. został awan-
sowy na stopień chorążego, 
a 1 grudnia tr. do stopnia 
podporucznika. Brał udział 
w bojach pod Kostiuchnówką, 
Kuklami, Kamieniuchą i zo-
stał dwukrotnie ranny. W 1917 
roku odkomenderowano go do 
szpitala w Warszawie, w celu 
złożenia ostatnich egzaminów 
lekarskich. 20 listopada tego 
roku otrzymał tytuł „doktora 
wszech nauk lekarskich” na 
Uniwersytecie Jagiellońskim. 
W okresie walk o granice 
II Rzeczpospolitej brał udział 
w bojach jako lekarz naczelny 
9. pułku piechoty Legionów, 
a za okazane poświęcenie 
i ofiarność otrzymał Krzyż 
Walecznych. Jego ówczesny 
dowódca pisał o nim m.in.: 
„Doskonały lekarz ofi cer li-
niowy. Niejednokrotnie do-
browolnie godził służbę ofi -
cera liniowego w ciężkich 
sytuacjach bojowych [...]. 
Zawsze na swoim miejscu, 
umie pozyskiwać sobie ludzi, 
elegancki w towarzystwie 
[...]. Wzorowy naczelny le-
karz pułku”. W 1923 r. już 
w stopniu majora w korpusie 
oficerów sanitarnych został 
przeniesiony w stan nieczynny 
i w październiku tr. z Funda-
cji Rockefellera wyjechał na 
studia w John Hopkins Uni-
versity w Baltimore. Uzyskał 
tam dyplom magistra higieny 
i zdrowia publicznego. Odby-
wał praktyki i staże naukowe 
m.in. w Nowym Jorku, Detro-
it, Albany. Do czynnej służby 
w Wojsku Polskim powrócił 
w 1925 r., obejmując funkcję 
wykładowcy w Centrum Wy-
szkolenia Sanitarnego w War-
szawie. O jego kompetencjach 
świadczy ówczesna opinia 

szefa Departamentu Służby 
Zdrowia, gen. bryg. Stani-
sława de Roupperta: „ppłk 
lek[arz] Babecki [Jerzy], Szef 
Wydziału II Dep[atramentu] 
Służby Zdrowia M[inister-
stwa] S[praw] Woj[skowych] 
należy do wybitnych ofi cerów 
służby zdrowia, zasłużonych 
na polu organizacji służby 
zdrowia zwłaszcza w dziedzi-
nie organizacji szpitalnictwa 
wojskowego. Wszechstronnie 
wykształcony, oddaje bar-
dzo duże usługi swą pracą, 
przekraczając zakres normal-
nych obowiązków służbowych 
i oczekiwania władz przeło-
żonych”.

W 1934 r. z ramienia Ligi 
Narodów wyjechał jako dorad-
ca medyczny do Liberii, w celu 
opracowania raportu na temat 
stosunków sanitarnych panują-
cych w tym kraju. Z ramienia 
Ministerstwa Spraw Wojsko-
wych wielokrotnie wyjeżdżał 
na zagraniczne konferencje 
i sympozja (m.in. do Genewy, 
Madrytu, Hagi, Londynu); 
opracowywał memoriały do-
tyczące „Konwencji o jeń-
cach wojennych”, wygłaszał 
referaty na temat medycyny 
i farmacji wojskowej oraz hi-
gieny podczas międzynarodo-
wych kongresów medycznych. 
Od stycznia 1937 r. został 
zastępcą dyrektora Departa-
mentu w Ministerstwie Pracy 
i Opieki Społecznej. Przez 
wiele lat „wykładał higienę 
podchorążym-studentom me-
dycyny, jak również lekarzom 
ofi cerom młodszym i sztabo-
wym”. Prowadził kursy dla 
lekarzy Państwowego Zakładu 
Higieny, a także w Państwo-
wym Instytucie Pedagogiki 
Specjalnej, w szkołach pielę-
gniarstwa, na Wolnej Wszech-
nicy Polskiej (dla urzędników 
samorządowych). Wygłaszał 
referaty, odczyty, prowadził 
pogadanki w celu podniesienia 
poziomu higieny i propago-
wania kwestii sanitarnych. 
Ogłosił drukiem liczne prace 
naukowe, referaty, rozprawy, 
streszczenia, tłumaczenia. 
Drukował słowniki, sprawoz-
dania oświatowe, prace mono-
grafi czne i problemowe. Był 
autorem licznych niepodpisa-
nych memoriałów, poświęco-
nych kwestiom higienicznym 
i sanitarnym, które zyskały sta-
tus ofi cjalnych dokumentów 
wojskowych (regulaminów). 
W 1937 r. opracował projekt 

ustawy dotyczący Publicznej 
Służby Zdrowia, która zo-
stała przyjęta przez Sejm RP 
w marcu 1939 r. Po wybuchu 
wojny w 1939 r. przedostał się 
do Rumunii, skąd z ramienia 
Ministerstwa Pracy i Opieki 
Społecznej został oddelego-
wany do pracy w siedzibie 
Międzynarodowego Czer-
wonego Krzyża w Genewie. 
Jednak już w październiku 
1939 r. przybył do Francji i z 
polecenia gen. Władysława 
Sikorskiego zajął się organi-
zowaniem struktur Polskiego 
Czerwonego Krzyża na ob-
czyźnie. Dzięki pozyskaniu 
dużych środków fi nansowych 
Polski Czerwony Krzyż mógł 
udzielać wydatnej pomocy 
ludności pozostającej pod oku-
pacją niemiecką. W 1940 roku 
zrezygnował w pracy w PCK 
i objął funkcję szefa służby 
sanitarnej 3. Dywizji Piechoty. 
Po upadku Francji ewakuował 
się do Wielkiej Brytanii, gdzie 
początkowo otrzymał nomina-
cję na szefa służby sanitarnej 
I Brygady Strzelców gen. 
Gustawa Paszkiewicza, a na-
stępnie objął funkcję szefa sa-
nitarnego I Korpusu Polskiego 
wchodzącego w skład Polskich 
Sił Zbrojnych w Wielkiej Bry-
tanii. Od marca 1945 r. do 
lipca 1947 r. pracował jako 
lekarz UNRRA na terenie 
zachodnich stref okupacyj-
nych w Niemczech (Nadrenia-
-Westfalia). W 1947 r. wrócił 
do Polski i został zatrudniony 
w Ministerstwie Zdrowia. 
Rok później przeszedł w stan 
spoczynku. W kolejnych la-
tach pełnił funkcję kierowni-
ka oddziału w Państwowym 
Zakładzie Higieny Publicz-
nej w Warszawie, doradcy 
fachowego w Państwowej 
Szkole Higieny oraz redaktora 
naukowego w Państwowym 
Zakładzie Wydawnictw Le-
karskich. W latach 1947-1951 
był również wykładowcą na 
Wydziale Inżynierii Sanitarnej 
Politechniki Wrocławskiej, 
gdzie prowadził wykłady z za-
kresu higieny i służby zdrowia. 
W 1948 r. otrzymał propozycję 
objęcia Katedry Higieny na 
Wydziale Lekarskim Uni-
wersytetu Szczecińskiego 
oraz w 1950 r. propozycję 
rektora Akademii Medycznej 
we Wrocławiu, z której ze 

względów rodzinnych nie 
skorzystał. W 1956 r. został 
profesorem nadzwyczajnym 
nauk medycznych. Zmarł 
21 lutego 1980 r. w Warszawie. 
Został pochowany na cmenta-
rzu Powązkowskim tamże. 
Był kawalerem wielu najwyż-
szych odznaczeń cywilnych 
i wojskowych, m.in. Krzyża 
Virtuti Militari, dwukrotnie 
Krzyża Walecznych, Krzyża 
Niepodległości, Krzyża Ofi -
cerskiego Legii Honorowej 
(Francja), Srebrnego Medalu 
za Odwagę II klasy (Austro-
-Węgry). W Polsce po 1945 r. 
dwukrotnie uhonorowany 
Krzyżem Zasługi, Złotym 
Krzyżem PCK oraz wieloma 
odznakami branżowymi i pa-
miątkowymi. 

Niestety, nie dysponujemy 
potwierdzonymi materiałami, 
czy płk prof. dr hab. Jerzy Ba-
becki bywał w Oławie. Bardzo 
prawdopodobne jednak, że 
silne więzi rodzinne sprawia-
ły, że co najmniej kilkakrot-
nie odwiedzał mieszkającego 
w Oławie brata, Bolesława. 
Nie żyje już śp. pan Józef 
Kasperek, który mógłby taką 
informację zweryfikować. 
Nie ma również wśród nas 
śp. pani Izabeli Babeckiej, 
którą kilkakrotnie gościliśmy 
w Oławie i która zawsze chęt-
nie opowiadała o swoim ojcu 
i stryjach. Być może nigdy 
nie uzyskamy potwierdzenia 
takiej informacji, ale choćby 
z tego powodu, jakie zasługi 
poniósł On i ludzie Jemu 
podobni, warto wspominać 
i przywoływać ich życiowe 
postawy. Rodzina Babeckich 
ogromnie zasłużyła się w służ-
bie państwu i społeczeństwu, 
a niektórzy z jej członków 
mieszkali i bywali w Oławie. 
Warto o tym pamiętać. 

TOMASZ GAŁWIACZEK

*
Artykuł powstał na 

podstawie opracowania:

T. Gałwiaczek, Babecki 
Jerzy Wincenty, [w:], 
Z dziejów walk o niepod-
ległość, t. 3, red. M. Ga-
łęzowski, S. Kalbarczyk, 
J. Kirszak, D. Koreś, 
Warszawa 2015, 
s. 531-537.

Jerzy Babecki 
- brat Bolesława 
Babeckiego

Pułkownik Jerzy Babecki jako ofi cer sanitarny Wojska Polskiego, 
lata trzydzieste (ze zbiorów rodzinnych Izabeli Babeckiej)

W rocznicę odzyskania niepodległości przez Polskę
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Spokojny, a nawet monotonny ty-
dzień, wypełniony pracą i obowiąz-
kami. Pomyśl o lepszej organizacji 
czasu i postaraj się znaleźć chwilę 
tylko dla siebie. Dobry czas na inwe-
stycje, gry liczbowe i wydatki. Zdrowie 
może nieco szwankować, zwłaszcza 
w niedzielę.

(21.03-20.04)
BARAN

Nie podejmuj teraz szczególnie waż-
nych decyzji. Poczekaj z trudnymi 
sprawami do przyszłego tygodnia. 
Możesz poznać kilka miłych i interesu-
jących osób. Niektórzy znajomi okażą 
sympatię i przywiązanie. Ze zdrowiem 
i finansami nie powinno być kłopotów.

(22.05-21.06)

BLIŹNIĘTA

Poczujesz się doceniony i potrzebny, 
ale także bardzo zmęczony. Szansa 
na odpoczynek pojawi się dopiero 
w sobotę. Postaraj się spędzić weekend 
w gronie rodziny. Możliwe odwiedziny 
przyjaciela lub kogoś bliskiego. Zdro-
wie - dobre.

(23.09-23.10)

WAGA

Od poniedziałku do piątku - praca, 
praca i jeszcze raz praca. Będziesz 
bardzo zajęty i potrzebny, zarówno 
w domu, jak i poza nim. Bliscy ocze-
kują od ciebie więcej niż dotychczas. 
W tym tygodniu spróbuj zagrać na 
loterii, albo zainwestować pieniądze 
w nieruchomości. Zdrowie - bardzo 
dobre.

(23.07-22.08)

LEW

Wątpliwości zawodowe i finansowe 
miną. W sprawach sercowych - wybuch 
uczuć i emocji. Radość i entuzjazm 
będą towarzyszyć przez cały tydzień. 
Nie zniszczą ich nawet nieporozumie-
nia w gronie domowników. Finanse 
bez zmian. Zdrowie - doskonałe.

(23.11-21.12)

STRZELEC

Czas zejść na ziemię i przestać marzyć. 
Rzeczywistość okaże się dużo gorsza 
niż piękne plany i wizje. Weź się 
w garść i szybko załatw zaległe spra-
wy, szczególnie urzędowe. W miłości 
- spokój i harmonia. Finanse powinny 
pozostać na niezmienionym poziomie.

(21.01-20.02)

WODNIK

miłości możesz się spodziewać naj-
lepszego. Gwiazdy będą sprzyjały, 
a szczególnie gotowym podjąć ryzyko 
i zaangażować się w nową znajomość. 
Nieco gorzej powiedzie się w sprawach 
finansowych. Spore wydatki, zwłasz-
cza w weekend. Zdrowie - dobre.

(21.04-21.05)

BYK

Wreszcie uda się zrealizować dawno 
zaplanowane przedsięwzięcie. Sprawi 
to ogromną satysfakcję, poczujesz się 
doskonale. Świetny humor utrzyma się 
do soboty. W weekend możliwe starcia 
z domownikami i pogorszenie atmos-
fery. Zdrowie i finanse - bez zmian.

(22.06-22.07)

RAK

Mniej pracy i więcej wolnego czasu, 
który możesz poświęcić na lekturę 
i drobne przyjemności. Bliscy wykażą 
wiele dowodów sympatii i uznania. 
Finanse i zdrowie pogorszą się pod 
koniec tygodnia. Postaraj się odłożyć 
trochę pieniędzy, bo mogą się zdarzyć 
niespodziewane wydatki. W miłości - 
coraz lepiej.

(24.10-22.11)

SKORPION

W życiu niewiele się zmieni. Dojdą 
jednak nowe obowiązki i wyzwania. 
Znajomi będą oczekiwali więcej niż 
możesz im dać. Szczera rozmowa na 
pewno ułatwi wyjaśnienie nieporozu-
mień. Uważaj na to, co jesz i w jakich 
ilościach.

(23.08-22.09)

PANNA

Przyjaciele nie zawiodą oczekiwań. 
Pod koniec tygodnia możliwy wyjazd 
lub zmiana w domu. Pomyśl o odpo-
czynku. Sprawy zawodowe zejdą na 
dalszy plan. Nie planuj większych 
zakupów, bo z finansami nie będzie 
najlepiej.

(22.12-20.01)

KOZIOROŻEC

Ucieszy cię pewna wiadomość z da-
leka. Ktoś pomoże w rozwiązaniu 
problemów sercowych. Tydzień dobry 
na inwestycje, zakupy, zmiany planów 
zawodowych. Niewielkie kłopoty ze 
zdrowiem, których nie lekceważ.

(21.02-20.03)

RYBY

Dziś zdjęcia zrobione 
w 1969, z albumu Mał-
gorzaty Wieczorek-Idzik, 
przed pomnikiem gen. 
Karola Świerczewskiego. 
Pomnik taki stał przy 
ul.1 Maja, z tyłu widać bu-
dynki przy ul. Spacerowej

Na zdjęciu widzimy Mał-
gosię wraz z braćmi Jurkiem 
i Zbyszkiem, którzy z ro-
dzicami w 1969 roku za-
mieszkali w Oławie i właśnie 
zwiedzają okolice miejsca 
zamieszkania. Zdjęcie pre-
zentuję w przeddzień święta 
narodowego, bo z tej okazji 
chcę przypomnieć krótką hi-
storię tego miejsca, gdzie dziś 
stoi pomnik z okazji stulecia 
odzyskanie niepodległości, 
odsłonięty w 2018 roku. 

Pierwsi nowi mieszkań-
cy po II wojnie światowej 
przybyli do niemieckiego 
wówczas Ohlau zaraz po 
zdobyciu miasta przez armię 
sowiecką w lutym 1945 roku. 
W tym miejscu, gdzie dziś 
stoi Pomnik Niepodległości, 
stał pomnik pruskich huzarów 
von Schilla, którzy stacjono-
wali w Oławie przed wojną 
i zginęli w czasie I wojny 
światowej. W 1950 roku 
w tym miejscu postawio-
no pomnik poświęcony ko-
munistycznemu generałowi 
Karolowi Świerczewskie-
mu. Ciekawostką jest to, że 
główny element granitowego 
pomnika, na którym był napis 
poświęcony gen.K. Świer-
czewskiemu, zrobiono z po-
mnika poświęconego hitle-
rowskim bojówkarzom, który 
stał przed wojną przy moście 
na rzece Oława w ciągu ul. 
Strzelnej, od strony ulicy 
Władysława Andersa. Hitle-
rowski napis skuto, a bryłę 
pomnika odwrócono. Był to 
przez wiele lat jedyny pomnik 
w mieście, przy nim odbywa-
ły się różne uroczystości, tam 
kończyły się pochody pierw-
szomajowe na przełomie lat 
50. i 60. W 1990 roku pomnik 
Świerczewskiego usunięto. 

W latach 90. przy placu 
Józefa Piłsudskiego powstał 
Pomnik Losów Ojczyzny, 
gdzie obecnie odbywa się 
większość uroczystości pań-
stwowych. 

Ponieważ w Oławie w przy-
szłym roku ma powstać Mu-
zeum Motoryzacji, jak za-
powiada Tomasz Jurczak, 
planowany jest też remont 
budynku stacji kolejowej, 
a przypominam, że jest to naj-
starszy dworzec kolejowy na 
obecnych ziemiach polskich, 
powinno się pojawić dużo 
turystów. Dziś ich w Oławie 
nie widać, a może część za-
interesuje się „pomnikiem 
stulecia” w drodze do Rynku, 
który moim zdaniem jest 
coraz ładniejszy, do ratusza, 
do zabytkowego zegara na 
wieży...

 Uważam, że zgodnie 
z prawdą historyczną po-
winniśmy w rejonie pomni-
ka Stulecia Niepodległości 

umieścić informację o hi-
storii tego miejsca i może na 
podstawie losów tego miej-
sca pokazać, jak zmieniała 
się historia naszego miasta 
w ciągu ostatnich 100 lat. 
Najpierw państwo pruskie, 
później byli hitlerowcy, po-
tem komuniści, a dziś mamy 
wolną Polskę. 

LESŁAW MAZUR 
autor albumu „Oława w latach 

60. i 70. ubiegłego wieku na 
Fotografiach Lesława Mazura”

Twórzmy wspólnie 
FOTOGRAFICZNĄ historię Oławy

W 2018 roku odsłonięto pomnik z okazji stulecia odzyskania 
niepodległości przez Polskę

Zdjęcie z 1968 roku - warta honorowa żołnierzy Wojska Polskiego 
i Armii Radzieckiej, stacjonującej wówczas w Oławie

Zdjęcie z 1973 - wartę honorową pełnią oławscy harcerze, ale tu 
zwracam uwagę, że pomnik stoi tyłem do ulicy 1 Maja. W czasie 
przebudowy ulic, związanej z powstaniem wiaduktu nad torami 
kolejowymi, pomnik obrócono

(26)
Zdjęcie z albumu Małgorzaty 
Wieczorek Idzik, z 1969 roku. 
Na nim pomnik Karola 
Świerczewskiego przy ul.1 Maja, 
przy nim dzieci Małgosia, Jurek 
i Zbyszek bawią się w wartę 
honorową. Zwracam uwagę, 
że pomnik stoi tyłem do 
ul. Spacerowej

Ten hitlerowski pomnik stał przy 
moście na Strzelin (na rzece 
Oława), dziś to byłoby przy 
ulicy Władysława Andersa. 
Z niego wykorzystano środkowy 
element do budowy pomnika 
Karola Świerczewskiego, skuto 
swastykę i niemieckie napisy 
oraz obrócono obelisk do góry 
nogami i umieszczono na niej 
polski napis o generale Karolu 
Świerczewskim

Taki pomnik, poświęcony pruskim 
huzarom, stacjonującym w Ohlau 
(Oławie), którzy zginęli w czasie 
pierwszej wojny światowej stał 
w tym miejscu od 1920 roku 
końca II wojny światowej
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Powiat 
Przyszłość 

„Samorządy: Polski Ład grozi 
nam bankructwem”, „Samo-
rządy nie stracą na Polskim 
Ładzie”, „Polski Ład to kolej-
ny cios w samorządy”, „Polski 
Ład: samorządy otrzymają 
blisko 24 mld złotych” - to 
tylko kilka nagłówków znale-
zionych bez zbytniego wysiłku 
w internetowej wyszukiwarce. 
Który z nich jest najbliższy 
prawdy? O co chodzi z tym 
Polskim Ładem? Poprosiliśmy 
o wypowiedź samorządowców 
z powiatu oławskiego

Ile źródeł, tyle wersji. Rząd 
ogłasza sukces, TVP Info bije 
pokłony, a ministrowie rozda-
ją symboliczne czeki. Z dru-
giej strony opozycja bije na 
alarm, media mniej sprzyja-
jące władzy skrupulatnie ana-
lizują program, a organizacje 
pozarządowe wieszczą straty. 
Nic dziwnego, że przeciętny 
człowiek niewiele z  tego ro-
zumie, skoro z jednego źródła 
słyszy o  ogromnych stra-
tach samorządów, a z innego 
o  wielkich zyskach. Dlatego 
samorządowców z  powia-
tu oławskiego poprosiliśmy 
o  przedstawienie własnych 
wyliczeń oraz o  odniesienie 
się do różnych spojrzeń na 
Polski Ład. 

�� Gmina Oława

Kalkulator rządowy infor-
muje, że gmina Oława sza-
cowała wpływy z  PIT i  CIT 
na 2022 r. przed ogłoszeniem 
Polskiego Ładu na kwotę 20,2 
mln zł. Dochody po wpro-
wadzaniu Polskiego Ładu 
są szacowane na 24,1 mln 
zł. Oznacza to, że w 2022 r. 
dochody gminy będą wyż-
sze od planowanych przed 
wprowadzeniem Polskiego 
Ładu o 19,48 proc, czyli o 3,9 
mln zł. 

Związek Miast Polskich 
i  Unia Metropolii Polskich 
wyliczają za to, że gmina Oła-
wa straci na Polskim Ładzie 5 
414 430 zł. 

Czy gmina ma swoje wy-
liczenia? Co z  nich wynika? 
Które z podanych źródeł jest 
bliższe prawdy, a  które się 
z nią mija? Zapytaliśmy o to 
pełniącego obowiązki wójta 
Henryka Kuriatę. 

- Dwa lata temu niektóre 
samorządy „biły na alarm”, 
że „rząd zaczyna finansować 
swoje obietnice pieniędzmi 
samorządów” - odpowie-
dział. - Dotyczyło to obni-
żenia stawki PIT z 18 do 17 
proc., podwyższenia kosztów 
uzyskania przychodów oraz 
zwolnienia osób do 26. roku 
życia z  podatku PIT. Jak się 
okazało, było to zwykłe „wy-
cie” przeciwników zmian, 
wiele samorządów nie zano-
towało obniżenia wpływów 
podatkowych, a  wręcz od-
wrotnie odnotowali wzrost 
wpływów z  podatków. Tak 
było też w gminie Oława. Po-
dobnie sytuacja ma się obec-
nie. Związek Miast Polskich 
i  Unia Metropolii Polskich, 
wyliczając hipotetyczną stratę 
gminy Oława, oparli się na 
prognozowanych danych, któ-
re nie są odzwierciedleniem 
rzeczywistych wpływów - na 
te trzeba poczekać do końca 
roku budżetowego. W  ostat-
nich latach w  gminie Oława 
wpływy zawsze były wyższe 
od prognozy. Polski Ład ofe-
ruje samorządom szansę na 
rozwój, pokazuje to pierwszy 
nabór, w którym gmina Oława 
otrzymała ponad 9 mln zł. 
Prognoza dla gminy Oława 
w  przypadku „udziału gmin 
w  podatkach stanowiących 
dochód budżetu państwa” 
co prawda wykazuje spadek 
dochodów na 2022 rok w sto-
sunku do roku 2021 o  625 
881 zł., ale środki pozyskane 
z Polskiego Ładu wielokrotnie 
przewyższą powyższą kwotę. 

Kuriata odniósł się również 
do wyliczeń rządowych, które 
zakładają wzrost dochodów 
o  19,48%, czyli 3,9 mln zł: 
- Jest to możliwe pod wa-
runkiem przyznania środków 
na uzupełnienie dochodów 
własnych gmin. Na dzień 
dzisiejszy nie mamy jesz-
cze informacji o  wielkości 

tych środków na 2022 rok. 
Mamy natomiast informację 
z  Ministerstwa Finansów na 
temat kwoty „na uzupełnienie 
dochodów własnych” w roku 
2021 i  wynosi ona 2 160 
237 zł. Zakładając, że kwota 
na uzupełnienie będzie taka 
sama, będziemy do przodu 
o 1 534 356 zł. Reasumując, 
Polski Ład będzie miał po-
zytywny wpływ na budżety 
polskich samorządów. 

�� Miasto i gmina 
Jelcz-Laskowice 

Kalkulator rządowy infor-
muje, że gmina Jelcz-Lasko-
wice szacowała wpływy z PIT 
i CIT na 2022 rok przed ogło-
szeniem Polskiego Ładu na 
kwotę 32,3 mln zł. Dochody 
po wprowadzaniu Polskiego 
Ładu są za to szacowane na 
38,7 mln zł. Oznacza to, że 
w 2022 będą wyższe od pla-
nowanych przed wprowadze-
niem Polskiego Ładu o 19,70 
proc, czyli o 6,4 mln zł. 

Związek Miast Polskich 
i  Unia Metropolii Polskich 
wyliczają za to, że gmina J-L 
straci na Polskim Ładzie 7 
775 327 zł. 

Co na to burmistrz Jelcza-
-Laskowic? W jego imieniu na 
nasze pytania odpowiedziała 
skarbnik UMiG Elżbieta Ha-
rań-Klimek: - Zgodnie z dany-
mi zawartymi w Wieloletniej 
Prognozie Finansowej na lata 
2021-2031 gmina J-L szaco-
wała wpływy z  udziału w PIT 
i CIT na 2022 rok w wysoko-
ści 32 341 370 zł. Z informacji 
przekazanych przez Mini-
sterstwo Finansów, Funduszy 
i Polityki Regionalnej wpływy 
z udziału w PIT i CIT w roku 
2022 wyniosą 30 737 234 
zł, co stanowi zmniejszenie 
dochodów o  kwotę 1,6 mln. 
zł. Dochody, które wynikają 
z projektu nowelizacji ustawy 
o dochodach jednostek samo-
rządu terytorialnego, powięk-
szono o  wsparcie w  postaci 
dodatkowych środków sub-
wencyjnych oraz pulę środ-
ków, które zostaną przekazane 
jednostkom samorządowym 
w  ramach funduszu Polski 
Ład. W  kalkulacji minister-

stwa przyjęto uproszczony 
podział środków Polskiego 
Ładu, proporcjonalnie do 
struktury i  algorytmicznego 
podziału Rządowego Fun-
duszu Inwestycji Lokalnych. 
Gmina Jelcz-Laskowice do 
przeliczenia dochodów na rok 
2022 przyjęła tylko pewne 
dane wynikające z informacji 
przekazanej pismem Mini-
sterstwa Finansów, Funduszy 
i Polityki Regionalnej. 

�� Miasto Oława 

Kalkulator rządowy infor-
muje, że Oława szacowała 
wpływy z PIT i CIT na 2022 
r. przed ogłoszeniem Pol-
skiego Ładu na kwotę 45,8 
mln zł. Dochody po wpro-
wadzaniu Polskiego Ładu 
są szacowane na 51,4 mln 
zł. Oznacza to, że w  2022 
dochody miasta Oława będą 
wyższe od planowanych 
przed wprowadzeniem Pol-
skiego Ładu o  12,20 proc, 
czyli 5,6 mln zł. 

Związek Miast Polskich 
i  Unia Metropolii Polskich 
wyliczają za to, że Oława 
straci na Polskim Ładzie 11 
330 096 zł. 

Jak odnosi się do tego bur-
mistrz Tomasz Frischmann? 

- Nie jest mi znana me-
todologia wyliczeń, które 
sporządził Związek Miast 
Polskich, podobnie jak kry-
teria, którymi posługuje się 
cytowane przez pana źródło 
rządowe i dlatego nie odniosę 
się do tych wyliczeń, zwłasz-
cza że tak bardzo różnią się 
od siebie - mówi. - Przełom 
października i  listopad to 
czas, w  którym prowadzi-
my intensywne prace nad 
przyszłorocznym budżetem. 
Wyjaśnię w  dużym uprosz-
czeniu: budżet jest konstru-
owany zgodnie z  przepisa-
mi prawa oraz w  oparciu 
o  wytyczne Ministerstwa 
Finansów i to są pewniki, do 
których mogę się odnieść. 
Zgodnie z informacją uzyska-
ną z Ministerstwa Finansów 
zmniejszy się udział PIT (o 
2 277 072 zł ) w dochodach 
budżetu miejskiego w  2022 
roku. Czy tak pozostanie, czy 

nastąpią jakieś zmiany - tego 
nie wiem. Jest wiele niewia-
domych, a jak będzie - czas 
pokaże.

�� Gmina  
Domaniów 

Wójt gminy Domaniów 
Wojciech Głogulski jest je-
dynym, który nie odniósł 
się do naszych pytań. Maile 
do wszystkich samorządow-
ców rozesłaliśmy w  środę 
3 listopada z  prośbą, by od-
powiedzieli maksymalnie 
do poniedziałku 8 listopada. 
Po otrzymaniu wypowiedzi 
trzech szefów gmin, prze-
dłużyliśmy wójtowi Głogul-
skiemu czas na odpowiedź. 
Poinformowaliśmy go o tym, 
ale nie zareagował. W  tym 
numerze gazety jest jednak 
jego wypowiedź, która może 
dać odpowiedź na pytanie, 
jakie może być jego zdanie na 
temat Polskiego Ładu: - W ra-
mach Polskiego Ładu gmina 
otrzymała dofinansowanie 
w  wysokości 12,5 ml zł na 
termomodernizacje obiektów 
oświatowych w  naszej gmi-
nie, czyli budynków szkół 
w Wierzbnie, Domaniowie i w 
Goszczynie. Z pełną odpowie-
dzialnością mogę powiedzieć, 
że jest to najwyższa dotacja 
w historii naszej gminy. Nigdy 
wcześniej nie pozyskaliśmy 
tak dużego wsparcia ze środ-
ków zewnętrznych. 

                  * 
Jak widać jeden z  trzech 

samorządowców, którzy 
nam odpowiedzieli (zwią-
zany z  PiS Henryk Kuriata, 
pełniący obowiązki wójta 
gminy Oława) pokusił się 
o jednoznaczne stwierdzenie, 
że Polski Ład oznacza same 
korzyści. Burmistrzowie 
Bogdan Szczęśniak i Tomasz 
Frischmann najwyraźniej nie 
chcą ferować ocen, swoje 
wypowiedzi opierając tylko 
na liczbach. Znamienne „czas 
pokaże” jest sygnałem, że 
tak naprawdę nikt jeszcze 
dokładnie nie wie, jak będzie. 

O tym, jak może działać 
Polski Ład i dlaczego praw-
dziwe mogą być zarówno 

stwierdzenie o  stratach, jak 
i o zyskach samorządów, pisze 
we wstępniaku na s.6 Jerzy 
Kamiński. Ogólną analizę 
przeprowadził za to Dziennik 
Gazeta Prawna. 

- Jeśli porówna się kwotę 
ubytku do dochodów samo-
rządów z zeszłego roku, które 
wyniosły 300 mld zł, może nie 
wygląda to aż tak źle - piszą 
Tomasz Żółciak i  Grzegorz 
Osiecki w  DGP. - Jednak 
ponad połowę z  dochodów 
stanowią dotacje i  subwen-
cje. Dochody własne, w tym 
podatkowe, to nieco ponad 
48 proc. W zeszłym roku było 
to 146 mld zł. Łatwo więc 
policzyć, że pieniądze, któ-
rymi samorządy będą mogły 
w kolejnych latach swobodnie 
dysponować, zmniejszą się 
o  około 10 proc. Przy czym 
należy się spodziewać, że 
relatywnie większe ubytki 
dotkną samorządy, w których 
przeciętne zarobki są niższe, 
bo większa część wpływów 
z  PIT zostanie objęta kwotą 
wolną. A  różnice są spore: 
najwyższe średnie zarobki 
są w  Jastrzębiu Zdroju - 8,4 
tys., a  najniższe w  powiecie 
kępińskim - 3,5 tys. zł (dane 
GUS za 2019 r.). Rząd broni 
się dwoma argumentami. 
Z  jednej strony tym, że pie-
niądze zostaną w kieszeniach 
obywateli, co przyczyni się 
do gospodarczego wzrostu, 
na którym skorzystają sa-
morządy. W  ciągu dwóch 
lat dochody mają wrócić do 
nominalnego poziomu z tego 
roku. Z drugiej strony szyko-
wany jest pakiet samorządo-
wy, który ma zamortyzować 
negatywne skutki. Do tego 
dojdą pieniądze na inwesty-
cje, np. z  Funduszu Polski 
Ład (pierwsze rozdanie to 20 
mld zł).

Znamienne może być to 
ostatnie zdanie. Wyliczenia 
jasno pokazują, że wpływy 
z  podatków będą mniejsze 
właściwie wszędzie. Część 
samorządów może jednak 
otrzymać zastrzyk gotówki 
do sfinansowania konkret-
nych inwestycji. Cytując raz 
jeszcze burmistrza Tomasza 
Frischmanna: - Jest wiele 
niewiadomych, a jak będzie - 
czas pokaże.

Kamil Tysa 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Ład czy nieład? A może jedno i drugie?
Burmistrz Tomasz Frischmann przyznaje, że wciąż jest wiele 
niewiadomych
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Zdaniem pełniącego obowiązki wójta Henryka Kuriaty - Polski Ład 
będzie miał pozytywny wpływ na budżety samorządów
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W Jelczu-Laskowicach szacuje się, że wpływy z podatku PIT i CIT  
będą niższe o 1,6 mln złotych
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DOMANIÓW 
Finanse i inwestycje 

Ponad 12,5 mln zł 
otrzymała gmina z rządo-
wego funduszu Polski Ład. 
Pieniądze są przeznaczone 
na termomodernizację 
budynków i wymianę 
źródeł ogrzewania szkół 
podstawowych

Informację w tej sprawie 
przekazał władzom gminy 
osobiście poseł PiS Przemy-
sław Czarnecki, który 3 listo-
pada gościł w domaniowskim 
urzędzie. 

- Spotykamy się dzisiaj 
z okazji wielkiego wydarzenia 
dla naszej gminy - stwierdził 
wójt Wojciech Głogulski. 
- W ramach Polskiego Ładu 
gmina otrzymała dofi nanso-
wanie w wysokości 12,5 ml zł 
na termomodernizację obiek-
tów oświatowych w naszej 
gminie, czyli budynków szkół 
w Wierzbnie, Domaniowie i w 
Goszczynie. Z pełną odpowie-
dzialnością mogę powiedzieć, 
że jest to najwyższa dotacja 
w historii naszej gminy. Nigdy 
wcześniej nie pozyskaliśmy 
tak dużego wsparcia ze środ-
ków zewnętrznych. Trzeba 
też otwarcie powiedzieć, że 
bez tego nie udałoby się nam 
zmodernizować tych szkół 
w takim zakresie, bo jako 
gmina rolnicza niestety nie 

posiadamy aż takich docho-
dów, by z własnych pieniędzy 
wyremontować te budynki.    

Wójt dodał, że szkoła w Do-
maniowie została wybudo-
wana w latach 90. minionego 
wieku. W Wierzbnie szkołę 
wybudowano dużo wcześniej, 
a w latach 90. wyremontowa-
no ją i w dużej części dobudo-
wano. W wiekowym budynku 
mieści się też szkoła w Gosz-
czynie. Wszystkie wymagają 
pilnego i natychmiastowego 

remontu, tym bardziej więc 
cieszy pozyskana dotacja. 

Remont obejmie m.in. ocie-
plenie budynków, dachów, 
wymianę okien, oświetlenia, 
instalacji elektrycznej oraz 
grzewczej, a także wymianę 
źródeł ogrzewania. Stare kop-
ciuchy zastąpią pompy ciepła 
wspomagane panelami słonecz-
nymi. - Wiele dzisiaj się mówi 
o zmianach klimatycznych 
i potrzebach wymiany źródeł 
ciepła - zauważył wójt. - Może-

my namawiać mieszkańców do 
takich kroków i to robimy, ale 
najlepszą promocją będzie po-
kazanie, że my jako gmina też 
to robimy i takie nowe źródła 
ciepła mamy w swoich budyn-
kach. W ten sposób pokażemy 
też, jak zmiana sposobu ogrze-
wania i zastosowanie nowych 
źródeł technologicznych wpły-
wa na poprawę środowiska. To 
również doskonała nauka dla 
dzieci, które od małego będą 
widziały nowinki techniczne.  

Poseł Czarnecki - mówiąc że 
cieszy się z odwiedzin w gmi-
nie w takich okolicznościach 
- dodał, że pozyskane przez 
samorząd pieniądze to dopiero 
początek możliwości. Za kilka 
dni będzie nabór na kolejną 
transzę Polskiego Ładu. Pie-
niądze, które otrzymała gmina, 
mogą być więc wielokrotnie 
zwiększone, bo może składać 
kolejne wnioski i ubiegać 
się o fi nansowe wsparcie na 
różne inne cele. Jakie? To był 
kolejny powód jego wizyty 
- dyskusja z wójtem i szefami 
kilku komisji działających 
przy radzie gminy o innych 
potrzebach inwestycyjnych 
samorządu.

- Poprzez te programy 
staramy się podnosić i wy-
równywać standardy życia 
mieszkańców - mówił poseł. 
- Porównując standardy życia 
w większych aglomeracjach 
do mniejszych miejscowości, 
takich jak Domaniów, widać 
tę dysproporcję. Idziemy więc 
w kierunku tego zrównoważo-
nego rozwoju i chcemy, by jak 
najwięcej pieniędzy trafiało 
do samorządów na poziomie 
gmin czy powiatów, do tej tzw. 
Polski B, prowincjonalnej. 

Jak rozwinie się zaintere-
sowanie programem, okaże 
się z czasem, bo - zauważa 
poseł - do każdej dofi nanso-
wanej inwestycji samorząd 
musi dołożyć środki własne. 
Pytany o to, czy przyznawane 
w programie pieniądze są w ja-
kikolwiek sposób uzależnione 
od wciąż wstrzymywanych 
dotacji unijnych dla Polski 
w ramach Krajowego Planu 
Odbudowy, Czarnecki za-
pewnia, że nie. Gdyby jednak 
te pieniądze zostały urucho-
mione - jak dodał - środków 
na realizację Polskiego Ładu 
może być więcej.

  Będą 
wnioskować 
o więcej 

Odnosząc się do informacji 
o możliwości składania wnio-
sków o dotacje przy każdym 
rozdaniu w ramach Polskiego 
Ładu, a planowanych jest sie-
dem, wójt Głogulski dodał, że 
samorząd będzie ubiegał się 
o wsparcie we wszystkich, bo 
takie gminy jak Domaniów nie 
mają innego wyjścia. 

- My nie mamy przemysłu 
i płynących z tego tytułu po-
datków - mówi. - Gmina Do-
maniów żyje głównie z ziemi. 
Dla wielu gmin podatek rolny 
jest marginalny i nawet się 
nad nim nie zastanawiają, dla 
nas to główne źródło dochodu 
i utrzymania. Zależy nam 
jednak na tym, by jak naj-
więcej gruntów zostało. Tym 
bardziej dobrych, a takie ma 
nasza gmina. Nie jest sztuką 
bowiem zabudować gminę. 
Ponieważ chcemy żyć w przy-
jaznym środowisku, dlatego 
będziemy składać wnioski we 
wszystkich naborach, bo wiele 
nam potrzeba. 

Dodał, że gmina już skorzy-
stała z możliwości i pozyskała 
500 tys. zł na remonty dróg 
i chodników, ale potrzeba 
jeszcze więcej. - Uważam, że 

niekoniecznie musimy wyje-
chać do dużego miasta, żeby 
żyć wygodnie - stwierdza wójt. 
- W gminach wiejskich też po-
winny być wygodne warunki 
do życia. Tutaj też powinniśmy 
się cieszyć z dobrych dróg, 
chodników i przyjaznego oto-
czenia i to jest moment, byśmy 
nadgonili i poprawili naszą 
infrastrukturę. Dlatego nie 
możemy odpuścić w pozyski-
waniu tego tupu środków. 

Pytany o  to, skąd gmina 
weźmie pieniądze na koniecz-
ny wkład własny w każdą 
planowaną inwestycję, jeżeli 
otrzyma dofi nansowania, wójt 
stwierdza, że obecnie zadłuże-
nie gminy oscyluje na pozio-
mie 33%. Nie rośnie, a gmina 
od kilku lat inwestuje, buduje 
i znajduje konieczne środki 
własne. Wójt więc nie martwi 
się o to, że znajdzie kolejne. 

Wracając do tematu termo-
modernizacji szkół dodał, że 
samorząd zamierza ogłosić 
przetarg w styczniu lub lutym 
przyszłego roku. Przy dobrych 
wiatrach prace powinny się 
rozpocząć pod koniec czerwca 
2022. Jak będzie wyglądał 
remont - czy prace będą wy-
konywane kolejno w każdej 
szkole, czy jednocześnie, na 
razie nie wiadomo. Już jednak 
wiadomo - jak mówi wójt - że 
z dwiema szkołami, w Wierzb-
nie i Domaniowie, nie bę-
dzie problemu, ponieważ są 
to szkoły prowadzone przez 
gminę i tu już szykowane są 
rozwiązania organizacyjne 
na czas remontu. Zakres prac 
jest bowiem tak duży, że nie 
uda się go wykonać w czasie 
wakacji. 

- Nie wiem, jak będzie ze 
szkołą w Goszczynie - mówi 
wójt. - Budynek jest gminny, 
ale szkołę prowadzi funda-
cja, która odpowiadając na 
nasze pytanie o udostępnienie 
budynku na okres prac re-
montowych napisała nam, że 
możemy je prowadzić popo-
łudniami, w wakacje i ferie. 
Z całym szacunkiem, ale nikt 
w weekend czy popołudniami 
nie będzie tego robił. Mam 
więc obawy o te kilka mi-
lionów przeznaczonych na 
Goszczynę. Jeżeli fundacja 
nie będzie z nami współpra-
cowała, to niestety te kilka 
milionów mogą być niewyko-
rzystane. Jestem jednak dobrej 
myśli i wierzę, że znajdziemy 
rozwiązanie, które na to nie 
pozwoli i zgodnie z planem 
wyremontujemy trzy szkoły.

Umowa na wynajem budyn-
ku fundacji upływa z końcem 
sierpnia 2023 r. Zakończenie 
termomodernizacji obiektów 
planowane jest na czerwiec 
2023. Nie jest jednak wyklu-
czone, że termin trzeba będzie 
przesunąć, bo - jak mówi poseł 
Czarnecki - sytuacja na rynku 
budowlanym jest trudna i nie 
ma pewności, czy na czas uda 
się pozyskać odpowiednie fi r-
my. W tym momencie trudno 
więc nawet mówić, czy prace 
uda się rozpocząć w obec-
nie planowanym terminie. 
- Oczywiście nie zachęcam 
do odkładania inwestycji, ale 
podejście do tematu będzie 
życiowe - mówi.

TEKST I FOT.: 
WIOLETTA KAMIŃSKA 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

Będą remontować WSZYSTKIE szkoły

Wójt Wojciech Głogulski i poseł Przemysław Czarnecki

JELCZ-LASKOWICE 
Pomagają 

4 grudnia odbędzie się 
finał drugiej edycji akcji 
„Moto Mikołajki”. Tym 
razem spełnione zostaną 
marzenia podopiecznych 
domu dziecka w Bieru-
towie

- Wszyscy kochamy świę-
ta... To czas radości i spokoju. 
Czas spędzany w gronie ro-
dziny i przyjaciół. Siedzimy 
razem przy stole dzieląc się 
opłatkiem i składając sobie ży-
czenia. Obdarowujemy innych 
i sami rozpakowujemy nasze 
wymarzone prezenty - mówią 
organizatorzy z Młodzieżo-
wego Centrum Pomocy, Ini-
cjatywy 2.0. i Centrum Sportu 
i Rekreacji. - Pięknie, prawda? 
Jednak są wokół nas najcu-
downiejsze istoty na świecie 
- dzieci, o których Święty 
Mikołaj nie zawsze pamięta. 
Dlatego chcielibyśmy państwa 
zaprosić do wzięcia udziału 
w akcji „Moto Mikołajki”. 

W tym roku wspieramy lo-
kalne świetlice środowiskowe 
oraz Dom Dziecka w Bieruto-
wie. Mieszka tam i wychowuje 
się 44 podopiecznych. Każdy 
z nich został poproszony o na-
pisanie listu do Świętego Mi-
kołaja. Dzieci opisały w nich 
swoje najskrytsze marzenia, 
które za wszelką cenę chcemy 
spełnić i wywołać uśmiech na 
ich twarzach. Pokazać im, że 
wiara w ludzi ma sens, a dobro 
jest wartością niewymierną.

Aby zrealizować marzenia, 
potrzebne są pieniądze na 
prezenty. Dlatego powstała 
zbiórka na portalu zrzutka.pl. 
Znajdziecie ją  wpisując 
hasło „MOTOMikołajki 2 
- spełniamy marzenia dzieci 
z domu dziecka w Bierutowie” 
lub przez link bezpośredni: 
zrzutka.pl/8c37mv. Możesz 
też spełnić konkretne marzenie 
z danego listu. Koresponden-
cje do Św. Mikołaja znajdziesz 
na stronie Młodzieżowego Cen-
trum Pomocy - smcp.org.pl. 

Wszyscy darczyńcy zostaną 
wymienieni w końcowych na-
pisach fi lmu, który będzie pro-
mował całe przedsięwzięcie.

(KT)

Do mikołajek jeszcze trochę, 
ale już możesz POMÓC
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POWIAT 
Niesamowita akcja 
pomocowa 

Choinka na święta, skrzyn-
ka orzechów, kurs walki, 
wazon, pieczenie chlebków 
bananowych, torebki, 
desery, zegar - można 
długo wyliczać. Pomoc dla 
Marty z Janikowa ruszyła 
z kopyta. Na licytację dla 
żony pan Paweł wystawił 
rower górski, który... 
„wywalczył” wiele medali 
i był spełnieniem marzeń 
oraz pasji

- Kochani! To, co się dzieje, 
ile dobra i zaangażowania jest 
w ludziach jest aż niemoż-
liwe! - napisała dwa dni po 
uruchomieniu licytacji siostra 
Marty Ada Adamska. - Wczo-
raj zakończyliśmy aukcje na 
251 licytacjach, dzisiaj mamy 
już prawie 90! Nie mamy słów, 
żeby wyrazić to, jak jesteśmy 
Wam wszystkim wdzięczni.

Zapowiadało się niewin-
nie... bólem zęba. Wyrwała 
ósemkę i dolegliwości miały 
minąć. Był grudzień. W stycz-
niu dopadła ją angina, miała 
białe plamy na podniebieniu. 

- Wtedy jeszcze nie wiedzia-
łam, że może to być pierwszy 
objaw nowotworu - pisze na 
Zarzutka.pl. Marta Adamska-
-Grębowicz. Pochodzi z Oławy, 
na co dzień mieszka z mężem 
i dwójką dzieci w Janikowie. 

Później na podniebieniu 
zaczęła jej się robić rana, 
z dnia na dzień coraz większa. 
Wycinek pobierano trzykrot-
nie, po każdym 3 tygodnie 

niepewności. Po ostatni wynik 
jechała ze spokojem, zmęczo-
na szukaniem przyczyny. 

- Płakała tylko moja mama, 
ja miałam w sobie dziwny 
spokój - mówi Marta. - Naj-
ważniejsze, że wiem co mi 
jest, teraz będzie tylko lepiej. 
Nie było. Skierowano mnie do 
Gliwic. Kiedy mówiono mi, 
że muszą wyciąć pół szczęki, 
zatokę, podniebienie, zrobić re-
konstrukcję. Przeklinałam los. 
Ponoć ten rodzaj nowotworu, 
to jak wygrana w totolotka, 
na jego temat nie ma nawet 
statystyk. Nie wiedziałam, 
że może być gorzej. Tydzień 
później kwalifi kacja do ope-
racji, niestety nie wyznaczono 
mi terminu. Nowotwór jest 
zbyt duży i zbyt rozległy. Zbyt 
duże ryzyko. Kolejne czekanie 
i szukanie możliwego leczenia. 
Na jednej z grup siostra dowie-
działa się o leczeniu jonami 
węgla. Niestety leczenie nie jest 
refundowane i możliwe tylko 
w kilku ośrodkach na świecie. 

Marcie udało się skontakto-
wać z kliniką w Wiedniu, która 
zakwalifi kowała ją do leczenia. 
Terapia może się rozpocząć się 
jeszcze w listopadzie, ale... jej 
życie zostało wycenione na 
250 tys. zł. Tyle kosztuje te-
rapia jonami węgla w Austrii. 

- Proszę, pomóż mi uzbierać 
tę kwotę i dać szansę na to, 
żebym mogła widzieć, jak do-
rastają moje dzieci - napisała 
Marta na Zrzutka.pl. 

I akcja pomocowa ruszyła 
z niespotykaną siłą. Już po 
paru dniach na koncie było 
ponad 60 tys. zł z zaplanowa-
nych 250 tys. A akcja dopiero 
się rozkręca. 

- Kochani! Nasza sąsiadka 
z Janikowa potrzebuje pomocy 
- napisał na wiejskim profi lu 
sołtys Bystrzycy Michał Rado. 
- Na szybko udostępniam za-
łożoną przez rodzinę zrzutkę 
i myślimy co dalej, żeby jak 
najszybciej zebrać wymaganą 
kwotę. 

Myślenie nie trwało długo - 
jest ciąg dalszy. Wielka impre-
za dla Marty z morsowaniem, 
kiermaszem domowych ciast 
i pierogów, loterią i zabawą 
andrzejkową. Całość 20-21 
listopada w Bystrzycy. Ty też 
możesz pomóc - podaruj fanty 
na loterię, upiecz ciasto, ulep 
pierogi - to niby niewiele, 
a można pomóc. Szczegóły na 
plakacie. Już wiemy, że do ak-
cji pomocy włączy się Janików 
- w najbliższą niedzielę 14 
listopada pod kościołem para-
fi alnym w Bystrzycy odbędzie 
się kiermasz ciast, a pieniążki 
ze sprzedaży będą przeznaczo-
ne na leczenie Marty. Jeżeli 
ktoś chciałby upiec ciacho, 
pączki, rogaliki itp. na ten cel, 
zapraszamy ze słodkościami 
w sobotę 13 listopada do salki 
parafi alnej przy kaplicy w By-
strzycy w godzinach 17-20. 

To nie koniec planowanych 
imprez - Dominika Batór-Wró-
bel zapowiedziała rozpoczęcie 
przygotowań do Charytatywne-
go Maratonu Zumby dla Marty. 

Akcja w sieci rozwija się 
jeszcze szybciej - to prawdzi-
we pospolite ruszenie. Fanta-
stycznie, jak prędko i jak wiele 
osób zareagowało. Grypa FB 
„Ratujemy Martę” powstała 
4 dni temu, a już po dwóch 
liczyła niemal 4000, po trzech 
sięgnęła 4,5 tys. osób! I wszy-

scy wystawiają coś na licytacje 
albo biorą w nich udział. 

Co można wylicytować, 
by pomóc Marcie zebrać po-
trzebne pieniądze? Pierwszy 
(5 listopada) chlebek pełno-
ziarnisty z czterema ziarnami 
- już sprzedany. 

A oto parę najciekawszych 
przykładów (cen nie podaje-
my, bo licytacje trwają, więc 
wszystko zmienia się bardzo 
dynamicznie):
• uszka wigilijne z tegorocznych grzybów 
zebranych osobiście przez wystawiającą, 
• dzień w polu przy koszeniu kukurydzy 
oraz możliwości spróbowania samemu 
swoich sił w koszeniu, 
• po uzgodnieniu z moim kotem na 
licytację dla Marty wystawiam legowisko 
dla kotka lub pieska - trochę używane, ale 
w idealnym stanie, 
• voucher na masaż twarzy,
• 4 słoiki miodu w koszu z orzechami 
włoskimi,
• tort domowej roboty,
• książka „Dziennik Bridget Jones.Dziec-
ko.” - była prezentem urodzinowym dla 
kogoś, kto walczył podobnie jak Marta, 
mam nadzieję, że trafi do kogoś o dobrym 
serduchu, 
• słodkie orzeszki pieczone,
• piękne ciepłe kapcie, z które przyjechały 
z Zakopanego
• 7 pieczątek z Lidla na maskotki Disneya,
• przejażdżka na koniu (oprowadzanka 
15 min), nauka podstaw pielęgnacji 
(czyszczenie przed i po jeździe) oraz miłe 
towarzystwo,
• choinka (termin ścięcia do uzgodnienia), 
odbiór choinki w Wiązowie lub dowóz do 
15 km,
• kurs na MOTOCYKL kat. A,
• wybrany program żywieniowy od 
dietetyka,
• fotograficzna sesja zdjęciowa
• przejażdżka motocyklem po urokliwych 
zakątkach „DOLNEGO ŚLĄSKA”. Realizacja 
przejażdżki wiosna-lato 2022r. 300 km 
w siodle, oczywiście kawa i obiad po mojej 
stronie w trasie, 
• profesjonalny zabieg usuwania osadów 
i kamienia nazębnego
• usługa koloryzacji włosów,
• całodniowa przejażdżka samochodem 
ciężarowym w towarzystwie zawodowego 
kierowcy - załadunek, rozładunek, kopal-
nia niedostępna dla zwykłego zjadacza 
chleba, budowa, rozgadany kierowca i su-
chary podsłuchane na CB radio w pakiecie,
• oczyszczanie wodorowe twarzy,
• wspólny dzień w Nysie - w licytacje 
wchodzą wejściówki, pokazanie pięknych 
zakątków miasta, wspólna kolacja,
• 2-3 godzinną przejażdżkę w fotelu 
pasażera kultowym fordem mustangiem 
GT350 (możliwa będzie krótka sesja 
zdjęciowa), potem skoczymy coś zjeść 
i wypijemy kawę, przy której opowiem Ci 
całą historię tego modelu,
• usługa transportu lawetą w zasięgu 
150 km, 
• sesja treningowa z Twoim psiakiem,
• możliwość jazdy (2-3 godz) maszynami 
rolniczymi z operatorem,
• buty komunijne,
• obraz samodzielnie namalowany przez 
mojego syna Filipa dla mamy Filipa,
• miesięczny karnet na zajęcia pole dance,
• kolekcjonerski papier toaletowy z napi-
sem Mateuszek Kł...
• własnoręcznie zrobiony las w słoiku,
• ozonowanie auta,
• usługę wymiany opon z letnich na 
zimowe
• godzinny spacer z alpakami,
• kolacja dla 2 osób, połączonona z wej-
ściem do sauny.

Do tego książki, płyty, ubrania, zegarki, 
obrazy, nalewki domowej roboty, ma-
skotki, buty, gry, zabawki i inne różności. 
Zresztą sami zobaczcie na profilu facebo-
okowym „Ratujemy Martę”.

JERZY KAMIŃSKI 
jkaminski@gazeta.olawa.pl

Wszyscy RATUJĄ Martę!
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OŁAWA 
Oświata 

Uczniowie Centrum 
Kształcenia Zawodowego 
i Ustawicznego odwiedzili 
Portugalię. Nie była to 
jednak zwykła wycieczka

Wszystko zaczęło się w li-
stopadzie 2018, gdy podczas 
seminarium kontaktowego 
eTwinning nauczycielka an-
gielskiego Anna Dylewska 
poznała portugalską nauczy-
cielkę WOS-u Aleksandrę 
Marques. W ten sposób zro-
dził się pomysł na projekt 
„Budujemy mosty pomiędzy 
Polską a Portugalią”, skie-
rowany do uczniów liceum 
ogólnokształcącego. Pierwszej 
grupie, niestety, nie udało 
się zrealizować programu ze 
względu na pandemię. Druga 
rekrutacja, w której uczest-
niczyła młodzież z trzeciej 
klasy dziennikarsko-policyj-
nej, wyłoniła grupę, która 
miała pojechać do Portugalii. 
Nie o sam wyjazd jednak 
chodziło. Głównym celem 
było budowanie mostów kul-
turowych między odmiennymi 
społecznościami uczniów pol-
skich i portugalskich. „Oława 
- Setubal, Wrocław - Lizbona, 
Polska - Portugalia” - szukano 

podobieństw i różnic między 
krajami i poszczególnymi 
miastami. Całość zawierała 
edukację międzykulturową 
z elementami geografi i regio-
nalnej i turystycznej.

We wrześniu uczniowie 
uczestniczyli w dodatkowych 
zajęciach, na których pogłę-
biali wiedzę na temat krajów 
partnerskich, a także bliżej 
poznawali własny region. 

Zastanawiali się, w jaki spo-
sób promować Oławę i jej 
okolice. Wyzwaniem była 
odpowiedź na pytanie: jak 
w ciekawy i nietuzinkowy 
sposób pokazać nasze miasto 
ludziom, którzy mieszkają 
nad oceanem, u podnóża gór 
Arrabida.

Równie istotne były spotka-
nia, w czasie których kształto-
wano postawę otwartości i to-

lerancji wobec innych kultur 
i stylów życia, przełamywanie 
barier językowych poprzez 
komunikację w języku an-
gielskim, a także rozwijanie 
umiejętności wykorzystywa-
nia narzędzi technologii in-
formatyczno komunikacyjnej. 

Częścią przedsięwzięcia - 
zrealizowanego m.in. dzięki 
środkom unijnym - był wyjazd 
do Portugalii. W trakcie poby-

tu w szkole partnerskiej, Lima 
de Freitas Elementary and 
Secondary, uczniowie wraz ze 
swoimi partnerami znad oce-
anu uczestniczyli w lekcjach 
i warsztatach, przygotowując 
prezentację multimedialną 
i film. Był też czas na wy-
cieczki, zwiedzanie i wieczory 
kulturalne. Młodzież pogłębiła 
swoją wiedzę na temat kraju, 
kultury i obyczajowości Por-

tugalii. Jednym z najważniej-
szych efektów tego projektu są 
nawiązane przyjaźnie, przeła-
manie bariery językowej oraz 
otwartość na innych ludzi, ich 
odmienne poglądy i styl życia. 
Obawy związane z komunika-
cją okazały się bezpodstawne. 
Już pierwszego dnia nastolat-
kowie świetnie się odnaleźli. 

- To było niepowtarzalne do-
świadczenie - mówi licealista 
Maciej Dawidowicz. - Nigdy 
w swoim życiu nie spotkałem 
się z tak ciepłym przyjęciem 
przez kogokolwiek, nigdy nie 
usłyszałem w ciągu jednego 
dnia tylu miłych rzeczy, nigdy 
nie spotkałem tak otwartych 
ludzi. Owszem, może i po-
jawiły się jakieś problemy 
w realizacji projektu, ale w ob-
liczu tego, jak prezentuje się 
doświadczenie z całego przed-
sięwzięcia, jak bardzo udało 
nam się zintegrować i świetnie 
spędzić razem czas, spokojnie 
jestem w stanie stwierdzić, 
że poza paroma nieistotnymi 
z perspektywy czasu kwe-
stiami, nie zmieniłbym w tym 
wyjeździe nic. No, może poza 
długością. Nie obraziłbym się, 
gdyby był o wiele dłuższy.

(KT)

Wymiana DOŚWIADCZEŃ nad oceanem

Uczestnicy projektu
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JELCZ-LASKOWICE 
Sesja RM 

Radni jednogłośnie 
podjęli uchwałę w sprawie 
wyrażenia woli współdzia-
łania z innymi gminami 
i zawarcia porozumienia 
międzygminnego doty-
czącego zasad współpracy 
w ramach Zintegrowanych 
Inwestycji Terytorialnych 
Wrocławskiego Obszaru 
Funkcjonalnego

Choć brzmi skomplikowa-
nie, chodzi o to, że w ramach 
ZIT gminy pozyskują pienią-
dze, które przeznaczane są na 
inwestycje w całym regionie. 

- Dostrzegając korzyści wy-
nikające z integracji jednostek 

samorządu terytorialnego na 
rzecz rozwoju społecznego 
i gospodarczego wspólnot sa-
morządowych, w celu zwięk-
szenia szans i potencjału tych 
jednostek oraz efektywnego 
wykorzystania środków prze-
widzianych w budżecie Unii 
Europejskiej w latach 2021-
2027 - czytamy w uzasadnie-
niu uchwały. - Gminy podej-
mują decyzję o współpracy na 
podstawie listu intencyjnego 
z 22 kwietnia 2020 roku. 
Współpraca międzygminna 
pozwoli na rozwój gmin oraz 
na prowadzenie integrowa-
nych inwestycji, mających ko-
rzystny wpływ na cały region. 

ZIT to instrument fi nanso-
wania, który Komisja Euro-
pejska po raz pierwszy za-
planowała na lata 2014-2020. 
Celem ZIT jest realizacja 
zintegrowanych projektów 
odpowiadających w sposób 
kompleksowy na potrzeby 
i problemy obszarów metro-

politalnych oraz sprzyjanie 
ich rozwojowi, współpracy 
i integracji, przede wszystkim 
tam, gdzie skala problemów 
związanych z brakiem współ-
pracy i komplementarności 
działań różnych jednostek jest 
największa. ZIT-y stanowią 
więc narzędzie selekcji i reali-
zacji przedsięwzięć istotnych 
dla rozwoju regionu w oparciu 
o współpracę różnych pod-
miotów. 

Podczas sesji RM głos 
w sprawie zabrał radny Piotr 
Stajszczyk ze „Wspólnoty 
Samorządowej”: - Nie mam 
żadnych uwag do uchwały 
i propozycji dalszego kontynu-
owania współpracy z innymi 
gminami w ramach zintegro-
wanych inwestycji terytorial-
nych, ale chcę zapytać, czego 
możemy się spodziewać i co 
możemy uzyskać w ramach 
ZIT. W 2012 roku, gdy ZIT 
był zakładany z piętnastoma 
innymi gminami, przeznaczo-

ny na tą działalność budżet 
wynosił niecałe 300 milionów 
euro. Wtedy w przeliczeniu 
za złotówki dawało to kwotę 
ponad 1 miliarda 200 tys. zł. 
Wiele inwestycji zostało lub 
zostanie na terenie gminy 
zrealizowanych, takich jak 
parkingi przy stacjach kole-
jowych, ścieżki czy żłobko-
-przedszkole. Pozyskaliśmy 
sporo funduszy. Choć należę 
do rady ZIT, nie mam informa-
cji, jak będzie wyglądał nowy 
budżet. Słyszałem jednak, że 
może być bardzo okrojony, 
nawet do kwoty w przedziale 
30-100 mln. Czy możemy się 
dowiedzieć czegoś więcej? 

Odpowiedział wicebur-
mistrz Romuald Piórko: - Bu-
dżet tych środków to 170 mln 
308 tys. euro, z czego mar-
szałek zamierza przeznaczyć 
tylko 14,3%, mimo sugestii 
ministerstwa, że powinno być 
to około 18%. Na dziś kwota 
do rozdysponowania w ra-
mach ZIT to 37 mln 617 tys. zł. 
Wraz z innymi samorządami 
chcemy wystąpiliśmy do mar-
szałka z pismem, by zmienił tę 
decyzję, przynajmniej do tych 
18%. Czekamy na decyzję.

(KT)

Mniej PIENIĘDZY dla zintegrowanych

Piotr Stajszczyk pytał o ZIT. Zgodnie z przewidywaniami pieniędzy 
będzie mniej
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Podczas sesji Rady 
Miejskiej sprawę poruszył 
radny Michał Wolski

- Mieszkańcy miejscowości 
rejonizacyjnie podlegających 
Publicznej Szkole Podstawo-
wej nr 1 pytają mnie, jak wyglą-
da sytuacja, na jakim jesteśmy 
etapie jeśli chodzi o wyłonienie 
projektanta czy ustalenie kon-
cepcji - mówił radny. - Jak to 
dziś wygląda? Idziemy zgodnie 
z harmonogramem? Czy taki 
harmonogram można by było 
podać do wiadomości publicz-
nej, bo jesteśmy o to pytani. 
Myślę, że nie mówię tu tylko 
w swoim imieniu. Rodzice 

dzieci, które chodzą na późne 
zmiany, są żywo zaintereso-
wani każdą informacją. Proszę 
więc o jakieś aktualne wieści. 

Odpowiedział wiceburmistrz 
Romuald Piórko: - W ostatnich 
tygodniach odbyło się spo-

tkanie z projektantami, gdyż 
mamy podpisaną umowę na 
wykonanie projektu. Uzyska-
nie pozwolenia na rozbudowę 
planowane jest na czerwiec 
2022 roku. Dyskutowaliśmy 
o usytuowaniu rozbudowy 

szkoły, a przed nami jeszcze 
rozmowy o rozmieszczeniu 
klas, pomieszczeń itp. Chcemy 
to zrobić tak, by nie wchodzić 
w boisko i jak najmniej inge-

rować w zagospodarowany 
obecnie teren. Wystąpiliśmy 
do pani dyrektor o pewne 
istotne informacje. Biuro ma 
opracować dwie koncepcje 

rozbudowy. Gdy będą gotowe, 
przedłożymy je do dyskusji 
i wybierzemy tę jedną, która 
przerodzi się w projekt.

(KT)

Kiedy ruszy 
ROZBUDOWA 
„Jedynki”?

Jeśli wszystko pójdzie zgodnie z planem, gmina otrzyma pozwolenie na rozbudowę PSP nr 1 w czerwcu 
2022 roku
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TELEFONY

Pogotowie Ratunkowe         -  9 9 9
Stra¿ Po¿arna  -  9 9 8
Stra¿ Miejska  -  9 8 6
Komenda Powiatowa Policji -  9 9 7
Pogotowie Wod. - Kan. -  9 9 4
Pogotowie Gazowe -  9 9 2
Sanepid                - 71-313-38-21 
Zagro¿enie epidemi¹     - 600-779-259

Komenda Powiatowa Policji
  - 47-872-72-22
Szpital Powiatowy  - 71-301-13-11
Stra¿ Miejska  - 71-301-12-22
Stra¿ Miejska   
Patrol zmotoryzowany  - 601-146-905
Stra¿ Gminna  - 71-313-25-83
Kom. Powiatowa PSP  - 71-313-40-45
Pogotowie Energet.  - 71-313-29-06
Zak³. Wod. i Kan.  - 71-303-95-21
Zak³ad Gazownictwa  - 71-313-23-61
Dom Pomocy Spo³ecz.  - 71-313-01-10
Dzienny Dom Pobytu  - 71-313-29-91
Polski Czerwony Krzy¿  - 71-313-23-25
Dworzec PKS O³awa  - 71-313-72-32
Oœrodek Kultury  - 71-313-28-29
K¹pielisko OCKF   - 71-313-21-89
Dom Dziecka  - 71-313-20-51
Punkt Konsultacyjny Przeciwdzia³ania  
Przemocy w Rodzinie  - 71-313-25-17
Miejski Zespó³  Ekonomiczno
-Administracyjny Szkó³   - 71-313-25-70
Inf. LOT  - 801-703-703  

UP nr 1, ul. 1 Maja  - 71-318-71-21
UP nr 3, ul. Wroc³awska  - 71-318-71-17  
UP nr 4, ul. B. Chrobrego   - 71-318-71-18  
UP nr 5, ul. Iwaszkiewicza       - 71-318-71-19  

MB Pocieszenia  - 71-313-22-41 
MB Ró¿añcowej  - 695-630-418
Mi³osierdzia Bo¿ego  - 71-313-86-88  
Œw. Ap. Piotra i Paw³a  - 71-313-27-23

Starostwo Powiatowe  - 71-301-15-22
Powiatowy Urz¹d Pracy  - 71-313-90-33
Prokuratura  - 71-313-40-11  
S¹d Rejonowy  - 71-313-24-44
Urz¹d Skarbowy  - 71-303-94-39 
Informacja podatkowa  - 71-303-94-33
Urz¹d Miejski O³awa         - 71-303-55-01/02
Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-313-38-58
Powiatowy Zarz¹d Drogowy   - 71-303-30-19  
Sanepid  - 71-313-38-21
ZUS  - 71-303-98-00

Jednostka Ratowniczo  - Gaœnicza PSP 
  - 71-318-81-62  
Komisariat Policji  - 71-318-15-97

Urz¹d Miasta i Gminy   - 71-381-71-22
Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-381-71-12
Powiatowy Urz¹d Pracy   -71-318-33-46    
Zak³ad Gospodarki  Komunalnej 
  - 71-303-52-31
Zak³ad Gospodarki Mieszkaniowej TBS 
  - 71-318-81-47
Zespó³ Ekonomiczno-Administracyjny Szkó³ 
  - 71-712-09-88

NMP Królowej Polski  - 71-318-81-03 
Stanis³awa Biskupa  - 71-318-15-55  
Maksymiliana Kolbego  - 71-318-13-74

UP ul. Folwarczna  - 71-318-71-07   
UP ul. Liliowa  - 71-318-71-08  
UP ul. Wroc³awska  - 71-318-71-09   
UP ul. Techników  - 71-318-71-10

TOWARZYSTWO OPIEKI 
NAD ZWIERZÊTAMI    
- Jelcz-Laskowice  - 71-318-22-89
- O³awa  - 71-313-51-11

TELEFONY ALARMOWE

TELEFONY O³AWSKIE

URZÊDY POCZTOWE

PARAFIE

URZÊDY W O£AWIE

TELEFONY W J-L

URZÊDY

PARAFIE 

URZÊDY POCZTOWE

INNE

PRACA
DAM PRACĘ

 ► Przyjmę operatora koparki na pół 
etatu Tel. 510 075 832

 ► Zatrudnię samodzielnych bruka-
rzy i pomocników, na uczciwych wa-
runkach Tel. 502 411 884

BUDMAX 
ZATRUDNI MURARZY, 

GLAZURNIKÓW, PRACOWNIKÓW 
BUDOWLANYCH 
TEL. 57 043 36 10

 ► Zatrudnię cieślę, murarza, zbroja-
rza oraz pomocnika z prawem jazdy 
kat B, praca w Polsce i w Niemczech 
Tel. 501 621 506

ZATRUDNIĘ PRACOWNIKÓW 
DO MONTAŻU DACHÓW 

Z DOŚWIADCZENIEM 
LUB DO PRZYUCZENIA. 

UMOWA O PRACĘ W ZALEŻNOŚCI 
OD DOŚWIADCZENIA 

25 - 35 ZŁ NA GODZINĘ 
TEL. 602 363 275

 ► Firma Skarem poszukuje pracow-
nika ochrony z orzeczeniem o stop-
niu niepełnosprawności na terenie 
Oławy i okolic. Gwarantujemy najniż-
szą krajową, dodatki nocne, ryczałt na 
dojazdy, zwroty na leki, turnusy reha-
bilitacyjne Tel. 501 158 107

PUB GLADIATOR W OŁAWIE 
ZATRUDNI EMERYTA 

LUB STUDENTA 
NA STANOWISKO KIEROWCY. 

WYMAGANE 
PRAWO JAZDY KAT.B, 
DOBRA ZNAJOMOŚĆ 

TOPOGRAFII MIASTA OŁAWA. 
ELASTYCZNE GODZINY PRACY.  

WIĘCEJ INFORMACJI 
POD NUMEREM 

TEL. 697 016 999. 

 ► Zatrudnię pracownika do hurtow-
ni materiałów budowlanych, prawo 
jazdy kat B. Marcinkowice Tel. 696 
071 658

 ► Zostań konsultantem Avon. Pre-
zent powitalny Tel. 609 396 624 od 8 
do 20

 ► Zatrudnię  na pełny etat pra-
cowników do remontów mieszkań.
Kontakt Tel. 608 417 777

 ► Blacharz samochodowy oraz la-
kiernik samochodowy Tel. 501 169 184

 ► Przyjmę do pracy przy elewacji fa-
chowców i pomocników. Atrakcyjne 
wynagrodzenie. Tel. 57 098 22 84

 ► Przyjmę osobę do sprzątania po-
koi w Marcinkowicach Tel. 664 948 095

 ► Szukamy niani do opieki nad 
10 miesięcznym chłopcem. Praca 
w miejscu zamieszkania dziecka 
(Oława centrum). Możliwa praca do-
rywcza lub w stałych godzinach tygo-
dniowych. Proszę o kontakt z propo-
zycją wynagrodzenia na adres  e-mail: 
malec.marta@hotmail.com

 ► Firma P.W. ZURMET w Jelczu-La-
skowicach przyjmie do pracy w za-
wodzie: - ślusarz - spawacz MIG/MAG 
- wymagania - znajomość rysunku 
technicznego, samodzielne składa-
nie detali - technolog do zarządza-
nia procesem produkcji elementów 
stalowych - wymagania - znajomość 
rysunku technicznego, znajomość 
CAD, posługiwanie się systemem ERP. 
Praca jednozmianowa w pełnym wy-
miarze czasu. Umowa o pracę.  Tele-
fon kontaktowy 607 42 00 41 e-mail: 
jan.kubowicz@zurmet.pl 

 ► Przyjmę osobę do pracy do skle-
pu w Bystrzycy cały etat, pół etatu.  
Tel. 664 948 095

KUPNO
 ► Kupię palety, Możliwy transport  

Tel. 661-515-308

 ► Kupię: starocie, szable, bagnety, 
zegarki, odznaki,  Tel. 502-627-675 

 ► Kupię ciągniki i przyczepy oraz 
maszyny rolnicze,  Tel. 53 551 35 07

SPRZEDAŻ
 ► Producent rolet wewnętrznych w 

kasecie – 1 zł za cm szer. kasety, Gaj 
Oławski 11,   Tel. 537-509-599

 ► Osobom z pozwoleniem broń 
palną krótką, wiele modeli Tel. 502 
627 675

SPRZEDAM 
WYPOSAŻENIE SKLEPU MIĘSNEGO 

TEL. 508 183 770

 ► Sprzedam buraki pastewne Tel. 53 
221 65 70

ZDROWIE 
LEKARSKIE

 ► SPECJALISTA LARYNGOLOG B. 
BORTNIK przyjmuje w środy i w piątki 
„Laser Dent”, ul. Wiejska 34/2, reje-
stracja telefoniczna od 14:30 pod nu-
merem  Tel. 71 313 88 16

 ► ESPERAL Tel. 603 606 121

 ► STOMATOLOG DR N. MED. KATA-
RZYNA ŁAGOWSKA, EasyDent Dental 
Clinic,  Tel. 71 301 66 66 www.easy-
dent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA ANDŻELIKA 
PŁOŃSKA, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA LESZEK BURY, 
EasyDent Dental Clinic,  Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► STOMATOLOG DR N. MED. 
AGNIESZKA SZULGAN-MĄDRZAK, 
EasyDent Dental Clinic, Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA JUSTYNA LE-
WANDOWSKA, EasyDent Dental Cli-
nic,  Tel. 71 301 66 66 www.easydent.
pl

 ► LEKARZ DENTYSTA Alicja Grzy-
bowska, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71-301-66-66 www.easydent.pl

UROLOG 
LEK. MED. JACEK JASTRZĘBSKI 

- SPECJALISTA UROLOG. 
PRYWATNA PRAKTYKA 
UROLOGICZNA, USG: 

UL. ŻEROMSKIEGO 12, 
NZOZ NOMED; 

WTOREK OD 16.00 DO 18.00, 
REJESTRACJA TELEFONICZNA 

PN.-PT.8.00-16.00 
TEL. 71 303 43 24

 ► GASTROSKOPIA - Gabinet chirur-
giczny: specjalista - chirurg JACEK 
RUTKIEWICZ, rejestracja, fax,  Tel. 71 
302 86 66

 ► PRYWATNY GABINET LARYN-
GOLOGICZNY, LEK. MED. BOŻENA 
LEŚNIAK, pn - 17.00-18.00, śr 16.30-
17.30 NZOZ Medica, 11 Listopada 14,  
Tel. 601 911 459

 ► LEKARZ WETERYNARII JERZY GI-
GOŁŁA, Oława Janowskiego 4, wizyty 
domowe,  Tel. 604 177 146

 ► SPECJALISTA ORTOPEDA Pry-
watny Gabinet Lekarski dr n. med. 
LESZEK MORASIEWICZ przyjmuje w 
Oławskim Centrum Rehabilitacyjnym 
Oława, ul. Zaciszna 17, środa godz 16-
18  Tel. 601 702 263

DERMATOLOG 
DR HAB. NAUK MEDYCZNYCH 

RAFAŁ BIAŁYNICKI - BIRULA 
ADIUNKT KLINIKI DERMATOLOGII 

LECZENIE CHORÓB SKÓRY: 
ŁUSZCZYCY, TRĄDZIKÓW, GRZYBIC, 

ŁYSIENIA, BRODAWEK, ALERGII, 
OCENA ZNAMION 

OŁAWA, UL. SIENKIEWICZA 8 
(NZOZ MEDAN).  

GABINET CZYNNY 
W PONIEDZIAŁKI I CZWARTKI 
W GODZINACH 16.00-19.00.  
KONIECZNA REJESTRACJA 

TELEFONICZNA: 601-990-167   
www.dermatologolawa.pl 

 ► USG serca, Holter EKG, Holter ci-
śnieniowy, konsultacje kardiologiczne 
Katarzyna i Daniel Błaszczyk specjali-
ści kardiolodzy. Gabinet Prywatny ul. 
Sienkiewicza 8, Oława (NZOZ MEDAN)
rejestracja wyłącznie telefoniczna. Tel. 
698 808 606

CENTRUM MEDYCZNE AGA-MED 
W OŁAWIE 

PRZY UL. S. ŻEROMSKIEGO 3 D.
OFERUJEMY SZEROKI ZAKRES 

KONSULTACJI LEKARSKICH:
1. CHIRURGII OGÓLNEJ,

2. CHIRURGII NACZYNIOWEJ,
3. ORTOPEDII,

4. REHABILITACJI MEDYCZNEJ,
5. NEUROLOGII,

6. LECZENIA CHORÓB 
WEWNĘTRZNYCH,

7. ULTRASONOGRAFII (USG), 
DOPPLER KOŃCZYN DOLNYCH,

8. LECZENIA CHORÓB TARCZYCY,
9. DIETETYKA KLINICZNEGO.
10. PROWADZIMY TERAPIĘ W 

ZAKRESIE NIETRZYMANIA MOCZU, 
JAK RÓWNIEŻ TERAPIĘ KOBIET 

CHCĄCYCH PRZYGOTOWAĆ SIĘ DO 
PORODU, W CIĄŻY I PO PORODZIE.
11. FIZJOTERAPIA: ZAPEWNIAMY 

ZABIEGI Z ZAKRESU NAJNOWSZEJ 
FIZJOTERAPII. USTALAMY PROCES 

LECZENIA I REHABILITACJI 
POD NADZOREM LEKARZA 
REHABILITACJI MEDYCZNEJ 

I OSTEOPATY.
12. PROWADZIMY REHABILITACJĘ 

POCOVIDOWĄ.
ZAJMUJEMY SIĘ RÓWNIEŻ 

WYPOŻYCZANIEM SPRZĘTU 
MEDYCZNEGO, MIĘDZY INNYMI 

KONCENTRATÓW TLENU.
ZAPRASZAMY DO REJESTRACJI 

POD NUMEREM TELEFONU 
71 313 31 86 ORAZ 601 092 188, 

BĄDŹ POD ADRESEM E-MAIL: 
info@agamedolawa.pl

DLACZEGO WARTO WYBRAĆ 
PRZYCHODNIĘ AGA-MED:

KRÓTKIE TERMINY OCZEKIWANIA, 
ZAPEWNIAMY FACHOWE 

KONSULTACJE, W NAJKRÓTSZYM 
MOŻLIWYM TERMINIE,

 SPRAWDZONY ZESPÓŁ LEKARZY 
I SPECJALISTÓW.

 ► Naprawa protez zębowych i wy-
konywanie protez. Tel. 609 840 762

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM

 ► CAPRI – NIERUCHOMOŚCI Leszek 
Żyto, Oława, ul. Osadnicza 41, tel. 601-
990-187. Pośrednictwo w sprzedaży i 
kupnie mieszkań, domów. Cała oferta 
na stronie www.capri-nieruchomosci.
gratka.pl

 ► Minkowice Oławskie, dom po 
częściowym remoncie, działka 950 
m2- 340 tys, www.prosperhome.pl, 
506540120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 
centrum, balkon, piwnica, 3-pok, 
64m2- cena 290tys BN Prosperhome 
506540120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 3 po-
koje, balkon, Hirszfelda - 308tys,  BN 
506540120

 ► Działka budowlana Chwałowi-
ce, 1000m2 - 120 tys,  Prosperhome 
506540120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 2 
pokoje 40m2, 220 tys do negocjacji,
  www.prosperhome.pl, 506540120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 
nowy blok, balkon, piętro II 450tys,  
www.prosperhome.pl, 506540120

SPRZEDAM STARY DOM 
DO REMONTU Z ROZPOCZĘTĄ 

PRZEBUDOWĄ DACHU NA DUŻEJ 
DZIAŁCE W KOŃCZYCACH 29, 

CENA DO UZGODNIENIA  
 TEL. 794 350 235

ODSTĄPIĘ DOBRZE WYPOSAŻONĄ 
RESTAURACJĘ W OŁAWIE. 

KUCHNIA: MEBLE ROBIONE NA 
WYMIAR FIRMY STALGAST TJ. 

STOŁY ROBOCZE,  SZAFKI,  PÓŁKI,  
BASEN + PÓŁKA OCIEKOWA, ZLEW 
DWUKOMOROWY,  OKAP, BOJLER 

120 L, PODWÓJNA PŁYTA 
GRILLOWA ELEKTRYCZNA,  
KUCHENKI INDUKCYJNE, 
LODÓWKA, ZMYWARKA 

Z WYPARZARKĄ, SZATKOWNICA 
ELEKTRYCZNA TYPU WILK. 

SALA RESTAURACJI:
- KOLBOWY EKSPRES DO KAWY 

- WŁOSKI MŁYNEK DO KAWY 
- WITRYNA CHŁODNICZA YATO 

- 7 STOŁÓW - 3 STOŁY 
SZEŚCIOOSOBOWE I 4 STOŁY 

CZTEROOSOBOWE + KRZESŁA 
- KĄCIK DLA DZIECI 

- WIESZAK NA UBRANIA Z ŁAWKĄ 
+ DUŻE LUSTRO 

- TALERZE,  LAMPKI,  SZKLANKI,  
SZTUĆCE ITP.

NA ZAPLECZU SZAFA NA ODZIEŻ 
OCHRONNĄ.

CZYNSZ 2500 ZŁ NETTO + 
LICZNIKI 

 WSZELKICH INFORMACJI 
UDZIELAM TELEFONICZNIE 

- 725 770 516 

KUPIĘ

 ► Kupię każde mieszkanie lub dom 
z dowolnym stanem prawnym. Szyb-
ka wypłata gotówki. Tel. 608 014 450

 ► Kupię lokal usługowy Tel. 666-
855-484

 ► Kupię grunt,   Tel. 692-471-877

 ► Kupię działkę na Zwierzyńcu Tel. 
502 627 675

 ► Kupię działkę budowlaną na tere-
nie Oławy o powierzchni 10 arów lub 
więcej.  Tel. 601 550 089 Oferty proszę 
przesyłać na adres e-mail dzialka.ola-
wa@hotmail.com

 ► Kupię mieszkanie do 38 m kw., 
Chrobrego Tel. 668 390 655

 ► Kupię mieszkanie w Oławie, może 
być do remontu, za gotówkę 530-
969-009

POSIADAM DO WYNAJĘCIA

 ► Wynajmę halę 150 m kw, po re-
moncie, naprzeciw Tesco, na usługi, 
magazyn Tel. 507 804 231

DO WYNAJĘCIA MIESZKANIE 
2-POKOJOWE NA ULICY 1 MAJA.  

TEL. 609 804 204

 ► Do wynajęcia DOM szeregowy 
Jelcz-Laskowice, 15 miejsc noclego-
wych- 5800 zł/mc, www.prosperho-
me.pl, 506540120  

DO WYNAJĘCIA LOKAL 
O POW. 100 M KW. NADAJĄCY SIĘ 

NA SKLEP, KWIACIARNIĘ, BAR, 
RESTAURACJĘ LUB INNĄ 

DZIAŁALNOŚĆ. LOKAL ZNAJDUJE 
SIĘ PRZY UL. CHROBREGO 
W OŁAWIE (NA PARTERZE). 

TEL. 605 996 555 

DO WYNAJĘCIA 50 M KW., 
NOWE W OŁAWIE KOŁO LIDLA, 

SALON Z ANEKSEM KUCHENNYM 
W PEŁNEJ ZABUDOWIE Z AGD, 

SZAFY, SYPIALNIA, ŁAZIENKA, II P., 
WINDA, MIEJSCE POSTOJOWE,  
TEL. 601-539-974, 601 317 335

WYNAJMĘ GABINETY LEKARSKIE 
ZNAJDUJĄCE SIĘ PRZY 

POZ W POBLIŻU CENTRUM 
OŁAWY DLA STOMATOLOGA, 
ORTOPEDY, DERMATOLOGA, 

ENDOKRYNOLOGA, 
DIABETOLOGA, LARYNGOLOGA, 

GASTROLOGA, PSYCHIATRY 
I INNYCH SPECJALISTÓW.  

KONTAKT MAIL: 
emnowak15@gmail.com

 ► Sprzedam mieszkanie w Polwicy, 
48 m kw., 3499 zł za/m2, 4 ary ogród-
ka, zabudowa gospodarcza  Tel. 661 
716 450

 ► Wynajmę mieszkanie 2-pokojowe 
plus kuchnia w Oławie ul. Browarnia-
na I p.,  Tel. 784 705 965

 ► Do wynajęcia od zaraz kawalerka, 
parter, 3 Maja, Tel. 605 254 854

 ► Mieszkanie do wynajęcia Tel.  
798996224

 ► Do wynajęcia nowe mieszkanie 
65 m/2 , 3 pokoje, w pełni urządzone 
wraz z parkingiem przy ul. Lipowej w 
Oławie.  Tel. 696 570 260

ZAMIENIĘ

 ► Mieszkanie komunalne w Oławie  
na Oławę.  Parter, dwa pokoje- 54m kw.
 Tel. 721 285 885
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TELEFONY W DOMANIOWIE

Telefon Zaufania Anonimowych 
Alkoholików i Grup Rodzinnych  - 71-321-84-03 
Policyjny Telefon Zaufania  - 800-120-226
Telefon Zaufania M³odzie¿owy  - 71-998
Telefon Zaufania dla Uczennicy
i Ucznia   - 71-372-04-86
Niebieska linia - dla ofiar przemocy 
w rodzinie                             - 801 120 002
Pomarañczowa linia - pomoc rodzinom, 
których dzieci pij¹                - 801 14 00 68
Zielona linia - porady i informacje na temat 
HIV i AIDS                       - 22 621 33 67

TELEFONY ZAUFANIA

dyrektor   - 71-301-13-13
zastêpca dyrektora  - 71-301-13-14
sekretariat dyrektora  - 71-301-13-11 
                                   - fax: - 71-301-13-12
naczelna pielêgniarka  - 71-301-13-91

ordynator   - 71-301-13-40
izba przyjêæ  - 71-301-13-96
dy¿urka lekarska       - 71-301-13-39 lub 58
dy¿urka pielêgniarska  - 71-301-13-37
gabinet zabiegowy  - 71-301-13-97

ordynator   - 71-301-13-22
sekretariat  - 71-301-13-54
izba przyjêæ  - 71-301-13-35
dy¿urka lekarska  - 71-301-13-34
USG:  - 71-301-13-84
EKG  - 71-301-13-85
sala “R”  - 71-301-13-32

ordynator  - 71-301-13-20
sekretariat  - 71-301-13-55
izba przyjêæ:   - 71-301-13-47
dy¿urka lekarska       - 71-301-13-44 lub 45
dy¿urka pielêgniarska   - 71-301-13-42 lub 43
sala ”R”  - 71-301-13-46

ordynator  - 71-301-13-21
sekretariat  - 71-301-13-53
izba przyjêæ  - 71-301-13-89
dy¿urka lekarska 
 - ginekologiczno-po³o¿nicza   
- 71-301-1351
dy¿urka lekarska 
 - porodówka  - 71-301-13-52
dy¿urka pielêgniarska 
- ginekologiczno-po³o¿nicza  - 71-301-13-49
dy¿urka pielêgniarska
 - porodówka  - 71-301-13-50

ordynator  - 71-301-13-56
dy¿urka pielêgniarska   - 71-301-13-57

ordynator  - 71-301-13-23
dy¿urka lekarska  - 71-301-13-61
dy¿urka pielêgniarska  - 71-301-13-60
sala operacyjna  - 71-301-13-62

laboratorium  - 71-301-13-64
blok operacyjny  - 71-301-13-24
POZ  - 71-301-13-26

pogotowie-dyspozytor   - 71-301-13-92
rehabilitacja  - 71-301-13-68
RTG - pracownia  - 71-301-13-87
ruch chorych  - 71-301-13-78
centrala  - 71-301-13-00
centralna rejestracja do poradni 
specjalistycznych   
 -   71-301-13-00
 -   71-301-13-75
 -   71-301-13-76

TELEFONY W GMINIE O£AWA

TELEFONY DO SZPITALA

ODDZIA£ DZIECIÊCY

ODDZIA£ WEWNÊTRZNY

ODDZIA£ CHIRURGICZNY

ODDZIA£ GINEKOLOGICZNO-PO³O¿NICZY

ODDZIA£ NEONATOLOGICZNY

ODDZIA£ LARYNGOLOGICZNY

RÓ¯NE

PORADNIE SPECJALISTYCZNE

Urz¹d Gminy  - 71-301-77-35
Urz¹d Stanu Cywilnego  - 71-301-77-23
Parafia Nawiedzenia NMP   - 71-301-77-42
Gminne Centrum Kultury   - 71-301-78-79

Urz¹d Gminy  - 71-313-30-44
Gminny Zespó³ Oœwiaty   - 71-313-46-57

TELEFONY

USŁUGI
USŁUGI RÓŻNE

 ► GEODEZJA, klasyfikacja gruntów, 
Marcinkowice, ul. Sokola Tel. 606-929-
582 www.mptgeo.pl 

 ► Projektowanie, certyfikaty ener-
getyczne, kierowanie budowami, 
usługi budowlane PiW BIELECKI Biu-
ro: Marcinkowice, ul. Cicha 13, tel. 
506-196-175, 695-777-444 

 ► Usługi elektryczne, automatyka 
do bram,  603-076-223

 ► Geodezja - mapy D/C projekto-
wych, tyczenia, inwentaryzacje, wska-
zania granic, tel.  Tel. 604 957 359

 ► Usługi elektryczne,  Tel. 604-613-483 

 ► Alarmy i monitoring,  Tel. 604-613-
483

 ► Elektryk - instalacje elektryczne 
665 639 401

 ► Klimatyzacja  604-613-483 

 ► Profesjonalne Mediacje Tel. 605 
335 511

 ► Pożyczki gotówkowe  Tel. 519 050 
667

BHP
 ► BHP szkolenia, nadzór, doradz-

two, dokumentacja wypadkowa, oce-
na ryzyka, tel./fax 71-313-74-45 Tel. 
603 127 445, www.bhpolawa.pl

STOLARSTWO

 ► Meble Mix Marcin Zanin, kuchen-
ne, szafy, garderoby, łazienkowe oraz 
inne. Fachowe doradztwo, bezpłatne 
pomiary i solidne wykonanie. Jelcz-
-Laskowice, Tel. 609-034-113 Email:  
meblemix@wp.pl

 ► BDB MEBLE- wykonawca mebli, na 
wymiar, na zamówienie, na każdą kie-
szeń, pomiar - projekt - wycena - mon-
taż - serwis, Marcin Ostrowski - Oława 
- ul. Iwaszkiewicza 48. Zapraszamy. 
Tel. 500 108 785, www.bdbmeble.net

SCHODY I DRZWI Z DREWNA, 
PROJEKT Z WIZUALIZACJĄ 
GRAFICZNĄ  605 741 606 

AGD
 ► Zakład naprawy sprzętu AGD. 

Pralki, lodówki, zmywarki, zamrażarki, 
maszyny do szycia i inny sprzęt AGD. 
Oława ul. Grota-Roweckiego 4. Tel. 
502 868 817, 71-313-26-73

NAPRAWA I SPRZEDAŻ URZĄDZEŃ 
CHŁODNICZYCH I AGD 

- DOMOWYCH I SKLEPOWYCH 
- OŁAWA, PL. ZAMKOWY 19, 

TEL. 508-267-478, 71-301-42-71

SERWIS AGD TEL.  603-835-219

ELEKTRONIKA RTV
 ► Montaż i serwis anten satelitarnych, 

www.satix.net.pl,  Tel. 602 495 749

 ► Serwis RTV – SAT,  Tel. 602 495 749

 ► Montaż anten i tunerów,  Tel. 604 
613 483

 ► Naprawy telewizorów i monito-
rów/ Dojazd gratis! Tel. 603 701 066

CZYSZCZENIE

 ► Czyszczenie dywanów 665 639 401

 ► Karcher - profesjonalne czyszcze-
nie dywanów, tapicerki meblowej 
oraz samochodowej,  Tel. 504 163 100

 ► DORA-MAX Oferuje ŚWIĄTECZNE 
PORZĄDKI lokali mieszkalnych,usłu-
gowych,klatek schodowych i nie tyl-
ko. Tel. 791 755 040

TRANSPORT

TRANSPORT KONTENEROWY, 
PODSTAWIANIE KONTENERÓW 

POD GRUZ, ZŁOM I ŚMIECI 
TEL. 501 278 422

 ► Przeprowadzki - transport Tel. 604 
332 147

 ► Przewóz osób Tel. 604 332 147

 ► Transport HDS,  Tel. 724 768 466

 ► Bus osobowy, 8+1, klimatyzacja.  
Tel. 507 053 028

HYDRAULICZNE

 ► Instalatorstwo. Junkersy, napra-
wa, wymiana, montaż, serwis, instala-
torstwo gazowe i hydrauliczne, elek-
tryka. Tel. 790 421 226

 ► Usługi Hydrauliczne. Przeglądy in-
stalacji i urządzeń gazowych. Odbio-
ry. Protokoły.  Tel. 602 236 330

BUDOWLANE

ETKA-PROJEKT. 
OŁAWA, UL. CHROBREGO 17/3. 

PROJEKTOWANIE I KIEROWANIE 
BUDOWAMI. 10 000 PROJEKTÓW 

TYPOWYCH DOMÓW DO WYBORU. 
www.etka.pl 

TEL. 603 685 925, 71 303 28 05 

 ► Malowanie, tapetowanie, panele, 
regipsy, papa termozgrzewalna, Tel. 
698 623 537

 ► Łazienki, płytki podłogowe, prze-
róbki hydrauliczne, klinkier,  Tel. 698 
623 537

 ► Cyklinowanie bezpyłowe i reno-
wacja schodów,  Tel. 600 170 178

 ► Kostka brukowa HurtBruk.pl,  Tel. 
724 768 466

 ► Usługi budowlane - Kafelkowanie, 
Malowanie, Panele i inne,  Tel. 725 143 
324

 ► Cyklinowanie bezpyłowe, ukła-
danie parkietów i paneli, renowacja 
schodów,  Tel. 507 194 548

 ► Usługi remontowo-budowlane. 
Łazienki, kuchnie - kompleksowo. 
Schody kamienne, podłogi, elewacje. 
Referencje,  Tel. 666 975 843

 ► Brukarstwo i usługi koparko-łado-
warką Tel. 502 411 884

 ► Remonty mieszkań, łazienek, re-
gipsy, kafle, gładzie, panele, tapeto-
wanie, malowanie: wnętrz, elewacji, 
dachów + mycie Tel. 889 312 688

 ► Remonty, wykończenia mieszkań 
od A do Z, instalatorstwo, ogrodzenia, 
wraz z instalacjami Tel. 790 421 226

 ► Zgrzewanie papy, naprawy dekar-
skie, kominy, wycinka drzew. Tel. 882 
087 150

 ► Malowanie, tapetowanie gładź, 
regipsy, kafelki, ogrodzenia  Tel. 729 
677 185

 ► Malowanie, gładzie, remonty, na-
prawy Tel. 796 519 590

UROCZYSTOŚCI
 ► Chłodnia na wesela + stół wiejski 

gratis,  Tel. 604-421-959

VIDEOFILMOWANIE

 ► Zgrywanie z kaset VHS na DVD. 
3 Maja 8u/2a.  Tel. 792-502-051

ZESPOŁY

 ► ZGRANA PARA,  Tel. 692-717-384

 ► Dj Robi - wesela, integracje, ple-
nery, scena - doświadczenie - ponad 
18 lat, Tel. 507 053 028 www.djrobi.pl 

 ► For You,  Tel. 604-421-959

TŁUMACZENIA
 ► Tłumacz przysięgły j. niemieckie-

go JAKUB MOŻEJKO, briefy, doku-
menty, Tel. 502-125-909

 ► Mgr EWA JÓŹKÓW – tłumacz przy-
sięgły j. niemieckiego. Tłumaczenia 
przysięgłe i zwykłe Tel. 605-292-921 

 ► Vision jobs - tłumaczenia przysię-
głe i zwykłe  wszystkie języki. Oława, 
ul. Magazynowa 3/9,  Tel. 71 758 48 40 
www.visionjobs.com

KOMPUTERY

 ► Pogotowie i serwis komputero-
wy, rozwiążę każdy problem, dojazd 
do klienta, 10-letnie doświadczenie, 
tanio, szybko, solidnie Tel. 603 715 
185

 ► S-Computers komputery, kasy fi-
skalne, serwis, NC+, 3 Maja 8u/2a,  Tel. 
792 502 051

 ► Romicom: komputery, telefony 
komórkowe, E-papierosy, serwis te-
lefonów, drukarek, komputerów. Re-
generacja tuszy i tonerów, ul. B. Chro-
brego 20f  Tel. 503 149 152

NAUKA
WARSZTATY Z MAKRAMY. 

W KAŻDĄ SOBOTĘ. 
ZAPISY  TEL. 787 786 286

ODDAM
 ► Oddam za darmo kartony suche 

i czyste. Możliwość stałego cotygo-
dniowego odbioru w Oławie i w Jelczu-
Laskowicach. Do spalenia, pakowania
Odbiór własnym środkiem transportu.
Informacja pod numerami telefonów:  
660 618 206, 535 989 435

MOTORYZACYJNE
KUPIĘ KAŻDE AUTO DO 5000 ZŁ, 

PŁACIMY NAJWIĘCEJ 
TEL. 504-004-956

 ► Blacharstwo, lakiernictwo i inne. 
Stefan Rolka, Oława, ul. Turkusowa 2 
(Nowy Otok), Tel. 508-287-203 71-
303-80-21

KUPIĘ KAŻDE AUTO. 
NAJLEPSZE CENY W REGIONIE 

TEL. 781-306-420

SKUP SAMOCHODÓW DO KASACJI 
- ZA KAŻDY PŁACIMY GOTÓWKĄ, 

TRANSPORT SAMOCHODU GRATIS, 
WYSTAWIAMY ZAŚWIADCZENIA 

NIEZBĘDNE 
DO WYREJESTROWANIA 

W WYDZIALE KOMUNIKACJI 
I FIRMIE UBEZPIECZENIOWEJ. 

OŁAWA UL. ZWIERZYNIECKA 11 
TEL. 505-045-414, 509-582-251, 

TEL/FAX 7131-33-024, 

 ► Sprzedam opla vectrę combi, 
2004 r., poj 2,2 diesel Tel. 661 716 450

BIURO NIERUCHOMOŚCI

 ► Biuro Nieruchomości Comfort Ho-
use Kazimiera Grzeszczak – kupno i 
sprzedaż mieszkań, domów, działek i 
lokali. Oława, ul. 1 Maja 6/2,   600-340-
145 www.comforthousenieruchomo-
sci.gratka.pl 

INVEST - HAUS BIURO 
NIERUCHOMOŚCI

JOLANTA ROMANKO
SPRZEDAŻ - KUPNO - WYNAJEM - 

NAJEM NIERUCHOMOŚCI 
TEL. 507 190 976 

www.invest-haus.pl

REDAKCJA

„Gazeta Powiatowa - Wiadomoœci O³awskie”  
tel. i fax 71-313-70-78
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Oława
Kultura

Centrum Sztuki zaprasza 
na recital fortepianowy 
Karola Radziwonowicza. 
Wstęp wolny!

Laureat międzynarodo-
wych konkursów pianistycz-
nych Karol Radziwonowicz 
wystąpi w Ośrodku Kultury 
(filia nr 2 Centrum Sztuki 
w  Oławie) w  poniedziałek 
22 listopada o godz. 18.00. 
Ten wybitny i wszechstron-
ny pianista, wykształcony 
w Polsce i USA, od wielu lat 
prowadzi ożywioną działal-
ność artystyczną, koncertu-
jąc ze znanymi orkiestrami 
symfonicznymi, dając reci-
tale solowe na całym świecie 
i biorąc udział w wielu mię-
dzynarodowych festiwalach 

muzycznych.
Jego podróże artystyczne 

prowadzą przez wszystkie 
kontynenty, a  jako solista 
występował w tak prestiżo-
wych salach koncertowych 
jak: Carnegie Hall w  No-
wym Jorku, Festspielehaus 
w  Salzburgu, Filharmonia 
Berlińska, Concertgebouw 
w Amsterdamie, Kitara Con-
cert Hall w Sapporo, Ikebu-
kuro Art Center w  Tokio, 
Pałac Ermitaż w St. Peters-
burgu, Forbidden City Con-
cert Hall w Pekinie i wiele 
innych.

Krytycy  na  różnych 
kontynentach podkreślają 

spontaniczność interpreta-
cji i  niezawodną technikę, 
mistrzostwo panowania nad 
klawiaturą, wspaniałe wy-
czucie stylu romantycznego 
i  nazywają go kontynu-
atorem tradycji pianistyki 
Chopina i Paderewskiego.

Artysta posiada znaczący 
dorobek fonograficzny. Jako 
jedyny pianista na świecie 
nagrał dla wytwórni Sele-
ne Records i  Le Chant du 
Monde wszystkie dzieła 
fortepianowe Ignacego Jana 
Paderewskiego. Nagranie to 
zostało wyróżnione nagrodą 
francuskich krytyków „Dia-
pason”. 

Karol Radziwonowicz jest 
również znany m. in. z tego, 
że jako jedyny na świecie 
nagrał utwory Fryderyka 
Chopina dla NASA! Jego 
nagrania znalazły się na 
stacji orbitalnej w kosmosie, 
odtwarzane podczas misji 
kosmicznej „Endeavour” 
w  200. rocznicę urodzin 
kompozytora, w lutym 2010 
roku. Film dokumentują-
cy to wydarzenie otrzymał 
nagrodę Grand Prix oraz 
statuetkę „Złotego Anioła” 
na Międzynarodowym Fe-
stiwalu Filmów Dokumen-
talnych w Monaco 2012.

Karol Radziwonowicz 

Wielki talent w Oławie

Oława 
Kultura 

Centrum Sztuki zaprasza 
do Ośrodka Współpracy 
Europejskiej „Odra” na 
wieczór kolędowy z grupą 
Zakopower oraz kapelą 
Sebastiana Karpiela 
Bułecki

Dwa różne, przeplatające 
się koncerty w czasie jednego 
wieczoru. Kiedy? 19 grudnia 
o godz. 18:00. Gdzie? W OWE 
„Odra” przy ul. Młyńskiej 3.  
Bilety w  cenie 90 zł już 
w sprzedaży w kasie „Odry” 

i  online na kultura.olawa.pl. 
Na program koncertu składają 
się tradycyjne polskie kolędy 
i podhalańskie pastorałki, ale 
zdziwiłby się ten, kto spo-
dziewa się tylko klasycznych 
wykonań. Utwory w tradycyj-
nym, góralskim, akustycznym 
wykonaniu (skrzypce, basy 
podhalańskie, dudy) mieszają 
się z  tymi energetycznymi, 
nowocześnie zaaranżowany-
mi. Będzie można zaśpiewać 
razem z Sebastianem i kolega-
mi popularne kolędy, między 
innymi: „Gdy się Chrystus 
rodzi” czy „Przybieżeli do Be-
tlejem”, ale również posłuchać 
jak się kolędowało i  nadal 
kolęduje dziś na Podhalu.

To będzie wyjątkowy kolę-
dowy wieczór i niezapomnia-
ne przeżycie!             (kt)

Kolędowo z zespołem 
Zakopower

Oława 
Kultura 

Pełna humoru i wzruszeń 
komedia romantyczna 
w listopadowym Kinie 
Seniora

Kto powiedział, że z  ro-
dziną najlepiej wychodzi się 
na zdjęciach? Trzy siostry są 
przyjaciółkami od serca, które 
trzymają się razem na dobre 
i za złe, niezależnie od wybry-
ków swoich facetów. Miłosne 

zawirowania sprowadzają je 
do nastrojowego Sopotu, gdzie 
w  ramach rodzinnych obrad 
muszą zdecydować, co dalej 
z ich życiem romantycznym.

We wtorek 23 listopada 
o godz. 14.00 Kino Odra za-
prasza seniorów na „To musi 
być miłość” - pełną humoru 
i  wzruszeń komedię roman-
tyczną, ale także uniwersalną 
opowieść o  sile więzów ro-
dzinnych i niesamowitej mocy 
prawdziwej przyjaźni. 

Bilety dla seniorów w pro-
mocyjnej cenie 12 zł do na-
bycia wyłącznie w kasie Kina 
Odra. Zapraszamy!

(kt)

To musi być miłość

zajmuje się również działal-
nością pedagogiczną: pro-
wadzi klasy mistrzowskie na 
zaproszenie uczelni w Tokio, 
San Francisco, Hawanie, 
San Jose, Limie, Lubjanie, 
Krakowie i Wrocławiu. Od 

wielu lat jest też jurorem 
konkursów pianistycznych 
w  kraju i  za granicą. To 
będzie wyjątkowy koncert. 
Wstęp wolny!

(kt)
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Piłka nożna 
Sukces 

Młodzi zawodnicy 
Czarnych Jelcz-Laskowice 
zwyciężyli w Okręgowej 
Lidze Trampkarzy. 
W decydującym meczu 
pokonali dotychczasowego 
lidera - Polonię Bielany 
Wrocławskie 1:2 (1:0)

Tak przedstawiciele dru-
żyny z  J-L opisali ten mecz 
w  mediach społecznościo-
wych: - Zawodnicy mieli 
świadomość, że tylko zwycię-
stwo pozwoli im cieszyć się 
z  sukcesu. Prawdopodobnie 
stąd brały się nerwowość 
w grze, mnóstwo niedokład-
ności i  wynikających z  nich 
strat, których doświadczali-
śmy w pierwszej połowie me-
czu. Szwankowało pierwsze 
podanie po odbiorze. Prze-
ciwnik z kolei czuł się bardzo 
dobrze, grał lekko, z polotem 
i korzystał z naszych, nierzad-
ko niewymuszonych błędów. 
Stwarzał kolejne, mniej lub 

bardziej groźne, okazje do 
strzelenia bramki i  w końcu 
w 22. minucie dopiął swego. 
Sytuacja stała się już bardzo 
trudna, bo Polonia dysponuje 
bardzo szczelną linią obrony, 
której trudno strzelić jedną, 
a  co dopiero dwie bramki. 
Graliśmy coraz bardziej ner-
wowo, a  przeciwnik z  tego 

korzystał. W  sytuacji 1 na  
1 świetną interwencją, która 
utrzymała nas w grze, popisał 
się bramkarz - Kuba Piwiński. 
Z  dużą ulgą przyjęliśmy za-
kończenie pierwszej połowy. 
Kilka rozmów i  instrukcji 
przekazanych w przerwie, ro-
szady personalne, które okaza-
ły się strzałami w dziesiątkę, 

pozwoliły nam wrócić do gry 
w drugiej połowie. Na samym 
początku drugiej części Polo-
nia spróbowała grać to, co gra-
ła wcześniej połowie, ale były 
to już ostatnie chwile, kiedy 
dominowała na boisku. Nasi 
zawodnicy, nie mając już nic 
do stracenia, grając dużo spo-
kojniej i dokładniej, najpierw 

zneutralizowali zagrożenie 
płynące ze strony najlepszych 
zawodników przeciwnika, 
a  następnie przejęli kontrolę 
nad meczem. Świetną pracę 
wykonali w tym czasie dwaj 
środkowi pomocnicy - Dawid 
Lipiński i Jarosław Dobrucki. 
Ostatnie pół godziny meczu 
rywale grali coraz częściej 
długą piłkę na wysokiego 
i  szybkiego napastnika, jed-
nak nie wynikło z  tego zbyt 
wiele, a środek obrony dobrze 
czyścił te zapędy w zalążku. 
Zazębiała się w  końcu gra 
z przodu i tylko brak dokład-
nego ostatniego podania nie 
pozwalał nam wyrównać. 
Bramką jednak pachniało co-
raz mocniej i nareszcie, na 15 
minut przed końcem meczu, 
po uderzeniu niepilnowanego 
Artura Rytwińskiego z  ok. 
8-10 metrów piłka zatrzepota-
ła w siatce. W tym momencie 
rywale byli na deskach, ale 
próbowali podjąć rękawicę. 
Nasi trampkarze poczuli jed-
nak, że można w tym meczu 
zgarnąć pełną pulę i naciskali 
jeszcze mocniej. Udało się 
w pierwszej minucie doliczo-
nego czasu gry. Fantastycz-
nym uderzeniem z powietrza, 
z ponad dwudziestu metrów, 
popisał się Patryk Dumań-

ski. Piłka wpadła za kołnierz 
bramkarza Polonii w pobliżu 
okienka strzeżonej przez nie-
go bramki. Wybuch radości 
był niesamowity, ale jeszcze 
trzeba było dograć dwie do-
datkowe minuty. W ostatniej 
akcji meczu zrobiło się gorąco 
pod naszą bramką, ale po moc-
no niecelnym strzale rozpaczy 
jednego z przeciwników stało 
się jasne, że nic nie odbierze 
nam końcowego sukcesu. Po-
nieważ o kolejności w tabeli, 
przy równej ilości punktów, 
decydują mecze bezpośrednie, 
na tydzień przed końcem roz-
grywek możemy się cieszyć 
z awansu do wyższej ligi.

               *
Podopieczni trenera Mar-

cina Fakowskiego wystąpili 
w  składzie: Jakub Piwiński 
(k)- Kacper Chrapek, Alek-
sandra Kruczek, Jakub Zioła, 
Filip Siembab- Artur Rytwiń-
ski, Dawid Lipiński, Alan 
Grześków, Bartosz Kozłow-
ski- Dorian Gawek, Patryk 
Dumański. Z ławki wchodzili: 
Aleksander Chomentowski, 
Jarosław Dobrucki, Dawid 
Kic i Wiktor Oleszczuk.

(kt)

„Czarni” z awansem!

Trampkarze „Czarnych” Jelcz-Laskowice wywalczyli awans
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Wędkarstwo 
Grand Prix 

Sportowy Klub Wędkarstwa 
Spinningowego „Wydra” 
w Oławie zorganizował 
24 października zawody 
spinningowe z okazji XX 
lecia klubu

Klub zos ta ł  za łożony 
w  2001 roku, początkowo 
przy Kole Miejskim PZW nr 
16 w Oławie, a następnie jako 
stowarzyszenie zarejestrowa-
ne w KRS. Przez okres swojej 
działalności jego członkowie 
z  powodzeniem startowali 
zarówno w  zawodach ogól-
nopolskich jak i okręgowych 
oraz międzyklubowych. Przez 
zespół przewinęło się wielu 
doskonałych zawodników, 
którzy przez kilka lat domi-
nowali w  kadrze Okręgu, 
osiągając czołowe miejsca.

Głównym trofeum w roczni-
cowych zawodach był puchar 
prezesa SKWS”Wydry”. Na 
Odrze i jej kanałach w Oławie 
rywalizowało dziesięciu węd-
karzy. Zawody rozgrywano na 
żywej rybie. Najpierw losowa-
no numery mat z przymiarem 
oraz kartą startową. Po złowie-
niu ryby wędkarz układał ją 
na macie, wykonywał zdjęcie 
i  wypuszczał zdobycz z  po-
wrotem do wody. Tak udoku-
mentowany połów zaznaczano 
w  karcie startowej, wpisując 
godzinę, gatunek ryby oraz 
jej długość.W ciągu siedmiu 
godzin złowili bolenia, szczu-
paka, 3 klenie i  23 okonie. 
Najlepszy wynik osiągnął 

Paweł Pittner, który złowił 15 
okoni, za co otrzymał 2540 
pkt. Na drugim miejscu upla-
sował się Robert Pilśniak ze 
szczupakiem o długości 52 cm 
i trzema okoniami, co przynio-
sło mu ostatecznie 1350 pkt,  
a trzecie miejsce zajął Henryk 
Kisiel - boleń, 2 okonie - 1435 
pkt. Na kolejnych pozycjach 
sklasyfikowano: Tadeusza 
Sobotowicza - kleń i  okoń, 
940 pkt, Przemysława Cajle-
ra - kleń i okoń, 700 pkt oraz 
Stanisława Kądziołkę - kleń, 
290 pkt.

Najlepszych zawodników 
uhonorowano pucharami, 
które wręczał prezes SKWS 
„Wydra”- Sławomir Bednar-
czyk. Zmagania wędkarzy 
jako sędzia główny rozstrzygał 
Tadeusz Sobotowicz.

                 *
Zarząd Koła PZW nr 90 

„Rzemieślnik” w  Oławie za-
prasza swoich członków na 
zebranie sprawozdawczo-wy-
borcze, które odbędzie się 21 
listopada w  klubie „Parnas” 
przy ul 3 Maja 13. Początek 
o godzinie 9.00. 

                *
Koło PZW nr 19 w Oławie 

zaprasza swoich członków 
na zebranie sprawozdawczo-
-wyborcze, które odbędzie się 
2 grudnia w  klubie „Parnas” 
przy ul 3 Maja 13. Początek 
o godzinie 17.00.

             ***
Skarbnik Koła Miejskiego 

PZW nr 16 w Oławie przyjmu-
je wpłaty we wt. i czw. w g.16-
18, w  sklepie wędkarskim 

koło dworca PKS. W pilnych 
sprawach kontakt tel. nr 609 
68 22 07. W tym samym miej-
scu takie sprawy członków 

Koła nr 19 załatwia Agata 
Kieda. Skarbnik Koła PZW 
nr 90 „Rzemieślnik” dyżuruje 
w czw. w g.16-18 w siedzibie 

Koła przy ul 3 Maja 1A, lub 
pod tel. 501278041 w  pozo-
stałe dni.     

                         (Graro)

Paweł Pittner z sukcesem

Najlepsi w zawodach z okazji XX lecia Sportowego Klubu Wędkarstwa Spinningowego „Wydra” w Oławie: 
Stanisław Kądziołka, Przemysław Cajler, Robert Pilśniak, Paweł Pittner, Henryk Kisiel i Tadeusz Sobotowicz

Bieganie 
Nowe rekordy 

W pięknych okolicznościach przyrody 29 zawodników 
z drużyny miejskiej „Biegnij Oławo” wzięło udział 
w Półmaratonie Świdnickim

Padły nowe życiówki, a kilka osób dystans 21,1 km pokona-
ło po raz pierwszy. Gratulujemy wszystkim biegaczom!     (kt)

Półmaraton Świdnicki 
pełen oławskich 
akcentów

Drużyna z Oławy
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Kontakt: kamil.tysa@gmail.com

Jesienne  
ostatki

„Moto-Jelcz”  
bez trenera

s.30 s.31
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fazę seta wchodził więc z mi-
nimalnym prowadzeniem. 
Wtedy jednak do głosu doszli 
rywale. Serią fantastycznych 
zagrywek popisał się Michał 
Żuk, niezwykle doświadczony 
gracz z  bogatą przeszłością 
w PlusLidze. Jelczanie mieli 
spore problemy z przyjęciem, 
co przekładało się na trudno-
ści z wyprowadzaniem akcji. 
Przewaga stopniała i powięk-
szała się strata. W  pewnym 
momencie było już 17:22. 
Dopiero wtedy Mariusz Gaca 
zdobył punkt ze środka i miej-
scowi mogli zmienić ustawie-
nie. W tej partii nie udało się 
już nic wskórać. AZS wygrał 
25:19. 

Seria Michała Żuka była 
prawdopodobnie przełomo-
wym momentem całego spo-
tkania. Gdy wydawało się, że 
gospodarze wyrwą drugiego 
seta, zostali całkowicie wybici 
z  rytmu. Po drugiej stronie 
wzrosła pewność siebie i po-
jawiła się większa swoboda. 
Było to widać już na początku 

trzeciej części meczu, którą 
lepiej zaczęli siatkarze z Czę-
stochowy. Szybko wypraco-
wali trzypunktową przewagę 
i starali się ją utrzymać. Trener 
Krzysztof Janczak szukał 
rozwiązań, rotując składem. 
Na boisku pojawił się m.in. 
21-letni Adrian Zając i trzeba 
przyznać, że było to świetne 
posunięcie. Niemalże z  mar-
szu stał się wiodącą postacią 
drużyny. Sprawiał kłopoty 
mocną zagrywką i efektownie 
kończył większość piłek. Jego 
dobra postawa, choć warta 
docenienia, nie zmieniła faktu, 
że przeciwnik wciąż spisywał 
się wyśmienicie. To AZS 
znów cieszył się ze zwycię-
stwa, tym razem 20:25. 

Czwartą partię częstocho-
wianie rozpoczęli asem, ale 
w drugiej i trzeciej akcji blo-
kiem odpowiedzieli Jędrzej 
Jasnos i  Oskar Spychała. 
W dalszym ciągu bardzo do-
brze grał Zając, a  rezultat 
oscylował wokół remisu. Było 
13:13, 14:14, a potem nawet 

16:14 dla „Volleya”. Ładną 
i skuteczną kiwką zagrał roz-
grywający Paweł Malicki. Nie 
udało się uciec na więcej niż 
dwa punkty, a goście w koń-
cu zaczęli odrabiać straty. 
Wyniki 19:19, a potem 20:20, 
zapowiadały emocjonującą 
końcówkę. Lepiej rozegrali 
ją siatkarze AZS-u Częstocho-
wa, wygrywając 25:21, a  w 
całym meczu 3:1. 

                 * 
Spotkanie ósmej kolejki 

zawodnicy IM Faurecia Vol-
ley Jelcz-Laskowice rozegrali 
awansem, wygrywając 3:0 
z  ekipą SMS PZPS II Spała. 
13 listopada będą więc od-
poczywać, a  kolejny mecz 
zagrają dopiero 20 listopada 
w Centrum Sportu i Rekreacji. 
Przeciwnikiem będzie Legion 
Skalmierzyce. 

Kamil Tysa 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Siatkówka 
II liga 

Lider wygrał w Jelczu-
Laskowicach, ale dla 
„Volleya” to porażka 
z kategorii tych, których 
nie trzeba się wstydzić

6 listopada siatkarze IM 
Faurecia Volley Jelcz-Lasko-
wice podejmowali w Centrum 
Sportu i Rekreacji ekipę AZS 
Częstochowa. Obie drużyny 
zaczęły sezon z wysokiego C, 
o czym świadczy fakt, że było 
to starcie lidera z wiceliderem 
tabeli. „Volley” miał za sobą 
pięć zwycięstw z rzędu. Seria 
rozpoczęła się w drugiej kolej-
ce (w pierwszej była porażka 
z  Chełmcem Wałbrzych 0:3) 
i trwała do ostatniej soboty. 

AZS to marka, której fa-
nom siatkówki nie trzeba 
przedstawiać. Choć nie jest 
bezpośrednim spadkobiercą 
legendarnego klubu, który 
przed laty wygrywał medale 
mistrzostw kraju oraz grał 
w  europejskich pucharach, 
wciąż ma swoich szeregach 
wielu świetnych zawodników, 
będąc jednym z głównych fa-
worytów do awansu do I ligi. 

Początek spotkania był wy-
równany, ze wskazaniem na 
podopiecznych Krzysztofa 
Janczaka i Krzysztofa Pilawy. 
Pierwszy punkt zdobył Jędrzej 
Jasnos świetnym atakiem ze 
skrzydła. Chwilę później sku-
tecznie odpowiedzieli goście, 
a  potem punktowali gospo-
darze. Przy 2:1 asem serwi-
sowym popisał się kapitan 
Mariusz Gaca. Przy 4:2 akcję 
gospodarzy zakończył Maciej 
Cierniak. Po chwili do głosu 
doszli goście i  stan meczu 
się wyrównał. Obie ekipy nie 
popełniały wielu błędów, ale 

to „Volley” sprawiał wrażenie 
drużyny nieznacznie lepszej, 
a już na pewno bardziej zmo-
tywowanej. Kibice, którzy 
tego dnia licznie zjawili się 
w Centrum Sportu i Rekreacji 
oglądali efektowne obrony 
Filipa Lebiody, dobre ataki 
Mateusza Paszkowskiego 
i atomowe uderzenia Jędrzeja 
Jasnosa. Nie brakowało asów 
serwisowych i  długich akcji. 
W  całym secie gospodarze 
utrzymywali niewielką prze-
wagę. Trudno ją określić jako 
bezpieczną, ale nawet jeśli 
rywale doskakiwali na remis 
(czy obejmowali prowadze-
nie przy 15:16 i  15:17), to 
siatkarze z  Jelcza-Laskowic 
konsekwentnie i mądrze kon-
struowali kolejne akcje, nie 
dając wybić się z rytmu. Przy 
16:17 Mateusz Bielski zmienił 
Jakuba Kamińskiego, wcho-
dząc na zagrywkę. Uderzył 
w swoim stylu, bardzo kąśli-
wie, sprawiając przeciwnikom 
problemy. Zawodnicy AZS-u 
z trudem wyprowadzili akcję, 
ale zaatakowali w aut. Kolej-
ny serwis był jeszcze lepszy, 
piłka szybko wróciła na stro-

nę „Volleya”, ale Mateusz 
Paszkowski nie wykorzystał 
szansy. W kolejnych akcjach 
gospodarze zdobyli niezwykle 
cenny punkt blokiem, a potem 
Paweł Malicki odrzucił rywali 
od siatki i  ich akcja skoń-
czyła się autem. Scenariusz 
powtórzył się także minutę 
później. Było 20:18 i „Volley” 
zbliżał się do zwycięstwa. 
Ostatecznie set zakończył się 
wynikiem 25:23. 

Druga partia na początku 
mocno przypominała pierw-
szą. Rezultat oscylował wokół 
remisu lub jednopunktowej 
przewagi graczy Janczaka 
i Pilawy. Odskoczyć na chwi-
lę udało się przy stanie 10:7. 
Potem jednak trzy punkty 
zdobyli goście i  był remis. 
Częstochowianie zaserwowali 
asa, chwilę później siatkarze 
z J-L zaatakowali w aut i zro-
biło się 10:12. Stratę szybko 
udało się zniwelować, a  po 
pojedynczym bloku Pasz-
kowskiego tablica wyników 
wskazywała 13:13. Kolejny 
blok, tym razem potrójny, 
przyszedł już w  następnej 
akcji. „Volley” w decydującą 

IM Faurecia Volley Jelcz-Laskowice - AZS Częśtochowa 1:3 25:23, 19:25, 20:25, 21:25

Jak przegrywać to po takiej walce

Tabela II ligi 

1. AZS Częstochowa 	 7 	 18 		  20:8
2. WKS Wieluń 	 6 	 16 		  18:5
3. IM Faurecia Volley Jelcz-Laskowice 	 7	  14 		  16:8 
4. Chełmiec Wałbrzych 	 7 	 13 		  17:11
5. KS Bielawianka-Bester Bielawa 	 6 	 12		   14:9 
6. Eco-Team AZS STOELZLE Częstochowa 	 7 	 12		   15:12
7. Legion Skalmierzyce 	 7 	 10 		  13:15 
8. Hetman Włoszczowa 	 6 	 8 		  11:13 
9. Science MKS Ikar Legnica 	 6 	 7 		  10:13 
10. LKS Czarni Rząśnia 	 6 	 7 		  10:14 
11. SMS PZPS II Spała 	 8 	 5 		  8:22 
12. KS Volley Miasteczko Śląskie 	 7	  4 		  9:19 
13. MUKS Ziemia Milicka Milicz 	 6 	 3 		  5:17 

II liga siatkówki mężczyzn  
- grupa 3

Mimo porażki, „Volley” pokazał kawał dobrej siatkówki

Ka
m

il 
Ty

sa

Tenis stołowy 
Sukces 

31 października w Brzegu 
Dolnym zorganizowano 
drugi Wojewódzki Turniej 
Kwalifikacyjny Młodzików. 
Wziął w nim udział Patryk 
Mruk z M-G LKS „Odra” 
Oława

Wystartowało 34 chłopców. 
Patryk wygrał swoją grupę 
bez straty seta pokonując 
m.in. Milana Iwanickiego, 
rozstawionego z numerem 5. 
W turnieju głównym doszedł 
do ćwierćfinału, gdzie uległ 
2:3 zawodnikowi gospodarzy, 
Sebastianowi Sowie. W grach 

o  miejsca 5-8 potwierdził 
swoją dobrą dyspozycję i osta-
tecznie uplasował się na 6 
miejscu za co otrzymał od 
organizatorów pamiątkowy 
dyplom.

Ostateczny bilans jego gier 
to 4 wygrane i  2 przegrane 
pojedynki.

(kt)

Solidny występ

Patryk Mruk - trzeci od prawej
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Powiedzieli po meczu
Krzysztof Janczak, trener 

- Jestem zadowolony z pewnych rzeczy, które dzisiaj funkcjonowały. Na 
pewno czeka nas trochę pracy przed tym, co będzie, ale patrząc na pozytywy 
trzeba stwierdzić, że zespół nie wymiękł, nie odpuścił, grał do ostatnich piłek 
i za to należy chłopaków pochwalić. AZS dzisiaj strzelił mocno zagrywką 
i  sprawił nam trochę kłopotów. Nasi przeciwnicy z  pewnością mieli też 
więcej wyrafinowania na wysokich piłkach, widać było, że potrafią nieco 
lepiej grać o blok niż my. Pracujemy mocno i gdybym dzisiaj miał wysta-
wiać chłopakom noty, to były wzloty i upadki, ale szacun dla nich! Myślę, że kibicom się 
podobało, dziękujemy za wsparcie, doping było słychać i wierzę, że pomimo tej porażki, 
dalej będą na nasze mecze przychodzić i dobrze się na nich czuć. Drużyna daje z siebie 
wszystko, trenujemy ciężko, gramy nieźle, jestem bardzo zbudowany. 

- Świetną zmianę dał dziś Adrian Zając, który po wejściu na boisko, stał się najjaśniej-
szym punktem zespołu. 

- Tak, to był zdecydowanie najjaśniejszy punkt, nie mam wątpliwości, że ciekawa przy-
szłość przed tym chłopakiem. Mocno pracuje na treningach, więc nie bałem się go wpuścić 
i zdecydowanie dał sobie radę. Przyznam szczerze, że mieliśmy trochę niefart w takich 
piłkach stykowych. A  to są akcje, które często robią różnicę. Prowadziliśmy w  drugim 
secie kilkoma punktami, szkoda, że się nie udało tego dowieźć, ale zdecydowanie chłopaki 
mogą schodzić z boiska z podniesioną głową i przygotowywać się do kolejnych meczów. 

Adrian Zając, atakujący 
- Niestety dziś w końcówkach czegoś nam brakowało, ale ogólnie cały 

mecz graliśmy bardzo dobrze, więc o ostatecznym wyniku zdecydowały de-
tale. Wydaje mi się jednak, że daliśmy kibicom dobre widowisko. Uważam, 
że jesteśmy drużyną na podobnym poziomie co AZS Częstochowa, ten mecz, 
tak jak wspomniałem, przegraliśmy końcówkami i momentami słabszej gry. 
Nie czujemy się jednak gorsi od naszych przeciwników. Jeśli chodzi o moją 
postawę, to mogę być zadowolony, choć wydaje mi się, że pod koniec czwar-
tego seta, mogłem drużynie dać więcej.
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Kolejny raz oławianie 
strzelili pierwszego gola, 
ale przegrali mecz

Trener Krystian Pikaus 
zrezygnował z prowadzenia 
drużyny „Moto-Jelcza” po 
ostatnim meczu z Sokołem 
Marcinkowice. W dwunastu 
meczach pod jego wodzą 
oławianie zdobyli zaledwie 10 
punktów i plasują się strefi e 
spadkowej. W poprzednim 
sezonie trener Pikaus przejął 
drużynę po rundzie jesiennej 
i wykonał zadanie, jakim było 
utrzymanie w IV lidze. 

Decyzja szkoleniowca była 
zaskoczeniem dla działaczy 
oławskiego klubu, którzy 
teraz będą szukali kogoś, 
kto podejmie się ratowania 

„Moto-Jelcza” przed spad-
kiem do klasy okręgowej. Do 
zakończenia rundy jesiennej 
pozostały dwa mecze: z „Or-
łem” Ząbkowice Śląskie oraz 
z „Piastem” Wrocław-Żer-
niki. Zaplanowane jest też 
rozegranie pierwszej kolejki 
z rundy rewanżowej. Oła-
wianie zagrają na wyjeździe 
z WKS Wierzbice. Na razie 
obowiązki trenera przejął 
dotychczasowy asystent - An-
drzej Gancarczyk. Wspoma-
gać go będzie kadra trenerska 
„Moto-Jelcza”: Jarosław Fli-
śnik, Jacek Imianowski oraz 
Roman Płachta.

Oławianie pojechali do 
Woliborza koło Nowej Rudy 
pod opieką Andrzeja Gan-
carczyka i prezesa Jarosła-
wa Fliśnika, który prowa-
dził drużynę „Moto-Jelcza” 
przed przyjściem trenera 
Pikausa. W składzie zabrakło 
dwóch fi larów środka pola: 
Krzysztofa Walisia i Jakuba 
Skorłutowskiego. Oławscy 
trenerzy ustawili zespół na 
grę defensywną i kontry. Po-
czątek meczu miał podobny 
przebieg jak ostatnie kilka 
meczów. W 15 minucie go-
ście objęli prowadzenie, gdy 
obrońca „Słowianina” wybił 
piłkę zbyt krótko i pod nogi 
Michała Gałaszewskiego. 
Piłka odbita od Brazylijczyka 
Evandro Tanciniego zmyliła 
bramkarza gospodarzy. Po 
chwili Paweł Kohut strzelił 
nad poprzeczką. Oławianie 
do przerwy utrzymali prowa-
dzenie 1:0.

Na początku drugiej poło-
wy świetnej okazji na pod-
wyższenie na 2:0 nie wyko-
rzystał Michał Gałaszewski. 
Piłka po jego uderzeniu trafi ła 
w poprzeczkę i spadła przed 
linię bramkową. Od tego 
momentu zarysowała się wy-
raźna przewaga woliborzan. 
Oławianie umiejętnie się 

KP „Słowianin” Wolibórz - MGKS „Moto-Jelcz” Oława 2:1

„Moto-Jelcz” bez trenera Pikausa

Michał Gałaszewski (przy piłce) grał ze zmiennym szczęściem. Raz po 
jego strzale i rykoszecie futbolówka wpadła do bramki, a później trafi ł 
w poprzeczkę i piłka odbiła się przed linią bramkową
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Zespół Foto-Higieny 
przegrał w ostatnim 
meczu wyjazdowym 
w 2021 roku, z drużyną 
Odry Wodzisław

0:1 - ŁUKASZ ORZECHOWSKI 
       (W 8 MIN., RZUT KARNY)
1:1 - MARCIN WODECKI (23, RZUT KARNY)
1:2 - MATEUSZ MIELCZAREK (59)
1:3 - JAN BOREK (88)

WODZISŁAW ŚLĄSKI
6 LISTOPADA 2021 ROKU. STADION MOSIR. 
WIDZÓW OK. 150.

SĘDZIOWALI 
PRZEMYSŁAW MIELCZAREK Z KLUCZBORKA - 
GŁÓWNY ARBITER, ORAZ ASYSTENCI LINIOWI 
- MARCIN FILARSKI ORAZ RADOSŁAW PASZEK (KS 
OZPN OPOLE).

ŻÓŁTE KARTKI
GRZEGORZ KAZIMIEROWICZ (W 51 MIN.), 
BARTOSZ MUSIOLIK (67) OBAJ ZA FAULE.

„ODRA”
ANTKOWIAK - WENGLORZ, KŁOSEK (56 BOREK), 
LENERT (66 GAĆ), ZDUNEK, MIELCZAREK, 
WODECKI (90+ FRANICZEK), CHILIŃSKI (66 
MUSIOLIK), DZIERBICKI, KRZYŻOK, WIŚNIEWSKI

LKS „FOTO-HIGIENA”
PÓŹNIAK (3) - ORZECHOWSKI (4), CZABANOWSKI 
(3), PABINIAK (3), ŁUCZKIEWICZ (3), 
BUJAKIEWICZ (3) – SZCZYPKOWSKI (3), 
KAZIMIEROWICZ (3), SZYMCZYK (3) - TELATYŃSKI 
(4) (64 SKOWRON - 1), OSIECKI (3)

W 8 minucie w polu karnym 
gospodarzy Michał Wiśniew-
ski sfaulował Karola Osiec-
kiego i sędzia podyktował rzut 
karny dla Foto-Higieny, który 

na bramkę zamienił Łukasz 
Orzechowski. Kilka minut 
później po kapitalnym uderze-
niu z boku pola karnego Pawła 
Bujakiewicza, piłka odbiła się 
od poprzeczki bramki Odry. 
W 23 minucie Robert Poźniak 
sfaulował we własnym polu 
karnym Mateusza Mielczarka, 
a arbiter ponownie wskazał na 
11 metr, tym razem przeciwko 
Foto-Higienie. Rzut karny wy-

korzystał pewnym uderzeniem 
Marcin Wodecki. 

W 59 minucie piłkę spod 
własnej bramki wybił Mi-
chał Antkowiak, ta trafiła 
przed polem karnym rywali 
do Mielczarka, który popędził 
na bramkę i z bocznej strefy 
pola karnego uderzył w stro-
nę dalszego słupka bramki, 
wyprowadzając swój zespół 
na prowadzenie. Dwie minuty 
przed końcem Orzechowski 
stracił piłkę w środku boiska. 
Wojciech Wenglorz zagrał na 
prawe skrzydło do Mielczar-
ka, ten wbiegł w pole karne 
i zagrał na 10 metr do Jana 
Borka, którego uderzenie 
sprzed linii bramkowej wybił 
Orzechowski. Piłka trafi ła po-
nownie pod nogi Borka, który 
minął Krystiana Pabiniaka 
i silnym uderzeniem po ziemi 
z 10 metrów ustalił wynik 
spotkania.   

     
 DOMINIK CZERENDA 

sport@gazeta.olawa.pl

„Odra” Wodzisław Śl. -  „Foto-Higiena” Błyskawica Gać 3:1

Porażka w meczu wyjazdowym

Łukasz Orzechowski (w zielonym trykocie) bramką z rzutu karnego dał 
tylko trafi enie honorowe drużynie Foto-Higieny

Klasa „A” seniorów
Wyniki XII kolejki, 
z 6 i 7 listopada, 

Grupa III
Polonia Miłoszyce - KS 

Dobroszów 4:3 (bramki dla 
„Polonii” zdobyli: Adrian 
Sikora - 3 oraz Piotr Langie-
wicz), Burza - Borowianka 
3:0 (bramki dla „Burzy” 
zdobyli Krystian Kozina - 3 
oraz Mateusz Rolka), Dąb 
Dobroszyce - Polonia Wro-
cław 1:2, Widawa Kiełczów 
- WKS Wilczyce 4:2, KS 
Łozina - Długołęka 2000 
0:1, Piast - Czarni 2:0, KS 
Brochów - Iskra 2:1, Widawa 
Bierutów - Pogoń 1:1.

TABELA PO XIII KOLEJCE:
1. DŁUGOŁĘKA 2000  13  31  47:20
2. POGOŃ SYCÓW  13  29  45:16
3. WIDAWA KIEŁCZÓW  13  27  28:20
4. POLONIA WROCŁAW  13  24  35:31
5. KS ŁOZINA  13  24  33:18
6. BURZA BYSTRZYCA  13  22  34:24
7. BOROWIANKA BOROWA  13  21  32:33
 8. POLONIA MIŁ.  13  19  22:24
 9. PIAST NADOLICE  13  18  24:26
10. KS DOBROSZÓW  13  17  21:23
11. CZARNI CHRZĄSTAWA  13  17  26:31
12. WKS WILCZYCE  13  15  22:44

13. ISKRA PASIKUROWICE  13  11  29:37
14. WIDAWA BIERUTÓW  13 11  20:32
15. KS BROCHÓW  13  10  13:34
16. DĄB DOBROSZYCE  13  8  14:32

                  *
W XIV kolejce, w czwartek 

11 listopada, o godzinie 13.00 
„Dąb” Dobroszyce podejmie 
„Polonię” Miłoszyce, a o 
14.30 „Czarni” Chrząstawa 
zagra z „Burzą” Bystrzyca.

W XV kolejce, w niedzielę 
14 listopada, o godzinie 11.00 
„Burza” Bystrzyca podejmie 
Długołękę 2000, a o 14.00 
„Polonia” Miłoszyce zmierzy 
się z „Polonią” Wrocław.

Grupa IV
Wyniki XII kolejki, 
z 6 i 7 listopada

Sokół II - Lider 3:0 (bram-
ki dla „Sokoła” II zdobyli: 
Mateusz Rado, Szymon Ba-
nasiewicz oraz Radosław 
Diakowski), Esthetic - Bu-
rza-Dombud 3:1 (honorową 
bramkę dla „Burzy” zdobył: 
Sylwester Kanarek), FMS 
Strzelin - Nefryt 2:2, Koro-

na - Gromnik 3:0, Wicher 
- Ognisko 2:3, Strzelinianka 
- Świteź 1:0, Polonia Jaszo-
wice - Energetyk 6:0, Kolek-
tyw - Polonia Jaksonów 1:2.

TABELA:
1. STRZELINIANKA STRZ.  13  30  31:11
2. ŚWITEŹ WIĄZÓW  13  25  27:23
3. POLONIA JAKSONÓW  13  24  33:22
4. SOKÓŁ II M-CE  13  22  22:13
5. LIDER BORÓW 13  22  24:22
6. KOLEKTYW RADWANICE  13  21  26:23
7. KORONA PĘCZ  13  20  23:20
8. ESTHETIC LUDÓW ŚL.  13  20  28:24
9. POLONIA JASZOWICE  13  19  33:23
10. NEFRYT JORDANÓW ŚL.  13  17  27:28
11. WICHER DOMASŁAW  13  15  29:26
12. FMS STRZELIN  13  15  15:18
13. ENERGETYK SIECHNICE  13  14  15:31
14. OGNISKO PRZEWORNO  13  11  18:36
15. BURZA-DOMBUD CHW.  13  9  28:43
16. GROMNIK KUROPATNIK  13  9  12:28

*
W XIV kolejce, w czwartek 

11 listopada, o godzinie 13.00 
„Strzelinianka” Strzelin po-
dejmie „Burzę” Chwalibo-
życe, a „Sokół” II Marcin-
kowice zagra z „Ogniskiem” 
Przeworno.

(DCZ)

Wyniki spotkań XVI kolejki, rozgrywanej 6 i 7 listopada
Odra - Foto-Higiena 3:1, Piast - Polonia 0:1, Miedź II - 

Ślęza 1:1, Warta - MKS Kluczbork 5:0, LKS Goczałkowice 
- Pniówek 2:2, Carina - Gwarek 1:2, Górnik II - Lechia 2:0, 
Karkonosze - Rekord 3:2, Stal - Zagłębie II 1:2.

MIEJSCE                                                                 ZWYCIĘSTWA                PORAŻKI               BRAMKI
          DRUŻYNA                                                                         REMISY              PUNKTY               
1. LKS GOCZAŁKOWICE-ZDRÓJ  11  4  1  37  24:5
2. ZAGŁĘBIE II LUBIN  10  4  2 34  38:16
3. MIEDŹ II LEGNICA  10  2  4  32  32:18
4. POLONIA BYTOM  10  2  4  32  24:13 
5. REKORD BIELSKO-BIAŁA  9  4  3  31  28:16
6. ŚLĘZA WROCŁAW  9  3  4  30  40:19
7. GÓRNIK II ZABRZE  8  3  5  27  18:16
8. ODRA WODZISŁAW ŚL.  7  4  5  25  20:28
9. CARINA GUBIN  6  3  7  21  21:21
10. GWAREK TARNOWSKIE GÓRY  4  8  4  20  17:21
11. LECHIA ZIELONA GÓRA  5  3  8  18  17:21
12. PNIÓWEK PAWŁOWICE  3  8  5  17  19:24
13. PIAST ŻMIGRÓD  5  2  9  17  21:34
14. STAL BRZEG  5  1  10  16  19:23
15. FOTO-HIGIENA GAĆ  3  3  10  12  14:24
16. MKS KLUCZBORK  3  3  10  12  17:37
17. WARTA GORZÓW WLKP  2  4  10  10  13:27
18. KARKONOSZE JELENIA GÓRA  3  1  12  10  15:34

                                           *
W XVII kolejce, w sobotę 13 listopada, „Foto-Higiena” 

podejmie drugą drużynę Miedzi Legnica. Początek meczu 
w Gaci o godzinie 13.30.

Zestaw pozostałych par XVII kolejki: „Zagłębie” II - 
„Piast”, „Rekord” - „Stal”, „Lechia” - „Karkonosze”, 
„Gwarek” - „Górnik” II, „Pniówek” - „Carina”, MKS 
Kluczbork - LKS Goczałkowice, „Ślęza” - „Warta”, „Polo-
nia” - „Odra”.                                                 (DCZ)

Tabela III ligi - grupa III

Wyniki spotkań XIII kolejki, 
rozgrywanej 6 i 7 listopada

Słowianin - Moto-Jelcz 2:1, Sokół - MKP Wołów 1:4 
(bramkę dla „Sokoła” zdobył Jacek Jasiński), Bielawian-
ka - GKS Mirków 2:3, Polonia/Stal - Piast Nowa Ruda 3:3, 
Pogoń - Polonia T. 0:1, Orzeł - AKS Strzegom 0:0, Piast Ż. 
- Lechia 0:1, WKS Wierzbice - Barycz 0:1.

 
MIEJSCE                                                                 ZWYCIĘSTWA                PORAŻKI               BRAMKI
          DRUŻYNA                                                                         REMISY              PUNKTY               
1. LECHIA DZIERŻONIÓW  13  0  0  39  41:6
2. POLONIA/STAL ŚWIDNICA  10  2  1  32  30:14
3. BARYCZ SUŁÓW  8  1  4  25  24:16
4. SŁOWIANIN WOLIBÓRZ  7  2  4  23  31:21
5. MKP WOŁÓW  5  4  4  19  19:20
6. POLONIA TRZEBNICA  6  3  4  21  19:19
7. PIAST NOWA RUDA  5  4  4  19  20:22
8. SOKÓŁ MARCINKOWICE  5  3  5  18  32:30
9. ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚLĄSKIE  5  2  6  17  20:18
10. GKS MIRKÓW/DŁUGOŁĘKA  4  4  5  16  19:22
11. BIELAWIANKA BIELAWA  4  1  8  13  21:28
12. POGOŃ OLEŚNICA  4  1  8  13  22:35
13. PIAST ŻERNIKI  3  2  8  11  16:28
14. MOTO-JELCZ OŁAWA  3  1  9  10  13:25
15. AKS STRZEGOM  2  4  7  10  24:32
16. WKS WIERZBICE  2  1  10  7  10:29

                                           *
W XIV kolejce, rozgrywanej w czwartek 11 listopada, o go-

dzinie 11.00 „Moto-Jelcz” zmierzy się z „Orłem” Ząbkowice 
Śl., a „Polonia” Trzebnica zagra z „Moto-Jelczem” Oława.

Pozostałe pary XIV kolejki: GKS - „Barycz”, „Lechia” - 
WKS, AKS - „Piast” Ż., MKP - „Słowianin”, „Piast” Nowa 
Ruda - „Pogoń”, „Bielawianka” - „Polonia/Stal”.

W XV kolejce, rozgrywanej w sobotę 13 listopada, o go-
dzinie 13.00 „Piast” Ż. podejmie „Moto-Jelcz” Oława, a o 
14.30 „Sokół” Marcinkowice zagra z „Piastem” Nowa Ruda

Pozostałe pary XV kolejki: „Polonia/Stal” - GKS Mirków, 
„Pogoń” - „Bielawianka”, „Słowianin” - „Polonia” T., 
„Orzeł” - MKP Wołów, WKS Wierzbice - AKS Strzegom, 
„Barycz” - „Lechia”.                               

                                                                          (DCZ)

Tabela IV ligi 
- grupa wschodnia

bronili do 68 minuty. Wów-
czas Adam Bońkowski minął 
Bartosza Lubeckiego i strzelił 
do pustej bramki. W końców-
ce meczu Łukasz Szczepaniak 
ustalił wynik. Podopieczni 
Jarosława Fliśnika walczyli 
do ostatniego gwizdka, ale nie 
zdołali wyrównać. W doliczo-
nym czasie gry dwie okazje 
podbramkowe zmarnował 
Krzysztof Telatyński.

MGKS „MOTO-JELCZ” OŁAWA

Lubecki - Shcheniavskyi, 
Watral, Mańkowski, Prusak 
(70 Dołgan) - M.Musiał, Ko-
hut, Płomiński, Kaniewski 
(70 Telatyński) - Gałaszewski 
(85 Woźniak), Kulczycki (82 
Skrzyszowski).

(POL)
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Klasa „O” seniorów

I liga wojewódzka juniorów

I liga wojewódzka jun. 
młodszych U-16

ŚLĘZA WROCŁAW - MOTO-JELCZ OŁAWA 2:2
BRAMKI DLA OŁAWIAN: MATEUSZ MOSSOŃ - 2.
PARASOL WROCŁAW - CHROBRY GŁOGÓW 0:0
FC W-W ACADEMY - OLYMPIC JUNIOR 4:2
MECZ ZALEGŁY
CHROBRY GŁOGÓW - FC W-W ACADEMY 0:4

TABELA PO RUNDZIE JESIENNEJ
1. FC W-W ACADEMY 27 48:14
2. OLYMPIC JUNIOR 22 53:12
3. CHROBRY GŁOGÓW 19 25:13
4. PARASOL WROCŁAW 12 15:18
5. MOTO-JELCZ OŁAWA 5 11:38
6. ŚLĘZA WROCŁAW 1 6:63

IV liga okr. jun młodszych

FMS-FENIKS STRZELIN - SOKÓŁ MARCINK. 3:5
BRAMKI DLA SOKOŁA: PAWEŁ TOPOREK - 2, 
JAKUB HOŁOWNIA, NIKODEM PAPRZYCKI I FILIP 
GÓRSKI.
UNIA WROCŁAW - FORZA II WROCŁAW 0:5
OLYMPIC III JUNIOR - SOKÓŁ SMOLEC 3:0

TABELA PO XII KOLEJCE
1. OLYMPIC III JUNIOR 27 87:8
2. OLYMPIC II JUNIOR 25 52:20
3. SOKÓŁ MARCINKOWICE 21 49:21
4. FMS-FENIKS STRZELIN 15 54:41
5. SOKÓŁ SMOLEC 10 28:55
6. FORZA II WROCŁAW 6 12:57
7. UNIA WROCŁAW 0 4:90

V liga okr. jun. młodszych
 
BARYCZ SUŁÓW - AP SYCÓW 1:4
AP FOOTBALL W-W - SILESIA-GAJ WROCŁAW 0:4

MECZ ZALEGŁY
AP SYCÓW - AP FOOTBALL WROCŁAW 7:0

TABELA PO XII KOLEJCE
1. AP SYCÓW 25 70:4
2. SILESIA-GAJ WROCŁAW 19 32:10
3. BARYCZ SUŁÓW 11 25:22
4. AP GMINY MIĘKINIA 10 29:38
5. AP FOOTBALL WROCŁAW 4 28:52
6. FOTO-HIGIENA GAĆ 3 15:73

VI liga okręgowa 
juniorów młodszych

ODRA LUBIĄŻ - MŁODZIK PRZEWORNO 5:2
MKP WOŁÓW - ORZEŁ PRUSICE 7:1
PIAST WROCŁAW-ŻERNIKI - LIDER BORÓW 4:1
MECZ ZALEGŁY
ORZEŁ PRUSICE - ODRA LUBIĄŻ 4:2

TABELA PO XII KOLEJCE
1. MKP WOŁÓW 36 94:13
2. ORZEŁ PRUSICE 27 34:22
3. TĘCZA BRZEZIA ŁĄKA 24 75:26
4. PIAST WROCŁAW-ŻERNIKI 19 35:36
5. ODRA LUBIĄŻ 11 26:51
6. RAPID DOMANIÓW 9 20:51
7. MŁODZIK PRZEWORNO 5 19:54
8. LIDER BORÓW 5 10:60

III liga okręgowa 
trampkarzy

FORZA WROCŁAW - MOTO-JELCZ 1:2
BRAMKI DLA OŁAWIAN: ALEKSANDER 
PIOTROWSKI I FRANCISZEK ŚPIK.
SOKÓŁ SMOLEC - POLONIA ŚRODA ŚL. 3:1
AS KIEŁCZÓW - POLONIA TRZEBNICA 0:9
MECZE ZALEGŁE
MOTO-JELCZ OŁAWA - AS KIEŁCZÓW 5:0

POLONIA TRZEBNICA - FC III ACADEMY 7:1

TABELA PO XII KOLEJCE
1. OLYMPIC JUNIOR 27 65:5
2. SOKÓŁ SMOLEC 26 60:19
3. MOTO-JELCZ OŁAWA 21 43:32
4. FORZA WROCŁAW 19 29:21
5. FC III WROCŁAW ACADEMY 17 35:24
6. POLONIA ŚRODA ŚLĄSKA 16 36:35
7. POLONIA TRZEBNICA 10 34:64
8. AS KIEŁCZÓW 0 10:112 

V liga okręgowa 
trampkarzy

PARASOL III W-W - SOKÓŁ MARCINK. 3:0
MECZ ZALEGŁY
OLYMPIC IV JUNIOR - ŚLĘZA II W-W 1:6

TABELA PO XII KOLEJCE
1. ŚLĘZA II WROCŁAW 24 85:15
2. PARASOL III WROCŁAW 21 62:15 
3. OLYMPIC IV JUNIOR 15 49:43
4. AP OLEŚNICA 12 51:31
5. SOKÓŁ MARCINKOWICE 3 13:63
6. OLYMPIC V JUNIOR 0 13:106

VII liga okręgowa 
trampkarzy

RAPID DOMANIÓW - CZARNI KONDRAT. 6:2
GOLE DLA RAPIDU: PRZEMYSŁAW SKONIECZNY 
- 3, SZYMON LIPNIAK, KRZYSZTOF TYRA 
I KRZYSZTOF BIELAK.
POLONIA BIELANY WR. - CZARNI J-L 1:2

BRAMKI DLA CZARNYCH: ARTUR RYTWIŃSKI 
I PATRYK DUMAŃSKI.
ŚWITEŹ WIĄZÓW - GOKIS KĄTY WR. 17:1
MECZ ZALEGŁY
FOTO-HIGIENA GAĆ - JAPN ORZEŁ 2:3

TABELA PO X KOLEJCE
1. CZARNI JELCZ-LASKOWICE 25 
54:14
2. POLONIA BIELANY WR. 22 68:11
3. NEFRYT JORDANÓW 20 57:30
4. JAPN ORZEŁ J-L 16 43:24
5. ŚWITEŹ WIĄZÓW 15 59:44
6. RAPID DOMANIÓW 12 53:35
7. CZARNI KONDRATOWICE 10 29:29
8. ZIELONI RAKOSZYCE 6 27:35
9. FOTO-HIGIENA GAĆ 3 15:27
10. GOKIS KĄTY WR. 3 10:119
11. MKS SIECHNICE  0 14:61

III liga okręgowa 
młodzików

AP OLEŚNICA - FC II W-W ACADEMY 1:6
ŚLĘZA II WROCŁAW - PIAST ŻMIGRÓD 0:3
OLYMPIC III JUNIOR - PARASOL III W-W 0:7
MECZ ZALEGŁY
PARASOL III WROCŁAW - AP OLEŚNICA 4:1

TABELA PO XII KOLEJCE
1. FC II W-W ACADEMY 31 77:9
2. PARASOL III WROCŁAW 26 37:10
3. ŚLĘZA II WROCŁAW 20 46:15
4. MOTO-JELCZ OŁAWA 18 30:24
5. PIAST ŻMIGRÓD 16 31:27
6. OLYMPIC IV JUNIOR 15 37:57

7. OLYMPIC III JUNIOR 12 33:49
8. AP OLEŚNICA 0 10:110

IV liga okręgowa 
młodzików

FC III ACADEMY - AP BRZEG DOLNY 4:0
UKS KIEŁCZÓW - FORZA WROCŁAW 0:5
MECZ ZALEGŁY
SPORTING WROCŁAW - UKS KIEŁCZÓW 0:1

TABELA PO XII KOLEJCE
1. FC III W-W ACADEMY 30 68:16
2. FORZA WROCŁAW 23 43:18
3. ŚLĘZA III WROCŁAW  19 37:13
4. AP BRZEG DOLNY 11 28:43
5. UKS ACADEMY KIEŁCZÓW 9 10:27
6. MOTO-JELCZ II OŁAWA 9 8:42
7. SPORTING WROCŁAW 1 11:46

VI liga okręgowa 
młodzików

MKP WOŁÓW - SP MILICZ 1:0
AP JEDENASTKA KĄTY - POGOŃ SYCÓW 1:8
LIDER BORÓW - TALENT TRZEBNICA 1:4
POLONIA ŚRODA ŚL. - POGOŃ OLEŚNICA 0:2
AP FOOTBALL W-W - POLONIA TRZEBNICA 4:5
MECZE ZALEGŁE
TALENT TRZEBNICA - JAPN ORZEŁ J-L 5:0
OLYMPIC VI - AP JEDENASTKA KĄTY 3:1
UKS GMINY MIĘKINIA - LIDER BORÓW 0:3
POLONIA TRZEBNICA - TALENT TRZEBNICA 0:0
LIDER BORÓW - SP MILICZ 1:4

TABELA PO XI KOLEJCE
1. TALENT TRZEBNICA 28 52:5
2. POGOŃ OLEŚNICA 27 65:12
3. SP MILICZ 24 50:12
4. AP FOOTBALL WROCŁAW 21 56:26

5. POLONIA TRZEBNICA 21 31:14
6. POLONIA ŚRODA ŚLĄSKA 17 34:26
7. JAPN ORZEŁ J-L 17 37:30
8. MKP WOŁÓW 17 40:36
9. POGOŃ SYCÓW 16 41:26
10. AP JEDENASTKA KĄTY WR. 11 18:37
11. OLYMPIC VII JUNIOR 7 25:37
12. LIDER BORÓW 6 18:55
13. UKS GMINY MIĘKINIA 3 9:50
14. OLYMPIC VI JUNIOR 3 7:117

                  
CZARNI J-L - STRZELINIANKA II 6:0
GOLE: BARTŁOMIEJ MACKIEWICZ I FILIP KIC - PO 
2 ORAZ BARTŁOMIEJ ROPUSZYŃSKI I PATRYK 
ANTONIAK.
POGOŃ KOWALÓW - RAPID DOMANIÓW 3:5
BRAMKI DLA RAPIDU: MATEUSZ PIWIŃSKI 
I ARTUR KOSOWSKI - PO 2 ORAZ KAROL 
STRZĄBAŁA.
MKS III SIECHNICE - KOLEKTYW R. 3:15
MECZE ZALEGŁE
RAPID DOMANIÓW - SOKÓŁ MARCINKOWICE 3:0
AKADEMIA FK - FMS-FENIKS STRZELIN 4:4

TABELA PO X KOLEJCE
1. MKS SIECHNICE 24 108:9
2. FMS-FENIKS STRZELIN 20 48:21
3. RAPID DOMANIÓW 19 44:41
4. SOKÓŁ MARCINKOWICE 18 32:19
5. AKADEMIA FIRST KICK 16 46:20
6. CZARNI J-L 16 44:18
7. KOLEKTYW RADWANICE 16 46:44
8. MKS II SIECHNICE 11 44:28
9. POGOŃ KOWALÓW 10 18:64
10. MŁODZIK PRZEWORNO  6 25:60
11. STRZELINIANKA II  4 23:75
12. MKS III SIECHNICE 3 19:98

(POL)

PIŁKA NOŻNA 
Klasa „B” 

W najbliższym tygodniu 
zostaną rozegrane dwie 
ostatnie kolejki rundy 
jesiennej

Na drugiej pozycji w ta-
beli grupy IV umocniła się 
Widawa Grędzina, wygry-
wając z LZS Solniki Małe. 
Kibice z Grędziny dopingo-
wali Pogoni Kopalina, która 
podejmowała lidera. Jednak 
okazał się on zbyt silny dla 
podopiecznych Mateusza 
Biegańskiego. 

Lider grupy V - Skra Woj-
nowice, nie zwalnia tempa 
i rozgromiła Jankowiankę 
8:1. Na drugie miejsce w ta-
beli awansowali Czarni So-
bocisko, którzy wykorzystali 
pauzę Zalesia Wójcice. Wy-
sokie zwycięstwo odnieśli 
Błękitni Siedlce. Podobnie 
jak przed tygodniem również 
i tym razem mieli ułatwione 
zadanie, bo od 30 minuty 
grali z przewagą jednego 
zawodnika. Czerwoną kartkę 
ujrzał Sławomir Sznajder 
z MKS Siechnice. Rozkręca 
się rezerwa Czarnych Jelcz-
-Laskowice, która awansowa-
ła na siódmą pozycję w tabeli. 

Hitem najbliższych dwóch 
kolejek (w czwartek 11 li-
stopada i w niedzielę 14 
listopada) będą pojedynki 
niepokonanej do tej pory 
Skry. Najpierw w Sobocisku 
z Czarnymi, a potem u sie-
bie z Zalesiem Wójcice. Te 
spotkania zadecydują o tym, 
która drużyna z tej trójki 
wywalczy mistrzostwo rundy 
jesiennej. Będzie też okazja 
przekonać się, czy lider jest 

rzeczywiście taki silny, jak 
wskazują wyniki, czy do tej 
pory nie spotkał godnego 
rywala.

W grupie VI odbyły się der-
by gminy Oława. Trzy punkty 
wywalczyła Korona Osiek, 
podobnie jak wszystkie dru-
żyny z górnej części tabeli. 
W czwartek 11 listopada 
zostanie rozegrana ostatnia 
jesienna kolejka tej grupy. 

Grupa IV

WIDAWA GRĘDZINA - LZS SOLNIKI MAŁE 5:2

Bramki dla Widawy: Jakub 
Kędzierski - 2, Paweł Jurkie-
wicz, Arkadiusz Smyczyński 
i Mateusz Wiśniewski.

POGOŃ KOPALINA - KS ZBYTOWA 0:4

BŁĘKITNI KRZECZYN - PIAST MIŁOCICE 5:1

Bramka dla Piasta: Marek 
Sturlis.

Burza Godzieszowa - UKS 
Kiełczów 0:2

WKS KĄTNA - KP 99 ŚLIWICE 1:1

Pauzowali: Burza Dębina 
i GKS II Mirków/Długołęka

TABELA PO XI KOLEJCE
1. KS ZBYTOWA 28 38:7
2. WIDAWA GRĘDZINA 24 32:8
3. LZS SOLNIKI MAŁE 19 41:21
4. POGOŃ KOPALINA 16 22:15
5. BŁĘKITNI KRZECZYN 16 20:18
6. WKS KĄTNA 15 17:13
7. GKS II MIRKÓW/DŁUGOŁĘKA 14 18:9
8. UKS ACADEMY KIEŁCZÓW 14 26:31
9. BURZA GODZIESZOWA 7 10:31
10. KP 99 ŚLIWICE 4 13:31
11. BURZA DĘBINA 3 7:33
12. PIAST MIŁOCICE 1 6:33

                   *
W czwartek 11 listopada 

o godz. 11.00 zagrają: Bu-
rza - WKS Kątna, Piast - KP 
99, Błękitni - Widawa oraz 
UKS - Pogoń, a w niedzielę 
14 listopada o godz. 11.00 
zmierzą się: Widawa - Piast 

oraz KP 99 - Burza. Pauzuje 
Pogoń Kopalina.

Grupa V

SKRA WOJNOWICE - JANKOWIANKA W. 8:1

Strzelcy: Patryk Jarosz - 3, 
Konrad Mądry i Kacper Tarka 
- po 2 oraz Dawid Fabisz - dla 
Skry, a dla Jankowianki - Mar-
cin Bochenkiewicz.

SZALUNA ZĘBICE - CZARNI SOBOCISKO 0:4

Gole: Jakub Morga, Dawid 
Bochenek, Marcin Rzepecki 
oraz samobójczy.

ZORZA ZABARDOWICE - CZARNI II J-L 1:2

Bramki: Seweryn Małecki 
- dla gospodarzy, a dla gości 
- Konrad Witek i Mateusz 
Stawarz.

BŁĘKITNI SIEDLCE - MKS SIECHNICE 7:0

Gole: Wojciech Suchojad 
- 3, Michał Borowski - 2, 
Sebastian Kozina i Mateusz 
Brudnicki.

POLONIA G. - ORZEŁ ŚW.KATARZYNA 2:5

Strzelcy: Jakub Biliński 
i Grzegorz Wodziński - dla 
Polonii, a dla Orła - Kamil 
Zimny - 2, Sebastian Blecharz, 
Dawid Krupa oraz Arkadiusz 
Krupa.

SPARTA WROCŁAW - RZEMIEŚLNIK 5:2

Gole dla Rzemieślnika: 
Dawid Janiuk i Jakub Nowa-
kowski.

PAUZOWAŁO ZALESIE WÓJCICE

TABELA PO XI KOLEJCE
1. SKRA WOJNOWICE 30 80:10
2. CZARNI SOBOCISKO 27 36:9
3. ZALESIE WÓJCICE 25 30:12
4. BŁĘKITNI SIEDLCE 22 42:22
5. ORZEŁ ŚW.KATARZYNA 19 20:24
6. JANKOWIANKA WIERZ. 16 21:21
7. CZARNI II J-L 13 16:26
8. SPARTA WROCŁAW 12 23:28
9. SZALUNA ZĘBICE 12 17:27
10. MKS SIECHNICE 10 18:30
11. POLONIA GODZIKOW. 6 13:38

12. RZEMIEŚLNIK OŁAWA 1 12:43
13. ZORZA ZABARDOWICE 1 6:44

                   *
W czwartek 11 listopada 

o godz. 11.00 zagrają: Polonia 
- Zorza, Orzeł - Jankowianka; 
o godz.12.00: Czarni - Skra; 
o godz.13.00: Czarni II - Błę-
kitni; o godz.14.00: Zalesie 
- Szaluna, a o godz.15.00: 
MKS - Sparta.

W niedzielę 14 listopada 
o godz. 10.30 zagrają: Sparta 
- Czarni II; o godz.11.00: Skra 
- Zalesie, Błękitni - Polonia; 
o godz.14.00: Zorza - Orzeł, 
Szaluna - Rzemieślnik, a o 
godz.14.30: Jankowianka - 
Czarni.

Grupa VI

KORONA OSIEK - ZORZA NIEMIL 2:1

Strzelcy: Szymon Baryła 
i Piotr Dąbrowski - dla Ko-
rony, a dla Zorzy - Michał 
Białek.

FENIKS PŁAWNA - KS KURÓW 0:2
KWARCYT JEGŁOWA - ORZEŁ B. KOŚCIÓŁ 8:1
CZARNI KONDRAT. - ŚWITEŹ II WIĄZÓW 4:1
LKS ST. ŚLESZÓW - ZRYW CHOCIWEL 3:5
PAUZOWAŁ KP 86 BOREK STRZELIŃSKI

TABELA PO X KOLEJCE
1. CZARNI KONDRATOWICE 25 32:9
2. ZRYW CHOCIWEL 22 31:16
3. KWARCYT JEGŁOWA 19 26:11
4. KS KURÓW 19 22:19 
5. KORONA OSIEK 18 18:12
6. LKS STARY ŚLESZÓW 12 43:22
7. ZORZA NIEMIL  7 17:27
8. ORZEŁ BIAŁY KOŚCIÓŁ 7 20:32
9. FENIKS PŁAWNA 7 10:38
10. ŚWITEŹ II WIĄZÓW 5 14:30
11. KP 86 BOREK STRZEL.  3 10:27

                    *
W czwartek 11 listopada 

o godz. 13.00 zagrają: Zorza 
- Feniks, KP 86 - Korona.

(POL)

Przed nami jesienne ostatki Wyniki XIII kolejki, 
rozgrywanej 6 i 7 

listopada
 
Mechanik Brzezina - 

Czarni J-L 0:5 (gole dla 
„Czarnych” zdobyli: Patryk 
Szczebelski i Dominik Chru-
ściel – po dwa oraz Radosław 
Florek)

Orzeł Marszowice - Orzeł 
Pawłowice 3:2 (Bramki dla 
„Orła” strzelili: Dominik 
Wejerowski, Paweł Skorupa 
i Arkadiusz Synówka)

Zenit Międzybórz - Ra-
pid Domaniów 2:0

WIWA GOSZCZ - GKS KOBIERZYCE 3:3
GALAKTICOS SOLNA – POLONIA BELANY 
WR. 4:0
POLONIA ŚRODA ŚL. - BŁYSK KUŹNICZYSKO 6:1
ORZEŁ PRUSICE – WRATISLAVIA 0:8
KS ŻÓRAWINA - ODRA LUBIĄŻ 2:0 

TABELA PO XIII KOLEJCE
1. GALAKTICOS SOLNA  13  36  46:9
2. ORZEŁ PAWŁOWICE  13  29  34:16
3. ORZEŁ MARSZOWICE  13  26  29:27
4. CZARNI J-L  13  23  38:33
5. GKS KOBIERZYCE  13  23  37:21
6. POLONIA ŚRODA ŚL.  13  22  34:18
7. POLONIA BIELANY WR.  13  20  41:23
8. WIWA GOSZCZ  13  20  31:31
9. ODRA LUBIĄŻ  13  17  24:26

10. BŁYSK KUŹNICZYSKO  13  15  33:32
11. KS ŻÓRAWINA  13  14  24:30
12. ORZEŁ PRUSICE  13  13  21:49
13. WRATISLAVIA  13  12  36:33
14. ZENIT MIĘDZYBÓRZ  13  12  19:23
15. MECHANIK BRZEZINA  13  8  16:49
16. RAPID DOMANIÓW  13  4  5:48

                 ***
W następnej kolejce, 

w czwartek 11 listopada, 
wszystkie drużyny z naszego 
powiatu zagrają w roli go-
spodarzy. „Orzeł Marszowi-
ce” podejmie „Mechanika” 
Brzezina, a „Rapid” Doma-
niów KS Żórawinę. Te spo-
tkania rozpoczną się o godz. 
13.00. „Czarni” J-L zmierzą 
się z „Wiwą” Goszcz. Począ-
tek o godz. 11.00, na boisku 
w Jelczu-Laskowicach.

Z kolei na zakończenie 
rundy jesiennej, w sobotę 
13 listopada, „Czarni” za-
grają z „Galacticos” Solna, 
a „Rapid” z  „Odrą” Lubiąż. 
Oba wyjazdowe spotkania 
zaczną się o godz. 14.00. 
Dzień później, 14 listopada” 
„Orzeł” Marszowice również 
na wyjeździe zagra w Gosz-
czu, z tamtejszą „Wiwą”. 
Początek zaplanowano na 
godz. 14.00.

(TN)

Wyniki z 6/7 listopada
MOTO-JELCZ OŁAWA - KS ŻÓRAWINA 7:1

Gole dla oławian: Alan 
Burkiewicz i Sebastian Wy-
rzykowski - po 2, Patryk 
Żurawski, Wojciech Popów 
i Jakub Juszczyk.

GÓRNIK POLKOWICE - BOBRZANIE BOLESŁAWIEC 8:1
PIAST NOWA RUDA - WKS ŚLĄSK WROCŁAW 0:8
POLONIA-STAL ŚWIDNICA - ŁUŻYCE LUBAŃ 7:0
KARKONOSZE JG - PARASOL WROCŁAW 0:6
CHROBRY GŁOGÓW - ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL. 6:3
MIEDŹ LEGNICA - LECHIA DZIERŻONIÓW 7:2
ŚLĘZA WROCŁAW - FC WROCŁAW ACADEMY 1:1
MECZ ROZEGRANY AWANSEM
ŁUŻYCE LUBAŃ - PIAST NOWA RUDA 3:2

                 *
W najbliższej kolejce, 

w czwartek 11 listopada 
o godz.11.00, oławianie za-

grają w Bolesławcu z Bo-
brzanami, a w sobotę 13 
listopada o godz.11.00 gościć 
będą w Oławie FC Wrocław 
Academy.

TABELA PO XIII KOLEJCE
1. MIEDŹ LEGNICA 36 64:12
2. GÓRNIK POLKOWICE 33 62:18
3. CHROBRY GŁOGÓW 31 52:20
4. WKS ŚLĄSK WROCŁAW 30 59:22
5. LECHIA DZIERŻONIÓW 25 41:32
6. PARASOL WROCŁAW 23 41:20
7. ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL.  22 31:28
8. ŚLĘZA WROCŁAW 21 32:28
9. KARKONOSZE JG 19 38:32
10. FC W-W ACADEMY 14 19:22
11. PIAST NOWA RUDA 13 15:53
12. ŁUŻYCE LUBAŃ 10 28:58
13. BOBRZANIE BOLESŁAWIEC 10 17:55
14. POLONIA-STAL ŚWIDNICA 9 17:39
15. MOTO-JELCZ OŁAWA 6 16:32
16. KS ŻÓRAWINA 3 11:72

Piłkarskie nadzieje
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